
Burmistrz Zakopanego 
Leszek Dorula wydał 
pozytywną decyzję śro-

dowiskową, dotyczącą odtworze-
nia narciarskiego stoku na No-
salu. Jak stwierdził, władze Za-
kopanego chcą powrotu narciar-

stwa na najwyższym poziomie 
do Zakopanego, a stok na Nosa-
lu przez lata służył do organi-
zacji największych narciarskich 
imprez. W latach 80. ubiegłego 
wieku odbywał się tu nawet Pu-
char Świata w slalomie.

dokończenie str. 12 

dokończenie  
str. 10 

Paweł Pełka

Widok z Dudkówki. Fot.: Bartłomiej Jurecki
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Budowa apartamentowca 
dopiero w połowie, a sąsiedzi 
już dziś są kompletnie 
wykończeni. str. 7 

Gdyby nie interwencja inspektorów ochrony 
zwierząt, psy jeszcze długo mogłyby wegetować 
w katastrofalnych warunkach.  str. 13 

To nie jest już 
ta sama wieś

Dźwiękowy 
kombinat

Ściana płaczu Psy w skandalicznych 
warunkach

Co z tym 
węglem?
Przed zakupem warto sprawdzić, 

jakie są ceny, bo te mogą się 
znacznie różnić. str. 5
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Józef Figura: - Gdy spo-

tkaliśmy się tu pierwszy 
raz, był 10 stycznia, a na 
koncie założonej dwa ty-

godnie wcześniej zbiór-
ki widniało zaledwie 6 
tys. zł. 
Zuzanna Gil, mama 
Kamilki: - Dziś mamy 
100% na zbiórce, to naj-
szczęśliwszy dzień na-
szego życia. 

- 100%, czyli prawie 10 
mln zł?
- Niecałe, bo to, co mo-
gliśmy „zdjąć z paska”, 
to zdjęliśmy, bo nie po-
trzebujemy pieniędzy na 
rehabilitację, ale by jak 
najszybciej podać Ka-
milce terapię genową. 
Jest więc mniej o jakieś 
500 tys. zł.
- I co teraz?
- Następnym krokiem 

będzie zgłoszenie się do 
pani doktor w Lublinie. 
Ona wypisze zlecenie na 
lek. Jego podanie będzie 
też w Lublinie. Jak bę-
dzie możliwość, to poje-
dziemy najszybciej, jak 
się da. 
- Czyli kiedy?
- Myślę, że w ciągu ty-
godnia, do dwóch.

Mamy to!

Wojna o Nosal

Fot.: Paweł Pełka

T
akiego zjawiska atmos-
ferycznego na podha-
lańskim niebie nie pa-
miętają najstarsi górale.
Urzekająca zorza była 
widoczna 5 listopa-
da ok. godz. 18 z wielu 
miejsc na Podhalu. Tak 
niezwyklego zjawiska 
nie było na naszym te-
renie od lat. Zorze po-
larne można obserwo-
wać na kołach podbie-
gunowych. Tym razem 
było inaczej. Zorze są 
efektem wsmożonej 
aktywności słonecznej.

Jest 9,5 mln zł - kwota niezbędna na leczenie Kamilki Gil chorej na SMA. 
Rozmawiamy z mamą w najszczęśliwszym momencie jej życia.

Z
uzanna, mama Kamilki, nie kryje radości i łez, 
gdy przychodzą najbliżsi. Jest piątek 3 listopa-
da, godz. 18. Właśnie wrzuciła relację na Face-
booku, krzycząc: mamy to! Przed momentem 

pasek na internetowej zbiórce doszedł do końca, osiągając 
wymaganą kwotę - 9,5 mln zł! To kwota, by zakupić naj-
droższy lek świata, który pozwoli wygrać z SMA - rdze-
niowym zanikiem mięśni.

Kamilka za kilka dni będzie mogła wyjechać do Lu-
blina, gdzie otrzyma wymarzony lek. Rozmawiamy, a w 
tle dochodzi nas pikanie wiadomości z gratulacjami. Jesz-
cze nie wiemy, że zaraz z gratulacjami pod oknem poja-
wią się setki osób.

Ekolodzy łapią się za głowę, narciarze zacierają ręce.  
Które racje przeważą w narciarskiej inwestycji na Nosalu?

Żeby po latach 
przerwy 

uruchomić 
trasę na Nosalu 

trzeba wyciąć 
ponad 2000 

drzew.

Kamilka Gil

Przed wojną wyjeżdżali do Ameryki za chlebem, 
a za zarobione dolary dokupywali ziemię we wsi. 
Dziś ich wnuki tę ziemię sprzedają obcym. str. 16

Marcin Słodyczka udowadnia, 
że młodzieńcze marzenia można 
spełniać z nadwyżką. str. 2 
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Andrzej Kozak, prezes Tatrzańskiego 
Związku Narciarskiego: 

- Mam pytanie do ekologów, dlaczego nie 
protestowali w sprawie budowy wielkiego 
apartamentowca u wylotu Doliny Białego, 
a protestują tylko w sprawie stacji narciarskiej 
na Nosalu?
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- to średnia cena węgla 
w średniej wielkości kostkach 
w podhalańskich składach.1900 zł

Liczba tygodnia

Komentarze z internetu

zebrał: pp

do tekstu o tym, że Nowy Targ 
wciąż znajduje się w czołówce 
najbardziej zanieczyszczonych 

miast w Polsce.

l Nie jest tak, że władze No-
wego Targu nic nie robią. Wi-

dać starania o to, aby zmienić sytu-
ację. Niestety świadomość miesz-
kańców w tym względzie wciąż jest 
niska. Nowotarżanin

l Dobry temat dla wyborców, 
aby rozliczyć swoich samo-

rządowców z podjętych działań, 
związanych z ochroną mieszkań-
ców przed skażonym powietrzem. 
Zbliżają się wybory samorządowe 
i to powinien być jeden z podsta-
wowych tematów w miejscowo-

ściach górskich, gdzie ten problem 
jest szczególnie widoczny. Moim 
zdaniem, na naszym terenie nie ma 
samorządu, który może pochwalić 
się jakimkolwiek sukcesem w walce 
o czyste powietrze. Generalnie: po-
rażka na całej linii. Wiechum

l A przypominam, że czas 
na wymianę kopciuchów 

mija chyba już w kwietniu 2024 r., 
a więc czasu zostało naprawdę nie-
wiele. Niestety, Nowy Targ jest tak 
ukształtowany, leży w niecce, że 
ten problem tak szybko nie znik-
nie. ja34

Marcin Słodyczka 
udowadnia, że młodzieńcze 
marzenia można spełniać 
z nadwyżką. Warunek jest 
tylko jeden: pasję trzeba 
zamienić na pracę.  

Paweł Pełka

W szystko zaczęło się 
jeszcze w latach 
dzieciństwa. Wte-
dy Marcin Słodycz-

ka, uczeń SP2 na zakopiańskich Ski-
bówkach, poczuł, że interesują go 
wszelkiego rodzaju urządzenia elek-
troniczne.

- Już jako uczeń zerówki cho-
dziłem po lasach, śmietniskach i z 
wyrzuconych telewizorów wycią-
gałem części elektroniczne. Z kole-
gą Wojtkiem Staszałkiem całe dnie 
potrafiliśmy spędzić na budowaniu 
różnych układów i prostych urzą-
dzeń. W II klasie podstawówki do-
stałem żółtą lutownicę od babci Zosi. 
To był skok technologiczny. Porzuci-
łem wówczas łączenie kabli plasteli-
ną, a zaczęło się lutowanie - wspo-
mina. Rodzice zadbali także o inną 
jego pasję, od najmłodszych lat po-
syłając go do szkoły muzycznej.

Dzięki nauczycielowi ze szkoły 
podstawowej Stanisławowi Brzego-
wi, w 8. klasie wystartował w olim-
piadzie technicznej. Wygrał najpierw 
etap lokalny, a później wojewódzki 
w Nowym Sączu. Został stypendy-
stą Krajowego Funduszu na Rzecz 
Dzieci. Mógł sobie wybrać dowolną 
szkołę średnią bez egzaminów. Po-
jechał do Technikum Elektroniczne-
go w Kętach. Tam montował sporo 
urządzeń: wzmacniacze, zasilacze, 
łącznie z podsłuchem podrzuconym 
do dyżurki nauczycieli. Naukę kon-
tynuował na Politechnice Wrocław-
skiej, na kierunku elektronika i spe-
cjalizacji akustyka, która stała się 
jego prawdziwą pasją.

Za głosem serca
- Poszedłem za głosem ser-

ca. Nie byłem pewien, czy po stu-
diach w ogóle się z tego utrzymam. 
Co można robić w Zakopanem po 
akustyce? - wspomina.

W czasie studiów pracował 
w Radiu Alex, gdzie poznał wiele 
osób m.in. Andrzeja Skupnia, któ-
ry przekazał mu wiedzę dotyczącą 
komputerów. Gdy razem ze Skup-
niem pojechali na motocyklu do 
Włoch, wpadli na pomysł założenia 
firmy. Na Salamandrze próbowali 
otworzyć studio nagrań. Na to po-
trzebne były jednak duże pieniądze. 
Postanowili je zdobyć, nagłaśniając 
wszelkiego rodzaju imprezy.

- O pomoc w nazwaniu firmy 
prosiłem kolegów z roku. Propo-
nowali różne nazwy: „Halny Ton”, 
„Baca Akustyk”, ale wygrała osta-
tecznie nazwa „Harnaś Audio” i 6 
grudnia 1999 roku założyliśmy taką 
firmę - wspomina.

Z Andrzejem Skupniem zaj-
mowali się wszystkim, co związane 
z dźwiękiem, nagłaśniali imprezy, 
dyskoteki w hotelach. Po trzech mie-
siącach zabrakło jednak pieniędzy 
na opłacenie ZUS-u. Do tego Mar-
cin uczył się na studiach dziennych, 
więc firmę trzeba było zawiesić, 
a zapał ostudzić. W tym okresie po-
znał Jacka Mastykarza, „ojca realiza-
torów” dźwięku w Polsce. Przyjął on 
młodego zakopiańczyka na prakty-
kę. Jacek Mastykarz był wówczas re-
alizatorem dźwięku Grzegorza Tur-
naua. Marcin towarzyszył Mastyka-
rzowi w pracy, zjeździł z nim niemal 
całą Polskę, zdobywając umiejętno-
ści. W tamtym okresie zaczął realizo-
wać takie wydarzenia, jak Jazz Cam-
ping na Kalatówkach i pierwsze kon-
certy gwiazd estrady.

- Bez pieniędzy, bez doświad-
czenia w biznesie i bez samocho-
du było jednak ciężko, a zaczyna-
łem od 20-letniej skody, którą wo-
ziłem wszystko, w tym również gło-
śniki - wspomina.

Trzy tygodnie temu przy ul. Nowotarskiej 
Słodyczka wraz z żoną Asią otworzył nową 
siedzibę firmy, którą nazwali Kombinat.

Dźwiękowy kombinat zrodzony 
z pasji

nasi  przedsiębiorcy Marcin Słodyczka

Firma zmieniała siedzibę z po-
koju na Krzeptówkach, na piwnicę 
w pensjonacie „Roztoka”, następ-
nie na budynek „Cepelii” i w końcu 
trafiła do Zakopiańskiego Centrum 
Edukacji. Tam przez wiele lat rozbu-
dowywał biznes. W 2004 r. założył 
własną firmę MS Audio, która zmie-
niła nazwę na Future Tech.

Film dla papieża
- Robiliśmy coraz więcej am-

bitnych realizacji. Pamiętny był po-
kaz przed papieżem Benedyktem fil-
mu „Jan Paweł II. Szukałem Was” . 
To było niesamowite przeżycie po-
stawić w Sali Konsystorza w Waty-
kanie ekran i wyświetlić film z ide-
alnym dźwiękiem. Kolejnym intere-
sującym przedsięwzięciem była pra-
ca przy „Operze Góralskiej”, któ-
rą m.in. wystawiono w Rzymie, czy 
też otwarcie stadionu Legii Warsza-
wa - opowiada.

Do imprez obsługiwanych przez 
Future Tech dołączyło z czasem wie-
le ciekawych wydarzeń, takich jak: 
Festiwal Folkloru Ziem Górskich, Fe-
stiwal Muzyka na Szczytach, Wiosna 
Jazzowa, Sabałowe Bajania, Festiwal 
Pannonica czy Noce Basenów w Bu-
kowinie Tatrzańskiej.

- Cały czas inwestujemy 
w sprzęt, nagłośnienie, światło 
i multimedia. Kochamy swoją robo-

tę i stawiamy na ciągły rozwój, nie-
ustannie się szkoląc. Dopiero teraz, 
po 25 latach ciężkiej pracy, mogę 
powiedzieć, że spełniło się marze-
nie młodych chłopców, którzy chcie-
li założyć studio nagraniowe, mając 
dwa mikrofony, dwa głośniki i zero 
kasy - podsumowuje właściciel Fu-
ture Tech.

Trzy tygodnie temu przy ul. No-
wotarskiej Słodyczka wraz z żoną 
Asią otworzył nową siedzibę fir-
my, którą nazwali Kombinat – miej-
sce wielu pasji, a jego logiem są trzy 
kolorowe zębatki, symbolizujące 
współpracę ludzi o różnych pasjach. 
Jest tu duży magazyn techniki sce-
nicznej, studio nagrań, sala kameral-
na oraz sklep muzyczny. Wielką zale-
tą tego miejsca jest możliwość pro-
fesjonalnego zarejestrowania kon-
certu live przy zapewnieniu kom-
pleksowej realizacji.

Postindustrialny wystrój wnę-
trza robi duże wrażenie. Można tu 
organizować warsztaty, prelekcje, 
wystawy i kameralne spotkania. 
Są nawiązujące do minionych epok 
ściany z boom-boksów, potwierdza-
jące dużą ilość realizacji identyfikato-
ry z wydarzeń, emaliowane tablicz-
ki znane z czasów PRL-u, czy też 
przesuwane automatycznie drzwi, 
niczym w fabryce przyszłości.
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W ramach 30. 
Muzykanckich 
Zaduszek góralscy 
muzykanci 
przemaszerowali 
w niedzielę przez 
Krupówki.

Administracyjna zmiana 
danych osobowych  
w polskich aktach stanu 
cywilnego

W ielu Polaków miesz-
kających w USA, 
w wyniku np. proce-
su naturalizacji, do-

konuje zmiany imienia czy nazwi-
ska poprzez dostosowanie pisowni 
swoich danych osobowych do zasad 
pisowni języka angielskiego. Jednak-
że zapominają, iż jako polski obywa-
tel, nadal figurują w rejestrach na te-
rytorium RP pod imieniem i nazwi-
skiem zapisanym z zachowaniem 
zasad pisowni języka polskiego. 
W takiej sytuacji konieczne jest do-
konanie zmiany danych w urzędzie 
stanu cywilnego w Polsce.

Wniosek o administracyjną 
zmianę imienia lub nazwiska moż-
na złożyć przed kierownikiem urzę-
du stanu cywilnego bądź za po-
średnictwem konsula, jeżeli oso-
ba zamieszkuje zagranicą. Ustawa 
o zmianie imienia i nazwiska dopusz-
cza dokonanie zmian jedynie z waż-
nych powodów. Zaliczamy do nich 
w szczególności sytuacje, gdy: imię 
lub nazwisko jest ośmieszające bądź 
narusza godność człowieka, używa-
my innego imienia lub nazwiska, no-
szone imię lub nazwisko było bez-
prawnie zmienione, posiadamy oby-
watelstwo innego państwa i zgodnie 
z jego przepisami nosimy inne imię 
lub nazwisko.

Jeżeli posiadamy dzieci, nale-
ży pamiętać, że zmiana nazwiska 
jednego z rodziców rozciągnie się 
na małoletnie dziecko tylko wtedy, 
gdy drugi rodzic wyda na to zgodę 
(chyba, że nie posiada pełnej zdol-
ności do czynności prawnych, jest 
pozbawiony władzy rodzicielskiej, 
nie jest znany bądź nie żyje). Nato-
miast zmiana nazwiska przez oboj-
ga rodziców obejmuje również ma-
łoletnie dzieci. W sytuacji, gdy ma-
łoletnie dziecko ukończyło 13 lat 
w chwili zmiany nazwiska, wyma-
gana jest jego zgoda na dokonanie 
zmiany nazwiska. Wspomniane zgo-
dy powinny zostać złożone osobi-
ście przed kierownikiem urzędu sta-
nu cywilnego bądź pisemnie z pod-

W przypadku różnic 
danych osobowych 
w dokumentach polskich 
i amerykańskich należy 
sprawić, aby dane te 
były identyczne. 

pisem poświadczonym notarialnie. 
Dla osób zamieszkałych zagranicą 
istnieje możliwość złożenia zgody 
przed konsulem.
Konsekwencje posługiwania się 

różnymi danymi osobowymi
Skutki posługiwania się doku-

mentami, w których pisownia da-
nych osobowych różni się bądź jest 
całkiem inna, mogą obejmować 
wiele sytuacji. Niezgodność da-
nych osobowych może nastręczyć 
nie lada problemów przy chociaż-
by chęci wystąpienia o nowy pol-
ski dokument tożsamości. Polski or-
gan może w takiej sytuacji odmó-
wić wydania dokumentu. Ponad-
to, gdy przy przekraczaniu granicy 
funkcjonariusz straży granicznej po-
weźmie informacje o posługiwaniu 
się dwoma różnymi imionami bądź 
nazwiskami, może odmówić wjaz-
du na terytorium RP. Kolejną kwe-
stią są sprawy spadkowe, gdzie nie-
zgodność danych zawartych w do-
kumentacji spadkowej z danymi, 
np. w dokumentach amerykańskich 
może wydłużyć procedurę dziedzi-
czenia. Podobnie, gdy chcemy nabyć 
nieruchomość bądź dokonać wpisu 
w księdze wieczystej. Zatem istot-
ne jest, aby dopilnować poprawno-
ści i zachowania identyczności da-
nych osobowych w dokumentach 
polskich i amerykańskich.

W powyższych sytuacjach na-
leży wszcząć procedurę admini-
stracyjnej zmiany imienia lub na-
zwiska. Osoby przebywające za-
granicą mogą dokonać tego za po-
średnictwem właściwego konsula-
tu bądź ustanowionego pełnomoc-
nika w kraju.

Agata Czarnota  
Polsko-Amerykańska 

Kancelaria Prawna  
Tel.:+48 882 157 414 (PL)  Tel.:+1 

312 380 0934 (USA)  
e-mail: biuro@polamlaw.com   

porady prawne

eprasa.pl 017c573c86
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Choć przy wiadukcie stoją 
już nawet latarnie, to nie 
ma widoków na szybsze 
otwarcie przynajmniej  
części nowej zakopianki.

P
rzejeżdżając starą dro-
gą, widać postęp prac 
przy budowie nowe-
go odcinka zakopian-
ki z Rdzawki do No-

wego Targu. Wiadukty czy esta-
kady wydają się być gotowe i po-
kryte asfaltem, to jednak drogo-
wcy tonują entuzjazm. Jest jesz-
cze wiele do zrobienia. I przed 
planowanym terminem zakoń-
czenia prac, czyli wrześniem 
2024 roku, nie ma co liczyć, że 
uda się otworzyć choć jeden od-
cinek. Tymczasem kierowcom 
marzy się, by otworzyć nową 
drogę w najbardziej newral-
gicznym miejscu, tak by wresz-
cie ominąć feralne skrzyżowanie 
w Klikuszowej.

- Jeszcze przed rokiem pa-
dały pomysły, ale dziś wiemy, że 
to niewykonalne. Nie uda się po-
wiązać wszystkiego razem tak, 
by uruchomić któryś z odcin-
ków - przekonuje Kacper Mich-
na, rzecznik prasowy krakow-

Zakopianki wyczekiwanie

Węzeł w Klikuszowej już wydaje się być niemal gotowy, jednak na otwarcie poczekamy jeszcze niespełna rok.

W zderzeniu trzech aut 
ucierpiało sześć osób,  
w tym 10-letnie dziecko.

W ypadek zdarzył się 
w sobotę wieczorem, 
około 17.30 na głów-

nej drodze w centrum miejsco-
wości, niedaleko kościoła.

Jak ustaliła wstępnie poli-
cja, do wypadku doszło, gdy ko-
bieta kierująca toyotą zderzyła 
się z jadącym z przeciwka mit-
subishi. Uderzone auto zjecha-
ło na przeciwny pas i z ogromną 
siłą uderzyło czołowo w volks-
wagena. Właśnie pasażerowie 
niemieckiego auta najbardziej 
ucierpieli w wypadku.

Na miejsce zdarzenia zosta-
ły skierowane zespoły ratownic-

twa medycznego z całego niemal 
powiatu. W akcji ratunkowej bra-
ły udział cztery ambulanse. Nie-
opodal miejsca zdarzenia lądo-
wał też śmigłowiec Lotniczego 
Pogotowia Ratunkowego, który 
przetransportował do szpitala 
ciężko ranne 10-letnie dziecko.

Działania ratownicze na 
miejscu zdarzenia trwały kil-
ka godzin. W tym czasie droga 
przez Lipnicę Małą była całko-
wicie zalokowana.

- Dokładne okoliczności 
i przyczyny tego wypadku będą 
wyjaśniane w postępowaniu 
prowadzonym przez policjan-
tów z Jabłonki - informuje pod-
kom. Dorota Garbacz z nowotar-
skiej policji.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Koszmarny wypadek w Lipnicy Małej

W zderzeniu trzech aut ucierpiało 6 osób, w tym dziecko.

Sześciu nowych policjantów 
rozpocznie służbę na Podhalu.

W poniedziałek w siedzi-
bie krokowskiego Od-
działu Prewencji od-

było się ślubowanie 75 nowych 
funkcjonariuszy, którzy rozpocz-
ną służbę na terenie całej Mało-
polski. Jak informuje komenda 
wojewódzka, to już piąty nabór 
do Małopolskiej Policji w tym 
roku. Nowe siły trafią również 
do jednostek na Podhalu. Piąt-
ka funkcjonariuszy rozpocznie 
służbę w Komendzie Powiatowej 
Policji w Nowym Targu, a jeden 
policjant zasili szeregi tatrzań-
skich policjantów.

mk

Policja się 
mnoży

Zatrudnimy na stanowisku: 

kierowca-magaZynier  sprZedawca-fakturZysta 
tel. 18 20 145 18, 509 796 566, 506 019 014

REKLAMA

lipnica Mała podhale

skiego oddziału Generalnej Dy-
rekcji Dróg Krajowych i Auto-
strad. - Tymczasem staramy się 
wykorzystać pogodę, by teraz 
zrobić jak najwięcej. Inwestycja 
idzie dobrze, planowo, ale nie ma 

cudów - dodaje rzecznik.
 Nowa zakopianka to 16,13 

km powstającego między 
Rdzawką a Nowym Targiem od-
cinka. Trasa będzie miała dwie 
jezdnie, z dwoma pasami ruchu 

w każdym kierunku. Powstają 
na niej cztery węzły - Obidowa, 
Klikuszowa, Nowy Targ Zachód 
i Nowy Targ Południe. Droga 
jest położona w trudnym, gór-
skim terenie – ponad 1/4 dłu-

gości inwestycji to estakady, mo-
sty i wiadukty, których łącznie 
powstaje 29. Najdłuższa z nich, 
w Lasku, będzie miała 700 me-
trów. Jezdnia w tym miejscu bę-
dzie przebiegała prawie 30 me-

trów nad ziemią.
Planowane oddanie nowej 

zakopianki przesunięte jest o po-
nad rok, mamy nią przejechać we 
wrześniu 2024 r.

Tekst i fot.: Józef Figura
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Nagle cały dom stanął 
w obłokach dymu.  
Mieszkańcy ledwie  
uszli z życiem.

W szystko rozegrało się 
tuż po godz. 14. Ogień 
pojawił się na klat-

ce schodowej domu przy Pod-

tatrzańskiej w Nowym Targu. 
Ze środka wydobywały się kłę-
by gęstego dymu. Według pierw-
szych informacji, w środku mia-
ła być uwięziona kobieta. Na 

Ogień w całym domu

Z domu w porę udało się wydostać wszystkim mieszkańcom.

Polski Alarm Smogowy opublikował ranking najbardziej 
zanieczyszczonych miast. Nowy Targ nadal w czołówce.

Nowy Targ  
w niechlubnej czołówce

Jeszcze nie ma mrozów, a na Podhalu już nie ma czym oddychać.

polski alarm smogowy

W przygotowanym przez 
Polski Alarm Smogo-
wy zestawieniu wzię-

to pod uwagę liczbę dni smogo-
wych, stężenie pyłu PM10 oraz 
stężenia rakotwórczego benzo-
(a)pirenu. Ranking został opra-
cowany na podstawie danych 
Głównego Inspektoratu Ochro-
ny Środowiska za rok 2022.

Kolejny raz niechlubnym 
zwycięzcą, podobnie jak przed 
rokiem, okazała się Nowa Ruda 
na Dolnym Śląsku, z najgor-
szym wynikiem we wszystkich 
trzech kategoriach. Aż 95 dni 

w roku jest tam smog. Drugie 
miejsce zajęła Sucha Beskidzka 
(76 dni). Nowy Targ uplasował 
się na piątej pozycji z 56 dnia-
mi smogowymi w roku. Przed 
stolicą Podhala gorzej jeszcze 
jest tylko w Pszczynie i Żyw-
cu. Za to na szóstej pozycji jest 
Nowy Sącz. Norma krajowa - je-
śli chodzi o liczbę dni smogo-
wych w roku - to 35.

Jeśli chodzi o stężenie pyłu 
PM10, Nowy Targ zajął czwar-
tą lokatę. W rankingu średnio-
rocznego rakotwórczego stężenia 
benzo(a)pirenu - stolica Podhala 
jest na siódmej pozycji.   bz

Przed zakupem warto 
sprawdzić, jakie są 
ceny, bo te mogą 
się znacznie różnić. 
Najtaniej jest tam, 
gdzie... węgla  
nie ma w ogóle.

N ie mamy go na sta-
nie, ale można so-
bie kupić przez 
internet. Można 
to zrobić w domu, 

albo przyjechać do nas, to zro-
bimy zlecenie na miejscu. Ceny? 
1320 za ekogroszek z Weso-
łej i 1500 za Karlik. Wystarczy 
opłacić i za jakiś tydzień towar 
będzie u nas na składzie. Mo-
żemy dowieźć na miejsce swo-
im transportem lub można sobie 
odebrać u nas - dowiadujemy się 
w składzie opału Siuta - Łucz-
kowski przy ul. Ludźmierskiej 
w Nowym Targu.

Problemu z dostępnością nie 
ma za to na składzie firmy Zych 
przy ul. Legionów Piłsudskie-
go. Tu ekogroszek paczkowany 
kupimy za 1800 zł za tonę, a lu-
zem wyjdzie 200 zł taniej. Moż-
na wciąż kupić węgiel gruby za 
2000 zł paczkowany i 1850 lu-
zem. Kostka luz to wydatek 
1900 zł.

Co z tym węglem?

Zakopiański skład przy ul. Chyców Potok. Sprzedawcy zapewniają, że węgla nie zabraknie.

Fo
t.:
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Jeden pod wpływem alkoholu 
wjechał w drzewo, drugi 
przekroczył dopuszczalną 
prędkość.o 50 km na godzinę.

W niedzielne popo-
łudnie jadący Dro-
gą Oswalda Balze-

ra policjanci natknęli się na sa-

mochód, który zjechał z drogi 
i uderzył w drzewo. 23-latako-
wi kierującemu subaru nic się 
nie stało, ale policjanci przeba-
dali go alkomatem. Jak się okaza-
ło, miał w wydychanym powie-
trzu prawie 2 promile alkoholu. 
Mężczyzna stracił prawo jazdy. 
Za jazdę po wpływem alkoho-
lu grożą mu dwa lata więzienia.

Z kolei w poniedziałek wie-
czorem policjanci zakopiańskiej 
drogówki kontrolowali prędkość 
w Murzasichlu. - Około godziny 
21 policjanci zatrzymali do kon-
troli rozpędzone BMW, za kie-
rownicą którego siedział 18-latek 
z powiatu tatrzańskiego. Zmie-
rzona prędkość to 92 km na 
godz. w miejscu, gdzie obowią-

zuje ograniczenie do 40 km na 
godz. - informuje asp. sztab. Ro-
man Wieczorek, rzecznik praso-
wy zakopiańskiej policji.

Policjanci zatrzymali mło-
demu kierowcy prawo jazdy na 
trzy miesiące. Otrzymał on 1500 
złotych mandatu oraz punk-
ty karne.

pp

Dwóch kierowców bez prawa jazdy Posiadasz doświadczenie 
w gastronomii i chcesz pracować 

z najlepszymi specjalistami w branży?
Szukasz zatrudnienia 

u renomowanego pracodawcy?

Poznaj nas: 
PKl horeca Sp. z o.o. jest Spółką wchodzącą 

w skład Grupy PKl.
Grupa PKl oferuje całoroczny, kompleksowy zakres usług 
turystyczno-wypoczynkowych oraz posiada własną bazę 

noclegową i restauracyjną.
jest jednym z największych pracodawców na Podhalu, 

zatrudniającym ponad 300 osób. 
 

Dołącz do nas! 
obecnie poszukujemy osoby na stanowisko:

Co będzie należeć do twoich obowiązków?
l	Wspó³tworzenie kart menu,
l	Kontrola nad towarem kuchni (m.in. zamawianie, 

przyjmowanie do magazynu, spisywanie strat, udzia³ 
w comiesiêcznej inwentaryzacji),

l	Ustalanie planów pracy,
l	Kontrola i uzupe³nianie dokumentacji zwi¹zanej z HACCP,
l	Wydawanie posi³ków wg ustalonych standardów,
l	Wspó³praca z pozosta³ymi dzia³ami w zarz¹dzanych obiektach,
l	Dbanie o dobr¹ komunikacjê.

Wymagania:
l	Aktualna ksi¹¿eczka zdrowia dla celów sanitarno-

epidemiologicznych,
l	Doświadczenie na podobnym stanowisku - minimum trzy lata,
l	Wielozadaniowośæ i umiejętnośæ zarządzania personelem,
l	Komunikatywnośæ i wysokie umiejętności interpersonalne,
l	Uczciwośæ i skrupulatnośæ,
l	Wysoka kultura osobista,
l	Znajomośæ zagadnień gastronomicznych.
oferujemy:
l	Zatrudnienie: kontrakt B2B,
l	Pracê zmianow¹,
l	Możliwośæ zdobywania doświadczenia w rozwijającej się fi rmie,
l	Ciekaw¹ pracê w pe³nym pasji zespole,
l	Atrakcyjne wynagrodzenie,
l	Karty pracownicze uprawniające do zniżek w ośrodkach PKL.

Osoby zainteresowane rekrutacją i pracą w PKL Horeca 
prosimy o przes³anie aplikacji zawieraj¹cej CV na adres e-mail: 
rekrutacja@pkl.pl  z dopiskiem �SZEF KUCHNI/SZEF ZMIANY�.

Informujemy, ¿e skontaktujemy siê z wybranymi kandydatami.
Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody 

na przetwarzanie danych osobowych.

z najlepszymi specjalistami w branży?

SZEF KUCHNI/SZEF ZMIANY
miejsce pracy: Zakopane, Gubałówka

REKLAMA

szczęście te informacje się nie 
potwierdziły. Z budynku w porę 
wybiegło pięć osób. Nic im się 
nie stało. Udało się też wynieść 
zwierzęta. Ogień bardzo szybko 
się rozprzestrzeniał. Na miejsce 
przyjechało kilkanaście jedno-
stek straży pożarnej. Strażakom 
szybko udało się ugasić ogień. 

Filip Juchniewicz ma 18 lat. 
Mieszka tu z rodzicami i rodzeń-
stwem. W sumie kamienicę za-
mieszkuje siedem osób, ale tego 
dnia było pięcioro domowników.

- Cała ulica była zaczadzona. 
Dzieci były na górze, dobrze, że 
udało nam się je sprowadzić za-
nim ogień zajął schody - mówi 
drżącym głosem Filip, stojąc na 
ulicy i spoglądając, jak straża-
cy dogaszają pożar jego domu. 
Gdy rozmawialiśmy, trwały jesz-
cze poszukiwania ostatniego ze 
zwierzaków - po tym, jak straża-
cy wynieśli trzy psy, trwały jesz-
cze poszukiwania kota.

Tekst i fot.: Józef Figura

Firma Omega przy Jana 
Pawła II oferuje ekogroszek za 
1750 zł, a kostkę luz za 1800. Za 
to Opałbud oferuje węgiel gruby 
i średni za 1900 zł, zaś ekogro-
szek pakowany za 2000 zł, a lu-
zem 1750.

Sprzedaż węgla wznowiło 
także miasto z zapasów, które nie 
zostały wyprzedane w poprzed-
nim sezonie. To oferta tylko dla 
gospodarstw domowych zlokali-
zowanych na terenie miasta. Tu 
po złożeniu wniosku, dostępne-
go na stronie internetowej urzę-
du, można liczyć na zakup eko-
groszku po 1350 zł za tonę oraz 
groszku po 1188 zł. Do tej ceny 
trzeba doliczyć koszty transpor-
tu ze składu w Nowym Targu do 

domu, który trzeba ustalić indy-
widualnie z przewoźnikiem.

W składzie przy ul. Chyców 
Potok w Zakopanem zapewnia-
ją, że węgla w tym roku nie za-
braknie i można po niego przyje-
chać w każdej chwili. - Sytuacja 
ustabilizowała się, nie ma pro-
blemu z dostawami - zapewniła 
nas pani prowadząca sprzedaż 
w Zakopanem. Węgiel w gru-
bych kostkach kupimy tu za 
2000 zł, ten drobniejszy za 1800. 
Cena ekogroszku to 1700 zł. Za-
interesowanie kupnem z każdym 
dniem coraz większe.

Węgiel można kupić bez pro-
blemu we wszystkich trzech rab-
czańskich składach opału. Asor-
tyment jest jednak zróżnicowany. 

Skład przy ulicy Poniatowskiego 
oferuje węgiel „orzech” z polskiej 
kopalni w cenie 2,2 tysiąca zło-
tych. Dostawa grubszego węgla 
jest spodziewana lada dzień. Na 
placu zalega też ekogroszek w ce-
nie 1,7 tys. złotych (luzem) i 1,85 
tys. (pakowany). Skład należący 
do rabczańskiej Gminnej Spół-
dzielni oferuje towar w sporo niż-
szej cenie. Węgiel orzech można 
kupić od ręki po 1990 złotych 
za tonę. Kostka jest nieco droż-
sza - 1995 zł. Dostępny jest też 
ekogroszek w cenie 1900 złotych 
za tonę. Skład przy ulicy Zako-
piańskiej oferuje jedynie gruby 
węgiel. Cena - równe 2 tys. zło-
tych za tonę.

fig, pp, mk
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ZAKOPANE

Którędy będą dojeżdżać autobusy z nowego ronda na Spyrkówce  
do dworca autobusowego?

będzie nowa droga  
na dworzec

Coraz  bliżej do zakończenia remontu dworca kolejowego w Zakopanem. Do całe-
go centrum komunikacyjnego ma prowadzić nowa droga od ronda na Spyrkówce.

Mieszkańcy Zakopanego są zdziwieni faktem, że urzędnicy wzywają ich do zapłacenia pokaźnych 
kwot za oddawanie śmieci sprzed pięciu lat.

Napisali, że mam zapłacić trzy tysiące

Z Ciągłówki na Furmanową nową drogą
Mieszkańcy Furmanowej nie muszą już jechać do Zakopanego okrężną drogą przez Ząb.

Na Pęksowym Brzyzku i na Nowym Cmentarzu zebrano w tym roku rekordową sumę 29 800,06 
zł, 5 dolarów, 5,40 euro i 1 angielskiego pensa. To o 3 767,19 zł więcej niż w zeszłym roku!

TVP ogłosiła przetarg  
na nagłośnienie Sylwestra 
Marzeń w Zakopanem.

Z
akopiański Urząd Miasta 
nie odpowiada na pytania 
dotyczące Sylwestra Ma-

rzeń. Urzędnicy informują, że 
jego organizatorem jest  Tele-
wizja Polska i to ją trzeba pytać 

o koncert. Na nasze pytania, do 
momentu zamknięcia tego wy-
dania TP - odpowiedzi nie otrzy-
maliśmy.

Jak podał tymczasem portal 
WirualneMedia.pl, TVP ogłosi-
ła przetarg na nagłośnienie im-
prezy, która ma się odbyć w Za-
kopanem. Termin składania ofert 
mija 10 listopada. W dokumen-
tach przetargowych znalazła się 

też informacja, że miejsce orga-
nizacji imprezy może się zmie-
nić. Przypomnijmy, że w naszej 
sondzie z początku roku więk-
szość zakopiańskich radnych 
opowiedziała się za dalszą or-
ganizacją koncertów. Budzą one 
jednak kontrowersje ze względu 
chociażby na repertuar, a także 
dewastację Równi Krupowej.

pp

Co z Sylwestrem Marzeń?

Mieszkańcy Furmanowej doczekali się porządnego dojazdu 
do domu z centrum Zakopanego.

N a Spyrkówce przy 
wjeździe do centrum 
Zakopanego powo-
li kończy się budo-

wa ronda. Jeden wyjazd z nie-
go wciąż jest ślepy, ale nieba-
wem ma tam powstać droga do-
jazdowa na nowy dworzec auto-
busowy. Takie rozwiązanie - jak 
zapewniają władze Zakopane-
go - ma odciążyć ul. Kasprowi-
cza, Szymony i Chramcówki. To 
właśnie nową drogą, przebiega-
jącą od ronda w stronę ul. Chy-
ców Potok i dworca, mają jeździć 

dalekobieżne autobusy.
 Droga będzie prowadzi-

ła przez ulicę Chyców Potok, 
następnie przez ulicę Szymo-
ny boczną oraz tereny kolejowe, 
zlokalizowane w rejonie Spyr-
kówki. Gmina posiada już zgo-
dy na realizację części tego po-
łączenia. - Aktualnie procedo-
wane jest pozwolenie na budo-
wę pozostałej części po terenach 
kolejowych - tłumaczą urzędni-
cy. Autobusy będą więc wjeż-
dżać z zakopianki bezpośrednio 
na dworzec.

26 października w Urzędzie 

Miasta otwarto oferty dotyczące 
przebudowy ul. Szymony bocz-
na, co ma stanowić pierwszy 
etap ustanowienia nowego połą-
czenia drogowego. Oferty zmie-
ściły się w planowanym przez 
miasto budżecie, umowa ma być 
podpisana, a prace powinny ru-
szyć jeszcze w tym roku.

Tymczasem mieszkańcy ul. 
Szymony narzekają, że już teraz 
niektóre autobusy dalekobieżne, 
zamiast jechać przez Chram-
cówki, wjeżdżają na ul. Szy-
mony. Jak tłumaczą urzędnicy, 
z jednej strony nie obowiązują 
tu ograniczenia w tonażu aut, ale 
z drugiej przewoźnicy nie dostali 
zgody na zmianę tras. Wjeżdża-
jąc więc w Szymony samowol-
nie, skracają sobie drogę.

Jednocześnie powoli kończy 
się budowa nowego dworca ko-
lejowego. Pojawiły się już pero-
ny i zadaszenia. Trwa też ukła-
danie torów z Szaflar do Zako-
panego. Zgodnie z zapewnienia-
mi inwestycja ma być ukończo-
na przed końcem roku i wtedy 
z Krakowa do zakopanego po-
ciągiem powinniśmy dotrzeć 
w dwie godziny.

pp

C
o prawda pierwszy, sta-
ry odcinek asfaltu z Cią-
główki woła o pomstę 

do nieba, ale dalsza część dro-

gi została porządnie utwardzo-
na. W paru miejscach może być 
problem z mijaniem się samo-
chodów, ale to nie jest wiel-
ka uciążliwość. Górny odcinek 

drogi na Furmanową wojewoda 
dofinansował kwotą niespełna 
150 tys. zł. Wartość całej inwe-
stycji to nieco ponad 560 tys. zł.  
Udało się też zainstalować  
oświetlenie.

Tekst i fot.: Jurek Jurecki

Z
głaszają się do nas miesz-
kańcy Zakopanego, którzy 
są wzywani przez burmi-

strza Zakopanego do złożenia 
wyjaśnień w sprawie deklara-
cji śmieciowych. - Moje wiel-
kie zdziwienie budzi fakt, że 
urzędnicy wykryli przekrocze-
nia sięgające aż pięciu lat wstecz, 
z roku 2018. W moim przypad-
ku to prawie trzy tysiące zło-
tych - dziwi się jeden z miesz-
kańców Zakopanego.

Pyta się on, dlaczego te de-
klaracje nie są weryfikowane 
co roku, a dotyczą tak długie-
go okresu, przez co znacząco ro-
sną zaległości. - Co takiego na-
gle się stało, że burmistrz przy-
pomniał sobie o tym po pięciu 
latach? - dodaje mieszkaniec Za-
kopanego.

Jak tłumaczą urzędnicy, de-
klaracje dotyczące wysokości 
opłaty za odpady są weryfiko-
wane co roku. - Przy tej okazji 
prowadzimy działania edukacyj-
ne, wyjaśniamy zasady segrega-
cji oraz promujemy aktywną po-
stawę w gospodarce odpadami. 
Dopłaty wynikają z korekt de-
klaracji, składanych dobrowol-
nie przez mieszkańców, którzy 
po wyjaśnieniach stanu faktycz-
nego zdecydują się na ich złoże-
nie - tłumaczy Monika Grzywa 
z Wydziału Kultury Fizycznej 
i Komunikacji Społecznej.

Przyczyną korekty może 
być niezgłoszone powiększe-
nie rodziny, czy brak rejestracji 
działalności gospodarczej. Do-
chód z tego tytułu gmina może 
wykorzystać tylko na odbiera-
nie odpadów lub na przykład 

likwidację nielegalnych wysy-
pisk. Dzięki tym opłatom mogą 
bezpłatnie oddawać posegrego-
wane odpady do Punktu Selek-
tywnej Zbiórki Odpadów, znaj-
dującego się na ul. Wojdyły.

Wezwania sprzed lat do-
tyczą około 100 mieszkań-
ców na dziewięć tysięcy punk-
tów odbioru odpadów. Chodzi 
o przedawnienie roszczeń po-
datkowych, termin mija wła-
śnie po pięciu latach. Urzędnicy 
tłumaczą, że przez trzy lata, gdy 
trwała pandemia, możliwość za-
praszania klientów do składania 
wyjaśnień była ograniczona.

Wszystkie informacje na te-
mat gospodarki odpadami znaj-
dują się na stronie internetowej 
urzędu miasta - w sekcji gospo-
darka odpadami.

pp

W czterech szkatułkach 
zebrało się dużo wię-
cej niż w zeszłym roku 

wartościowych papierków: na 
Nowym Cmentarzu znalazły się 
nawet 2 banknoty 200 zł i aż 29 
nominałów po 100 zł! Na Pękso-
wym Brzyzku zebrano: 8 157,35 
zł, a na Nowym niemal trzykrot-
nie więcej, bo 21 642,71 zł.

A więc, mimo inflacji i cięż-
kich czasów, Państwa ofiarność 
i życzliwość jest nadzwyczajna! 
Wszystkim darczyńcom i kwe-
stującym po raz kolejny gorące, 
staropolskie Bóg zapłać! Dopi-
sała pogoda, a wraz z nią Pań-

stwa nastroje. Czujemy też dobrą 
aurę wokół tej zbiórki i zaufanie 
do organizatorów. Jesteśmy Pań-
stwu za to bardzo wdzięczni!

Jeśli będzie konieczna po-
trzeba, to oczywiście wesprze-
my remont zniszczonego przez 
pożar Domu Doktora. Nie chce-
my jednak na razie deklarować 
przeznaczenia na to części fun-
duszy z kwesty, aby nie zawieść 
zaufania darczyńców, którzy da-
wali na konkretny cel.

Na razie oddajemy do dys-
pozycji samych siebie, włączając 
się czynnie do pomocy w każdy 
możliwy sposób. Współpracuje-
my z Urzędem Miasta, w któ-

rym główną inicjatywę i wielo-
stronną pomoc wykazuje Pani 
Burmistrz Agnieszka Nowak-
Gąsienica, z Muzeum Tatrzań-
skim, Oddziałem Terenowym 
Narodowego Instytutu Dzie-
dzictwa i Delegaturą Woje-
wódzkiego Urzędu Ochrony Za-
bytków w Nowym Targu. Uwa-
żamy, że wszystko idzie w do-
brym kierunku i jest pod  kon-
trolą. Pani Magda też jest pod 
czułą opieką. Fundusze i zbiór-
ka internetowa są już na ten cel 
uruchomione. Myślę, że to na 
razie wystarczy.

 Agata 
Nowakowska-Wolak
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Budowa apartamentowca dopiero w połowie, 
a sąsiedzi już dziś są kompletnie wykończeni.

Ściana płaczu 

- Takie mamy widoki ze wszystkich okien po tej stronie domu.

Naprzeciw małego domku wyrasta betonowa ściana apartamentowca.

- W trakcie tych kontroli nie 
stwierdzono jakichkolwiek nie-
prawidłowości - zapewnia inwe-
stor. Dodaje, że przed rozpoczę-
ciem prac budowlanych, w trak-
cie bezpośrednich spotkań naj-
bliżsi sąsiedzi zostali poinformo-
wani o projekcie. A także o spo-
sobie i czasie jego realizacji oraz 
ewentualnych uciążliwościach 
podczas budowy. Do tego peł-
nie wizualizacje budynku w du-
żej skali zostały umieszczone 
na ogrodzeniu ponad pół roku 
temu i w pełni odzwierciedlają 
jego docelowy wygląd.

Powolność wojewody
- Doceniamy cierpliwość 

i zrozumienie sąsiedztwa, po-

nieważ pomimo wszelkich sta-
rań dot. ograniczenia niedogod-
ności podczas przeprowadzenia 
prac budowlanych, nie jesteśmy 
w stanie wyeliminować wszyst-
kich utrudnień. Zależy nam na 
zachowaniu pozytywnych relacji 
z sąsiadami i wyjaśnienie wszel-
kich wątpliwości - podsumowuje 
wiceprezes Grzegorz Biś.

- Ten budynek będzie mieć 
15 metrów wysokości. Nasz ma 
siedem. Gdy 10 lat temu robi-
liśmy remont naszego domu, to 
o centymetr nie pozwolono nam 
podnieść kalenicy - przypomi-
na Piotr Dawczak. Pech jed-
nak chciał, że tu, gdzie stoi dom 
państwa Dawczaków, obowiązu-
je już inny, bardziej rygorystycz-

ny plan zagospodarowania prze-
strzennego. Granica między obu 
planami przebiega wzdłuż wą-
skiej, szutrowej drogi rozgrani-
czającej apartamentowiec od są-
siadów. 

- Protestowaliśmy od po-
czątku. Pierwotny projekt był 
jeszcze gorszy, z wjazdem do 
podziemnych garaży od naszej 
strony, to już nie mielibyśmy ży-
cia - przypomina Piotr Dawczak. 
Jego zdaniem, piętnastometro-
wej wysokości wielkokubatu-
rowy obiekt nie tylko całkowi-
cie przesłoni im dostęp do świa-
tła słonecznego, ale też komplet-
nie popsuje charakter ulicy Wit-
kiewicza.

Interweniujące w naszej re-

dakcji małżeństwo ma żal do sta-
rosty tatrzańskiego, że wydał ze-
zwolenie na postawienie takie-
go kolosa w sąsiedztwie dużo 
mniejszych kubaturowo i poło-
wę niższych domów. A także za 
brak działań nadzoru budowla-
nego i potężną opieszałość wo-
jewody małopolskiego.

- Odpowiedzi na nasze i na-
szego prawnika pisma są zby-
wane. Dwa miesiące czekamy 
na odpowiedź od wojewody, 
choć ma na to miesiąc. To nor-
ma. W końcu wojewoda nas po-
informował, że daje sobie czas 
do 13 grudnia na rozstrzygnię-
cie co do ewentualnego cofnięcia 
pozwolenia na budowę. To kpi-
na - podsumowują sąsiedzi ko-
losa. I mają rację. Bo prace na 
budowie idą pełną parą, rosną 
kolejne betonowe kondygnacje. 
Nic dziwnego. Termin realiza-
cji „flagowej” inwestycji upły-
wa w kwietniu przyszłego roku.

- My nie odpuścimy. W Po-
znaniu, po pięciu latach bata-
lii sądowej w podobnej sprawie 
sąsiadka wygrała z galerią han-
dlową. Szkoda tylko, że będzie-
my musieli tracić czas i pienią-
dze na sprawy sądowe, gdy in-
westycję można było zatrzymać 
na etapie potężnych wykopów 
pod fundamenty - dodaje Da-
nuta Dawczak. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

J
a nawet nie odsłaniam 
okien. Rano nie chce mi 
się wstawać. Bo ciągle my-
ślę o tym, co nas spotkało 

- mówi ze łzami w oczach Da-
nuta Dawczak. Razem z mężem 
prowadzi mnie przez mieszka-
nie. W ich niedużym domku na 
parterze żyją wiekowi rodzice, 
a małżeństwo zajmuje pierw-
sze piętro. Odsłaniają zasłony. 
Za każdym z okien ściana beto-
nu. Wychodzimy na taras. Ścia-
na apartamentowca ogromnie-
je w oczach. - Jak tam na balkon 
wyjdą ludzie, to będziemy sobie 
mogli prawie ręce podać - kręci 
głową Piotr Dawczak.

Apartamenty buduje dewe-
loper z Krakowa. Inwestycja dla 
niego flagowa, jak ją nazywa na 
swojej stronie internetowej, ru-
szyła w czerwcu. Na spokojnej, 
jednokierunkowej ulicy Witkie-
wicza stanął wysoki, blaszany 
płot, tablica informująca o bu-
dowie i wielkie banery zachęca-
jące do kupna nowych mieszkań.

„Witkiewicza Apartments 
będą kameralną inwestycją 
o zachwycającej bryle architek-
tonicznej oraz ponadprzecięt-
nym standardzie wykończenia. 
To nasza odpowiedź na potrzeby 
najbardziej wymagających” - za-
chwala na swej stronie Galinvest.

Sąsiedzi, państwo Dawcza-
kowie już są wykończeni. Choć 
na betonowej konstrukcji bu-
dowlańcy postawili „wiechę”, to 
jest dopiero połowa wysokości 
sąsiadującej z nimi budowli. 

Zarzuty, jakie wysuwają wo-
bec inwestycji, dotyczą przede 
wszystkim faktu, że zabudowana 
zostaje cała powierzchnia dział-
ki, praktycznie bez pozostawio-
nej powierzchni biologicznie 
czynnej. Twierdzą też, że bu-
dynek jest za wysoki w porów-
naniu do sąsiadujących obiek-
tów. W szczególności, jeśli cho-
dzi o ich rodzinny dom, któ-
rego okna tak na parterze, jak 
i na pierwszym piętrze zostają 
kompletnie pozbawione dostę-
pu światła słonecznego. Stawia-
ny pięciokondygnacyjny aparta-
mentowiec z podziemnym gara-
żem nie zachowuje też wyma-
ganej, przepisowej odległości od 
ich drewnianego domu.

Przed tygodniem zadaliśmy 

inwestorowi pytanie, czy badany 
był poziom oddziaływania na są-
siednie posesje - zwłaszcza jeśli 
chodzi o zacienienie domu pań-
stwa Dawczaków. Czy budynek 
nie powinien być bardziej odsu-
nięty od wąskiej, szutrowej dro-
gi, która rozgranicza plac bu-
dowy od nieruchomości inter-
weniujących w naszej redak-
cji mieszkańców?

Plan dopuszcza
Grzegorz Biś, wiceprezes 

zarządu Galinvest, przypomi-
na, że projekt budynku został 
przygotowany zgodnie z obo-
wiązującymi przepisami Miej-
scowego Planu Zagospodaro-
wania Przestrzennego „Zamoy-
skiego”. Zgodnie z jego zapisa-
mi, powierzchnia biologicznie 
czynna nie może być mniejsza 
niż 10% (projekt zakłada 30,10% 
powierzchni terenu inwestycji), 
a powierzchnia zabudowy nie 
może przekroczyć 70% (projekt 
zakłada zabudowę o powierzch-
ni 50,20%). Natomiast maksy-
malna wysokość budynku na tej 
działce to 15 metrów. 

Inwestor zapewnia, że na 
etapie przygotowywania pro-
jektu budowlanego projektan-
ci wykonali analizę przesłania-
nia i nasłonecznienia. Wykazała 
ona, że projekt spełnia wszystkie 
wymagania. Co do odległości od 
drewnianej zabudowy, to zgod-
nie z przepisami przeciwpoża-
rowymi od strony wschodniej 
zaprojektowano w pasie ośmiu 
metrów ścianę oddzielenia prze-
ciwpożarowego.

- Z uwagi na wymogi prze-
słaniania, ściana budynku osią-
gnie wysokość około dziesię-
ciu metrów, a następnie kaska-
dowo budynek zwiększy wyso-
kość w kierunku zachodnim do 
15 metrów, zapewniając wyma-
gane przepisami i normami wa-
runki - podkreśla Grzegorz Biś.

Przypomina, że wszystkie 
te zagadnienia były analizowa-
ne na etapie uzgadniania pro-
jektu. Natomiast prawidłowość 
i zgodność prowadzonych robót 
budowlanych z wydanym po-
zwoleniem była już dwukrot-
nie w ostatnich tygodniach we-
ryfikowana przez Powiatowy In-
spektorat Nadzoru Budowlanego 
w Zakopanem.
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Czarnodunajeccy radni dali zielone światło, 
by w synagodze powstał Dom Pamięci 
Ziemi Czarnodunajeckiej i Centrum Dialogu 
Międzynarodowego. Burmistrz ogłosił  
już przetarg na wykonanie projektu.

Pamięć nie tylko o Żydach

Dziś jeszcze synagoga nie jest wizytówką Czarnego Dunajca, ale od 2028 r. ma być 
magnesem, który będzie przyciągał gości.

Pochodzący z Podhala, 
a pracujący w Polskiej Misji 
Katolickiej w Buenos Aires 
bernardyni o. Jacek Jerzy 
Twaróg i o. Olaf Kazimierz 
Bochnak zostali odznaczeni 
przez Andrzeja Dudę, 
prezydenta RP, za wybitne 
zasługi w działalności na 
rzecz środowiska polonijnego 
w Argentynie.

W ręczenie odznaczeń 
odbyło się w Martin 
Coronado (nazywa-

nego przez Polonię „Maciasz-
kowem”) w Polskiej Misji Kato-
lickiej w Buenos Aires. Za wy-
bitne zasługi w działalności na 
rzecz środowiska polonijnego 

podhale - buenos aires

Bernardyni odznaczeni przez prezydenta 

Od lewej: Luis Enrique Raczkowski, o. Kazimierz Bochnak, Aleksandra Piątkowska 
- ambasador RP w Argentynie, o. Jacek Twaróg, o. Jerzy Augustyn Jędryka i Ale-
jandro Szejner.
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w Argentynie prezydent RP An-
drzej Duda wyróżnił o. Jerzego 
Jacka Twaroga (Krzyż Koman-
dorski Orderu Odrodzenia Pol-
ski) i o. Olafa Kazimierza Boch-
naka (Krzyż Kawalerski Orde-
ru Odrodzenia Polski). Zakon-
nicy są bernardynami i pocho-

dzą z Podhala. O. Jerzy z Nowe-
go Targu, o. Olaf z Sieniawy koło 
Raby Wyżnej. 

Ponadto prezydent RP An-
drzej Duda odznaczył o. Jerze-
go Augustyna Jędrykę (Krzyż 
Kawalerski Orderu Odrodze-
nia Polski) oraz Luisa Enrique 

Raczkowskiego i Alejandro Gu-
stavo Szejnera (Krzyże Kawaler-
skie Orderu Zasługi RP).

- Chcemy w ten sposób uho-
norować tych, którzy wciąż no-
szą w sercu Polskę, wciąż kul-
tywują to, co dla nich i dla nas 
wszystkich jest najważniej-
sze, tradycję, kulturę, obyczaje, 
a przede wszystkim język i pa-
mięć o naszej historii, historii 
Polski i historii polskiej emigra-
cji w Argentynie. Często trud-
nej i bolesnej, ale równie często 
pełnej sukcesów, wielkich mo-
mentów, dumy z tego, że jeste-
śmy Polakami - mówiła Alek-
sandra Piątkowska, ambasador 
RP w Argentynie.

Ceremonię poprzedzi-
ła Msza św., odprawiona przez 

arcybiskupa Mirosława Adam-
czyka, nuncjusza apostolskie-
go w Argentynie. Natomiast po 
uroczystości odbyło się spotka-
nie z argentyńską Polonią, któ-
re współorganizowali harcerze 
z ZHP Argentyna, podczas któ-
rego zagrał kwartet muzyki kla-
sycznej z Teatro Colon i wy-
stąpił Zespół Pieśni i Tańca 
„Nasz Balet”.

Zakonnicy, pracujący w Pol-
skiej Misji Katolickiej w Bu-
enos Aires, prowadzą m.in. pol-
ską szkółkę czy Muzeum Pol-
skie z bardzo cennymi eks-
ponatami, wśród których są 
np. mundury polskich pilo-
tów walczących w II wojnie  
światowej. 

jg

poznać historię Czarnego Du-
najca w kontekście ponowne-
go uzyskania praw miejskich. 
Nie może w tym miejscu za-
braknąć też historii Żydów, któ-
rzy byli znaczącą społecznością  
tego miasta.

Do zagranicznej promo-
cji Czarnego Dunajca na pew-
no przyczyni się planowane tu 
Centrum  Dialogu Międzyna-
rodowego.  Będą się tu odbywać 
międzynarodowe konferencje, 
różne spotkania. Goście, którzy 
będą tu przyjeżdżać, będą mieli 
okazję także poznać walory kra-
joznawcze naszej gminy. Już dzi-
siaj ci, którzy do nas przyjeżdża-
ją, np. na uroczystości żydow-
skie, wracają prywatnie - opo-
wiada burmistrz.

Budynek synagogi, który 
powstał na przełomie XIX/XX 
w., jest dziś w opłakanym stanie 
i wymaga gruntownego remontu. 
- Dzięki temu, że synagoga jest 
wpisana do wojewódzkiego reje-
stru zabytków, będziemy mogli 
na renowację pozyskać fundu-
sze z zewnątrz - podkreśla Mar-
cin Ratułowski.

Zapowiada, że projekt bę-
dzie gotowy do końca 2024 r., 
natomiast inwestycja powin-
na być gotowa do 2027 r. Bur-
mistrz liczy na pozyskanie środ-
ków unijnych z Funduszy Poli-
tyki Spójności.

Tekst i fot.: Beata Zalot

T
o będzie wyjątkowy 
obiekt na Podhalu, za-
chęcam architektów do 
wystartowania w prze-

targu, bo taki projekt może być 
wizytówką w ich portfolio - 
mówi Marcin Ratułowski, bur-
mistrz Czarnego Dunajca. Prze-
targ został już ogłoszony.

Wcześniej radni zgodzili się, 
by utworzyć w dawnej synago-
dze Dom Pamięci Ziemi Czar-
nodunajeckiej i Centrum Dialo-
gu Międzynarodowego.

Muzeum ma zająć dwa pię-
tra i babiniec, natomiast na pod-
daszu ma powstać Centrum Dia-
logu Międzynarodowego. Trwa-
ją też rozmowy z gminą ży-
dowską w Krakowie, która jest 
właścicielem bożnicy. Władze 
Czarnego Dunajca zapropono-
wały wymianę działki w cen-
trum miasta, na której jest zruj-
nowana synagoga, na inną gmin-
ną działkę, znajdującą się w te-
renie niezabudowanym, obok 
drogi wojewódzkiej w stronę 
Podczerwonego. Trwa wyce-
na obu działek. Marcin Ratu-
łowski zapewnia, że krakowscy 

Żydzi są pozytywnie nastawie-
ni do zamiany i stosowna umo-
wa zostanie podpisana jeszcze  
w tym roku.

W Domu Pamięci Ziemi 
Czarnodunajeckiej zostaną upa-
miętnieni ojcowie założyciele 
Związku Podhalan, którzy wy-
wodzą się z terenu gminy - Fe-
liks Gwiżdż, Jakub Zachemski. 
Swoje miejsce znajdzie tu tak-
że Andrzej Knapczyk Duch - 
wybitny muzykant, znany tak-
że ze swojej działalności patrio-
tycznej. - Jako jedyny odmówił 
Krzeptowskiemu zagrania hi-
tlerowcom w Zakopanem, co 
było w czasie okupacji ogrom-
ną odwagą. Wcześniej zasłużył 
się w promowaniu polskości na 
Śląsku i Orawie, kiedy o losach 
tych terenów miał zadecydować 
plebiscyt - podkreśla Marcin Ra-
tułowski.  

Muzeum przypomni też hi-
storię Powstania Chochołow-
skiego czy historię przerzu-
tu marszałka Rydza Śmigłego 
z dworca Keleti w Budapesz-
cie do Czarnego Dunajca przez 
Frączystego. Będzie to także 
miejsce, gdzie będzie można 
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XXiV kwesta nowotarska

Miały ułatwić poruszanie się po mieście, a stały się  
przekleństwem dla przechodniów.

Sezon na hulajnogi czas zakończyć

Minął rok od kiedy urzędnicy 
zdecydowali, by na 
Topolowym wyciąć słupki 
boiska do gry w siatkówkę.

M iało być to pokłosiem 
skarg części mieszkań-
ców narzekających, że 

za piłkę łapią dorośli, a wie-
czorne turnieje, podlewane pi-
wem przeradzają się w biesiady 
do późnych godzin. I to od wio-
sny do jesieni.

Jak przekonywał przed ro-
kiem Robert, mieszkaniec Topo-
lowego, na słupki i siatkę składa-
li się sami. - Ja tam grałem jesz-
cze jako dziecko, teraz też cza-
sami sobie grywaliśmy, ale tak-
że dzieciaki korzystały - przeko-
nuje, że przeciw była grupa star-
szych mieszkańców. I dodaje, że 
właśnie o rekreację na świeżym 
powietrzu dla dzieci miasto po-
winno szczególnie zabiegać. 

Skargi na uczestników wie-
czornych turniejów siatkarskich 

trafiały do Zakładu Gospodarki 
Komunalnej, jak i samego bur-
mistrza. W końcu urząd zdecy-
dował, by uciążliwym rozgryw-
kom położyć kres. Sprawę pro-
wadził sam wydział zarządza-
nia kryzysowego i bezpieczeń-
stwa nowotarskiego magistra-
tu. Robotnicy wycięli słupki. 
A w tym roku przeprowadzo-
ny został gruntowny remont sa-
mego boiska, jak i przyległego 
placu zabaw. Są nowe urządze-
nia do zabaw dla najmłodszych 
oraz ogrodzone wysoką siatką 
boisko do gry w kosza z nową 
nawierzchnią. Choć wydaje się 
to naturalne, że podobne boiska 
mają też słupki do zamontowa-
nia siatki, by mogli z niego ko-
rzystać także miłośnicy siatków-
ki - to nie w tym przypadku. Wi-
dać, strach przed powtórką z po-
przednich lat wziął górę. Ale co 
będzie, gdy amatorzy siatków-
ki opanują tajniki gry w kosza? 

Tekst i fot.: Józef Figura

Kosz zamiast siatki
Nowe boisko na Topolowym służyć ma wyłącznie miłośnikom koszykówki.

Kacper Błachut z prestiżowym stypendium.

Zdolny
Kacper Błachut został podopiecznym Programu ZDOLNI.

Prawie 36 tys. zł zostało 
zebranych podczas XXIV 
Kwesty Nowotarskiej, która 
odbyła się 1 listopada. K wota ta pozwoli na od-

restaurowanie kolejnych 
zabytkowych grobów na 

nowotarskiej nekropolii. Zostaną 
one wybrane komisyjnie.

Zarząd Podhalańskiego To-
warzystwa Przyjaciół Nauk 

w Nowym Targu serdecznie 
dziękuje wszystkim darczyń-
com, którzy wsparli zbiórkę.

bz

Hojność nowotarżan

Hulajnoga w potoku Klikuszówka.
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K acper Błachut - uczeń IV 
klasy I Liceum Ogólno-
kształcącego im. S. Gosz-

czyńskiego w Nowym Targu 
został podopiecznym Progra-
mu ZDOLNI, realizowanego 
przez Krajowy Fundusz na rzecz 
Dzieci. Jest to ogólnopolski pro-
gram, tworzony we współpracy 
z setkami naukowców i artystów 
z najlepszych uniwersytetów, 
placówek badawczych i uczelni 
artystycznych w Polsce. Prze-
znaczony jest dla młodych lu-
dzi, pragnących rozwijać swo-
je uzdolnienia w zakresie nauki 
czy sztuki.

Kacper Błachut to wielo-

krotny zwycięzca Małopolskie-
go Konkursu Prac Matematycz-
nych, laureat VI Jagiellońskiego 
Turnieju Matematycznego, fi-
nalista Olimpiady o Diamento-
wy Indeks AGH z matematyki 
oraz laureat (nagroda 2 stopnia) 
polskiej edycji EUCYS (Euro-
pean Union Contest for Young 
Scientists) z roku 2023. I wła-
śnie to ostatnie osiągnięcie za-
gwarantowało Kacprowi indeks 
na większość uczelni w Polsce, 
w tym Uniwersytet Jagielloń-
ski w Krakowie, z którym Kac-
per wiąże swoją przyszłość. Jego 
opiekunką jest nauczycielka ma-
tematyki Joanna Trybuła.

fig

Największa inwestycja  
w tym roku w mieście 
kosztowała 21 mln zł  
i właśnie została  
oficjalnie zakończona.

W strugach deszczu 
odbyło się formal-
ne zakończenie re-
witalizacji terenu 

byłych zakładów NZPS Podha-
le. Kiedyś miało tu zatrudnie-
nie nawet 10 tys. pracowników. 
Po bankructwie państwowej fir-
my w jej miejsce powstało mnó-
stwo mniejszych i większych 
firm, w tym także kontynuujące 
jej działalność Wojas czy Demar.

Na w dużej części zdegra-
dowanych terenach po byłej fa-
bryce obuwniczej powstała no-
woczesna Strefa Aktywności 
Gospodarczej. By przyciągnąć 
nowych inwestorów, konieczne 
było przygotowanie odpowied-
niej infrastruktury. A z tym na 
terenie byłego kombinatu było 
kiepsko. Dziurawe ulice, kiep-
ska sieć kanalizacji, w dodatku 
z możliwymi nielegalnymi przy-
łączami, brak oświetlenia ulicz-
nego - to były największe bo-
lączki tego miejsca. Wszystko 
udało się zmienić, przeprowa-
dzając kompletną przebudowę 
istniejącej infrastruktury dro-
gowej oraz sieci kanalizacyjnej.

Przy okazji prac pod topór 
poszło prawie dwieście drzew. 
Jeszcze niedawno pomiędzy bu-
dynkiem sądu a fabryką obuwni-
czą Demar rósł prawdziwy las. 
Prace przy budowie pociągnęły 
za sobą masową wycinkę. Pod 
siekierę poszło aż 178 drzew, 
czyli blisko 3 ha lasu.  

Strefa Aktywności Gospodarczej  
czeka na inwestorów

Zamiast przecięcia wstęgi - uczestnicy otwarcia SAG posadzili drzewa.

Ten remont miał też odpo-
wiedzieć na problem dotyczący 
zanieczyszczeń spływających 
do rzek z przestarzałych syste-
mów opadowych. Pochodzą one 
albo z kanalizacji sanitarnej, albo 
z nielegalnych zrzutów. Moder-
nizacja ma pozwolić uporząd-
kować całą gospodarkę wodno-
ściekową na terenie byłego kom-
binatu. W minionych latach nie 
brak było alarmów dotyczących 
nielegalnych zrzutów ścieków 
dokonywanych prawdopodob-

nie przez zakłady kuśnierskie. 
Nieuczciwi przedsiębiorcy wy-
korzystywali fakt, że podziem-
na infrastruktura, pozostała po 
dawnym NZPS-ie, była niezba-
dana. 

Stąd, zamiast przecinania 
wstęgi w środę, po przemówie-
niach oficjeli odbyło się sadze-
nie drzew. Wzdłuż ul. Szewskiej 
uczestnicy spotkania posadzili 
szpaler dorodnych klonów. Ko-
lejne mają być sukcesywnie sa-
dzone w nowych miejscach.

SAG to nie tylko ułatwienie 
dostępu do istniejących firm, ale 
także próba przyciągnięcia ko-
lejnych inwestorów. To także 
jedno z nielicznych miejsc na 
Podhalu, gdzie na sprzedaż wy-
stawione będą działki przemy-
słowe o powierzchni nawet 2 ha. 
Zainteresowanie jest duże.

Na otwarciu pojawiła się 
w roli posłanki Weronika Smar-
duch. Świeżo wybrana parla-
mentarzystka PO przypomnia-
ła, że projekt był dofinansowa-
ny ze środków unijnych Regio-
nalnego Programu Operacyjne-
go, przygotowanego przez PO, 
a kontynuowanego potem przez 
PiS. - Te projekty, szczególnie 
samorządowe, które otrzymały 
między innymi rządowe wspar-
cie, będą kontynuowane, więc sa-
morządowców i mieszkańców 
Podhala proszę o wyrozumia-
łość i cierpliwość. Korzystając 
z obecności pani poseł Anny Pa-
luch, chcę jej podziękować. Nie 
zawsze się zgadzamy, ale lata 
pracowała pani dla naszego re-
gionu i dziękujemy za lata po-
święcenia dla mieszkańców Pod-
hala - podkreślała posłanka.

Anna Paluch mówiła o reali-
zowanych obietnicach rządu PiS, 
w tym także kończonej budowie 
nowego odcinka zakopianki. Wi-
ceminister Andrzej Gut-Mosto-
wy przekonywał, że poziom in-
westycji w samorządach był na-
wet 3-4 krotnie wyższy niż w la-
tach poprzednich.

Burmistrz Grzegorz Waty-
cha przypomniał o tym, że jest 
to największa inwestycja w tym 
roku realizowana w Nowym Tar-
gu, a jej wartość sięga 21 mln zł.

Tekst i fot.: 
Józef Figura

H ulajnogi weszły w tym 
roku szerzej do Nowego 
Targu. Mimo obaw i nie-

zadowolenia, elektryczne pojaz-
dy zaczęły pojawiać się z wio-
sną niemal wszędzie. Dostępność 
i łatwość wypożyczenia sprawia-
ją, że chętnych do krótkotrwałe-
go skorzystania nie brakuje. Tym 
samym, coraz powszechniejszym 
problemem stają się rozpędzeni 
użytkownicy jednośladów, stwa-
rzający zagrożenie na chodni-
kach czy drogach. Kłopot stano-
wią także urządzenia pozostawia-
ne byle gdzie i byle jak. Łatwo się 
o nie potknąć nie tylko osobom 

słabowidzącym, ale także star-
szym czy tym, mającym proble-
my z poruszaniem się.

Hulajnogi pojawiają się 
wszędzie - na chodnikach, przy-
stankach, ale i trawnikach. Jak 
widać na zdjęciu - lądują tak-
że w potoku. Czytelnik przysłał 
nam dziś zdjęcie, gdzie ktoś wy-
rzucił hulajnogę do Klikuszówki. 
Można się domyślić, że tego typu 
wandalizm nie zniechęci opera-
torów jednośladów do ustawia-
nia ich także w przyszłym roku. 
Mimo wszystko, biznes musi być 
opłacalny...     

                           fig
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Kto jest czarnym ludem 
polskiej demokracji i czy 
Trzecia Rzeczpospolita 
jest faktycznie lepsza  
od tej Drugiej?

S wój subiektywny bi-
lans III RP przedstawił 
w Rabce profesor Anto-
ni Dudek, znany polito-

log, historyk, niegdyś związany 
z Instytutem Pamięci Narodo-
wej. I wcale nie była to krytycz-
na ocena. Wbrew temu, co o III 
Rzeczypospolitej mówią polity-
cy ustępującego obozu rządzące-
go, okres od 1989 roku wcale nie 
był dla Polski taki zły. Ostatecz-
ną ocenę utrudnia jednak fakt, 
że III RP wciąż trwa. Choć i z 
tym twierdzeniem polemizowa-
liby politycy formacji ciągle rzą-
dzącej.

Według Antoniego Dudka 
III RP była też sporo lepsza od 
swej poprzedniczki - II Rzecz-
pospolitej (okres międzywo-
jenny). Nawet demonizowana 
przez polityków postać profe-
sora Balcerowicza jest niesłusz-
nie odżegnywana od czci i wia-
ry. Bo całość reform nazywanych 
w uproszczeniu „Planem Balce-
rowicza” zawiera w sobie dzia-
łania z wielu lat, a nie tylko dwa 
niezbyt długie epizody, gdy to 
faktycznie Leszek Balcerowicz 
odpowiadał za finanse państwa.

Kierunek: Zachód
Reformę ustrojową zaini-

cjował już rząd Rakowskiego. 
Była to reakcja na pogłębiający 
się kryzys ekonomiczny. Zapaść 
finansowa była pierwszorzędną 
przyczyną upadku komunizmu 
w Polsce. 

- W Polsce przełomu lat 
osiemdziesiątych i dziewięć-
dziesiątych panowała zgoda 
co do tego, że chcemy zbliże-
nia z Zachodem. Jednak więk-
szość obywateli miała o tym 
dość mgliste pojęcie. Dla ludzi 
Zachód oznaczał uginające się 
od towarów półki w sklepach 
i świetne zarobki. Nie zastana-
wiali się, że dobrobytu nie da 
się osiągnąć automatycznie, bez 
wyrzeczeń - przekonywał Anto-
ni Dudek.

Tymczasem warunki eko-
nomiczne polskiej przemiany 
ustrojowej dyktował Między-
narodowy Fundusz Walutowy. 
W pierwszej kolejności mło-
da demokracja musiała obni-
żyć swoje ekstremalne zadłu-
żenie. Połowa długu zaciągnię-
tego przez komunistów została 
umorzona. Jednak spłata nawet 
mocno zredukowanego zadłuże-
nia była dla pączkującej III Rze-
czypospolitej niewiarygodnym 
wręcz obciążeniem.

W przeprowadzeniu reform 
pomagali Amerykanie. Polska 
wyzwoliła się spod buta Związ-
ku Sowieckiego i gładko dosta-

Przyjdzie balcerowicz i cię zje

Antoni Dudek w Rabce.

- Przez ten rok waga 
była chyba najbardziej 
niepokojącym urządzeniem 
w domu.

- Tak, chwała Panu, że Ka-
milka tak szybko nie przybierała 
na wadze, bo to dawało nam czas, 
by pozbierać pieniądze. Gdyby 
Kamilka przekroczyła wagę 13,5 
kg, to podanie leku w Polsce by-
łoby niemożliwe. 

- A ile teraz waży?

- 12 kg, więc mamy półto-
ra kilograma zapasu. Udało się 
i wszyscy ogromnie się cieszy-
my. 

- To chyba nie przekarmialiście 
córeczki.

- Nigdy jej nie żałowali-
śmy, ale staraliśmy się trzymać 
dietę tak, by miała dostarczane 
tyle pożywienia, ile potrzebuje, 

co najbardziej potrzebne, a przy 
tym, żeby nie przybierała na wa-
dze zbyt szybko.

- Od początku roku ruszyła 
prawdziwa lawina pomocy...

- Tak i nie spodziewałam się 
tego. Byłam w szoku, jak ludzie 
potrafią się zjednoczyć. Całe 
Podhale ruszyło z pomocą. Po-
mogli wszyscy i wszyscy się 
zjednoczyli dla Kamilki.

Mamy to!

Pod okno bloku przy ul. Podhalańskiej, gdzie mieszka Kamilka, przyszło świętować kilkaset osób. 

Uradowana babcia z Kamilką.

ła się w strefę wpływów ame-
rykańskich. Pozostaje w nich 
zresztą do dzisiaj.

- Dziś świat zasadniczo jest 
podzielony na dwie strefy wpły-
wów. Rosja dała się zmarginali-
zować i staje się powoli wasalem 
Chin. Druga strefa to wciąż ta 
amerykańska - przekonywał po-
litolog. - Tak naprawdę to Ame-
ryka nam zafundowała kurację 
zwaną reformą Balcerowicza - 
podsumował.

Przypomniał też, że tak na-
prawdę polska gospodarka prze-
żywała recesję tylko przez trzy 
lata. Już w 93 roku rozpoczął 

się rozwój, który z krótką prze-
rwą w okresie pandemii trwa do 
dzisiaj. - Bardzo wiele się nam 
udało dokonać w ciągu 30 lat 
III RP. Lata dziewięćdziesiąte 
to był bez wątpienia dla Polski 
najlepszy czas w całym dwu-
dziestym stuleciu - ocenił pro-
fesor. Przyznał jednocześnie, że 
koszty transformacji był ogrom-
ne i odczuli je przede wszystkim 
mieszkańcy wsi i małych mia-
steczek.

Unia, jak kroplówka
Bodźcem, który spowodo-

wał w gospodarce III RP naj-

większy rozpęd - było bez wąt-
pienia przystąpienie do Unii Eu-
ropejskiej.

- Ogromna liczba inwestycji 
ze środków unijnych to był po-
tężny impuls rozwojowy - ocenił 
Antoni Dudek. Profesor zwró-
cił jednak uwagę, że unijny im-
puls właśnie się kończy, a w pol-
skiej gospodarce widać symp-
tomy spowolnienia. Polska sta-
je się krajem coraz bardziej za-
możnym i wkrótce faktycznie 
dojdzie do tego, że z beneficjen-
ta unijnej pomocy kraj nad Wi-
słą stanie się jednym z głównych 
płatników środków do unijnego 
budżetu. Dlatego polscy polity-
cy powinni jak najszybciej zna-
leźć nowy sposób na wywołanie 
rozwoju gospodarczego. A cza-
sy nie są sprzyjające. Na Polskę 
czyha wiele zagrożeń, które wy-
nikają głównie z zaniedbań ko-
lejnych ekip rządzących krajem 
od 1989 roku, bez wzglądu na 
ich polityczne korzenie. Najbar-
dziej zaniedbany jest bez wąt-
pienia sektor energetyczny. Ko-
lejny obszar wymagający troski 
to obronność, a trzeci - edukacja. 
Na domiar złego od 2010 roku 
na polskiej scenie politycznej 
ciągle zaostrza się tendencja do 
potępiania w czambuł jakichkol-
wiek osiągnięć poprzedników.

Wojewoda  
na zagrodzie...

Zdaniem profesora Dudka, 
Polskę czeka konieczność prze-

prowadzenia kolejnej ustrojo-
wej przemiany. Naukowcy mó-
wią o niej już od dawna. Założe-
nia zostały dość precyzyjnie opi-
sane. Jednak politycy do wpro-
wadzenia koniecznych zmian 
specjalnie się nie palą. Plan na 
Polskę to decentralizacja. Część 
władzy skupionej dzisiaj w War-
szawie powinna trafić do silnych 
regionów - województw rządzo-
nych przez silne władze samo-
rządowe, reprezentowane przez 
wojewodów (pełniących rów-
nocześnie funkcję senatorów). 
Nadzór nad tymi silnymi i auto-
nomicznymi regionami to przy-
szłe zadanie prezydenta. Wiel-
ką rolę w takim zdecentralizowa-
nym państwie pełniłyby nieza-
leżne media lokalne, kontrolują-
ce poczynania samorządowców.

Czy ta śmiała wizja polito-
logów i historyków ma jakiekol-
wiek szanse na wdrożenie? Ta-
kie pytania do Antoniego Dud-
ka padały z sali podczas spotka-
nia w rabczańskiej Bibliotece 
Publicznej. Padały również su-
gestie, że to pomysłodawcy roz-
wiązań ustrojowych powinni 
wprowadzać je w życie. Antoni 
Dudek zastrzegł jednak, że ka-
riera polityczna go nie interesu-
je i w wyborach startować nie za-
mierza…

Spotkanie z profesorem An-
tonim Dudkiem zorganizowa-
ło rabczańskie Stowarzyszenie 
„Kulturowy Gościniec”.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski
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- Kto najbardziej zaskoczył? 
Firmy z wielkim budżetem czy 
może ten przysłowiowy wdowi 
grosz?

- Było wiele dużych wpłat, 
było mnóstwo małych, które ra-
zem robiły duże sumy. Nie moż-
na tego porównywać. Każdy da-
wał, ile może i efekt tego jest 
taki, że mamy te 100%! Może-
my pojechać i podać Kamilce te-
rapię genową.

- Mąż jest kierowcą 
w piekarni, pani zajmuje 
się dziećmi, żyjecie więc jak 
bardzo skromna rodzina 
w Polsce. 9,5 mln zł to kwota 
niewyobrażalna. Czy mieliście 
momenty zwątpienia?

- Nie ukrywam, że na po-
czątku nie sądziłam, że uzbiera-
my tę kwotę, nie wierzyłam, że 
będziemy w stanie, ale miło się 
zaskoczyłam, bo wszystkie oko-
liczne wioski, całe Podhale za-
częło nas wspierać. Gdyby nie 
to, że ludzie z regionu wpłacali 
1,5% podatku, wystawiali przed-
mioty na licytacje, licytowali, to 
byśmy tego nie mieli!

- A pojawiały się nocne 
koszmary, że uzbieraliście 5 
czy 7 milionów, ale Kamilka 
przekracza wargę 13,5 kg 
i wszystko na nic? 

- Snów takich nie miałam, 
ale myśli się pojawiały. Prze-
cież, gdy zaczęliśmy zbiórkę, 
Kamilka miała ponad roczek i ta 
waga była większa. Im dłużej to 

trwało, im więcej osób dołącza-
ło, bo przecież za naszymi licy-
tacjami i wolontariatem stali lu-
dzie o wielkim sercu. I tych lu-
dzi na każdej grupie na Facebo-
oku, które promowały zbiórkę, 
tych, którzy organizowali i stali 
na kiermaszach, były setki. Gdy-
bym chciała każdego wymienić, 
imię każdego z nich, to trochu 
by nam zeszło. A przecież zaan-
gażował się też cały Nowy Targ 
- i urząd miasta, i wodociągi, 
i park narodowy. Wszyscy z każ-
dego zakątka ruszyli z pomocą.

- A przecież musiał dochodzić 
niepokój, co zrobić, gdyby 
się nie udało, a pieniądze 
byłyby na koncie. Co w takim 
przypadku byście zrobili?

- Na pewno jakaś część zo-
stałaby dla Kamilki, byśmy mogli 
ją rehabilitować, by była jak naj-
sprawniejsza. A resztę rozdyspo-
nowalibyśmy między inne chore 
dzieci, a jest ich naprawdę sporo. 

Jesteśmy wdzięczni, że nam się 
udało, mam nadzieję, że i innym 
się powiedzie. Bo to spełnienie 
naszych marzeń, w które wciąż 
nie możemy uwierzyć. 

- To zaczyna się świętowanie?
- W gronie najbliższych, 

pewnie będzie nas czekało małe 
świętowanie w gronie naszych 
wolontariuszy, bo oni dali z sie-
bie sto procent każdego dnia. To 
nie tylko czas na nasze świę-
towanie, bo to dzięki nim uda-
ło się to osiągnąć. Sami byśmy 
nie podołali. Zrobili kawał do-
brej roboty, bez nich nic byśmy 
nie osiągnęli.

u
Wkrótce po naszej rozmo-

wie stało się to, czego nie spo-
dziewał się nikt. Pod okno blo-
ku przy Podhalańskiej przyszło 
kilkaset osób, by świętować. Byli 
strażacy OSP z samochodami 
i włączonymi syrenami, ratow-
nicy, wolontariusze, których po-
łączyło jedno - uzbierać astro-
nomiczną kwotę 9,5 mln zł na 
leczenie chorej dziewczynki. 
Z wielkiego głośnika rozległa 
się piosenka z wymownym re-
frenem: „Mam supermoce”, któ-
ra idealnie odzwierciedla to, co 
właśnie stało się dzięki nim - 
setkom zaangażowanych, obcych 
ludzi, którzy zrobili, co trzeba, 
gdy państwo zawiodło... Relację 
z tej niezwykłej fety prowadzi-
liśmy na żywo na naszej stronie 
i profilu facebookowym.

Tekst i fot.: Józef Figura
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I po Różach…
Po Trzech Różach pozostała już tylko dziura w ziemi.

Przebudowa Stacji Centralnej 
GOPR w Rabce-Zdroju dobiega 
końca - odnowiona siedziba 
podhalańskich ratowników jest 
już niemal gotowa.

N a początku roku Zarząd 
Województwa Małopol-
skiego przeznaczył ponad 

11 milionów złotych na przebu-
dowę należących do Grupy Pod-
halańskiej GOPR trzech budyn-

ków w: Nowym Targu i Lima-
nowej, a także Stacji Centralnej 
w Rabce. Na czas remontu rab-
czańska siedziba GOPR została 
przeniesiona do budynku przy 
ulicy Jana Pawła II. Tymcza-
sem Stacja Centralna przy Alei 
1000-lecia w Rabce nabrała już 
docelowych kształtów. Obiekt 
prezentuje się bardzo okazale 
i nowocześnie.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Nie ma wstydu…

Odnowiona Stacja Centralna Podhalańskiej Grupy GOPR przy Alei 1000-lecia w Rabce.

Trwa rozbiórka części 
historycznego budynku.

O d kilku miesięcy trwa-
ją roboty moderniza-
cyjne budynku rabczań-

skiej lecznicy. Bryła charakte-
rystycznej budowli nie zmie-
niała się od okresu międzywo-
jennego. Tymczasem w związku 
z trwającą przebudową zniknął 
dach i górna kondygnacja, roze-
brana została też część, w której 
był szyb windy.

Gruntowna przebudowa 
i modernizacja głównego budyn-
ku szpitala ma kosztować 29,2 
miliona złotych i potrwa do koń-
ca przyszłego roku. W tym cza-
sie szpitalne oddziały będą dzia-
łały w zastępczych pomieszcze-
niach dzierżawionych od Ślą-
skiego Centrum Rehabilitacyj-
no-Uzdrowiskowego.
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Znikający 
szpital

Jeden z najbardziej znanych 
rabczańskich zabytków 
zniknął - został rozebrany  
do fundamentów.

T
rzy Róże - ten efektow-
ny budynek na skraju rab-
czańskiego parku, z cha-

rakterystyczną kolumnadą, już 
grubo przed wojną przycią-
gał uwagę. Można go było po-
dziwiać na wielu pocztów-
kach z czasów, gdy Rabka była 
modnym europejskim kuror-
tem. W ostatnich latach budy-
nek zmieniał właścicieli i pod-
upadał. Jednak w ostatnich latach 
obecni właściciele rozpoczęli re-
mont Trzech Róż. Całkiem nie-
dawno podczas wystąpienia na 
sesji Rady Miasta poczynania 
inwestora chwalił nawet konser-
wator zabytków. Przypominając, 
że remont jest prowadzony zgod-
nie z konserwatorskimi wytycz-
nymi i z dbałością o zachowanie 
najcenniejszych elementów kon-
strukcji i wystroju.

Sytuacja zmieniła się diame-
tralnie przed dwoma tygodnia-
mi. Budynek, na czas remontu 
ogrodzony nieprzejrzystym par-
kanem, z dnia na dzień… prze-
stał istnieć. Został rozebrany 
do fundamentu. O sprawie za-
alarmowali nas zaniepokoje-

ni mieszkańcy. Tonęli w domy-
słach, czy to technologia remon-
tu przewidywała rozbiórkę i czy 
Trzy Róże zostaną jednak odbu-
dowane. Większość jednak nie 
pozostawiała suchej nitki na in-
westorach - właścicielach dużej 
firmy z branży budowlanej, dzia-
łającej od lat na terenie uzdro-
wiska.

Sprawę zniknięcia Trzech 
Róż skonsultowaliśmy z szefem 
nowotarskiej Delegatury Urzędu 
Ochrony Zabytków. Paweł Dziu-
ban był zaskoczony i przyznał, 
że o sprawie dowiedział się z na-
szego telefonu. - Nie ma moż-
liwości, żeby obiekt, uwzględ-
niony w rejestrze zabytków, po 
prostu zniknął. Projekt przebu-
dowy był z nami konsultowa-
ny. Nie znam szczegółów, ale 
z pewnością nie ma możliwości, 
aby wchodziła w grę rozbiórka 
- usłyszeliśmy od Pawła Dziu-
bana.

Szef nowotarskiej delegatu-
ry zapowiedział, że zleci kontro-
lę na placu budowy. Jednak zgod-
nie z procedurą takie czynności 
kontrolne można przeprowadzić 
najwcześniej za trzy tygodnie.

Sam inwestor, do którego 
zadzwoniliśmy, nie chciał ko-
mentować sprawy. - Proszę wy-
baczyć, ale w związku z pode-
szłym wiekiem i kłopotami zdro-

wotnymi nie będę się wypowia-
dał - usłyszeliśmy.

O komentarz do sprawy po-
prosiliśmy też innego właściciela 
obiektu zabytkowego na terenie 
Rabki. Nie chciał mówić o spra-
wie pod własnym nazwiskiem, 
obawiając się możliwych… re-
perkusji. Przestrzegał jednak, 
przed pochopnym krytykowa-
niem inwestora.

- Zachowanie urzędników, 
w tym służb konserwatorskich 
zakrawa na jakieś rozdwojenie 
jaźni. Najpierw wszystkie te 
obiekty zostały znacjonalizowa-
ne, czyli mówiąc wprost - ode-
brane prawowitym właścicie-
lom. Później przez lata państwo 
doprowadziło do ich kompletnej 
ruiny, a następnie odsprzedało. 
Teraz z kolei prywatnego inwe-
stora zmusza się, by ratował za-
bytek, którego się po prostu ura-
tować nie da. Przy czym służby 
ochrony zabytków nie oferują 
żadnego konkretnego wsparcia, 
a jedynie rzucają kłody pod nogi. 
Z tego, co wiem, Trzy Róże zo-
staną odbudowane i tak właśnie 
powinno się postępować z za-
bytkami, na ratowanie których 
jest już za późno. Powinny zo-
stać rozebrane i odbudowane - 
zaznacza.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Ponad 22 tys. złotych to wpływ z tegorocznej kwesty na rabczańskich cmentarzach.

Niekwestionowana kwesta

To już siódma kwesta na rabczańskich cmentarzach.

Postępowanie w sprawie 
wpisu do rejestru zabytków 
układu urbanistycznego 
uzdrowiska zakończone.

O bwieszczenie Wo-
jewódzkiego Kon-
serwatora Zabytków 
o zakończonym po-

stępowaniu zostało opubliko-
wane pod koniec ubiegłego ty-
godnia. Mieszkańcy mają zale-
dwie siedem dni na zapoznanie 
się z dokumentacją i wnoszenie 
uwag. Ewentualne wnioski nale-
ży zgłaszać pisemnie w nowotar-
skiej delegaturze Wojewódzkiego 
Urzędu Ochrony Zabytków.

 Procedura wpisania do re-
jestru zabytków układu urba-
nistycznego sporego obszaru 
w centrum Rabki od kilku lat 
wzbudza spore kontrowersje. 
Pierwotnie proponowana przez 
konserwatora strefa obejmowa-
ła znaczną część uzdrowisko-
wej części Rabki, a także dol-

ną część miasta, gdzie pozosta-
ły ślady najstarszego osadnictwa. 
W granicach tej pierwotnej strefy 
znalazły się między innymi dwa 
największe rabczańskie osiedla 
mieszkaniowe, powstałe w la-
tach sześćdziesiątych i osiem-
dziesiątych.

Przeciwko takiemu dużemu 
zakresowi proponowanej strefy 
zaprotestowali mieszkańcy, oba-
wiający się, że objęcie ich działek 
ochroną konserwatorską znaczą-
co utrudni inwestowanie. Miesz-
kańców poparły władze Rabki. 
Burmistrz skonsultował projekt 
z ekspertami i na podstawie ich 
opinii postulował wykreślenie 
ze strefy niektórych obszarów, 
między innymi terenu osiedli 
mieszkaniowych. Miejskie po-
stulaty zakładały pozostawienie 
dwóch obszarów: jednego w re-
jonie dawnego uzdrowiska, a dru-
giego - związanego z najstarszym 
osadnictwem w widłach Poni-
czanki i Raby.

Konserwator częściowo ten 

wniosek uwzględnił, usuwa-
jąc z projektu współczesne ele-
menty: Osiedle Orkana, Sądecka 
i część terenów przy ulicy Jana 
Pawła II.

Tłumacząc swą decyzję, 
służby konserwatorskie zwraca-
ły uwagę, że obszary pozostawio-
ne w strefie zasługują na ochronę. 
Chodzi głównie o układ architek-
toniczny, który rozwijał się od 
średniowiecza. A także elemen-
ty powstałe w czasach najwięk-
szej świetności miasta z końców-
ki XIX wieku, gdy Rabka zaczę-
ła się przekształcać w uzdrowi-
sko i na początku lat 20. ubie-
głego wieku, gdy Zdrój prze-
szedł na własność rodziny Kade-
nów i Wieczorkowskich. Służby 
konserwatorskie sugerowały przy 
tym, że ochrona układu architek-
tonicznego jest konieczna, bo nie 
cały obszar uzdrowiska jest obję-
ty ważnym planem przestrzenne-
go zagospodarowania.
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Skansen Rabka

Będzie nowa kaplica na cmentarzu komunalnym na Zaborni.

Wyczekiwana funeralna inwestycja

J
uż po raz siódmy wolonta-
riusze kwestowali przy rab-
czańskich cmentarzach. 

Dwudniowa akacja, zorganizo-

wana przez działające w Rabce 
Stowarzyszenie Gniazdo Inte-
gracji Lokalnej, przyniosła do-
kładnie 22 400 zł oraz 72 euro 
i jednego dolara. Pieniądze zo-

staną przeznaczone na odno-
wę historycznych nagrobków 
i miejsc pamięci w uzdrowisku.

Tekst i fot.:  
Marek Kalinowski

O d wielu lat mówi się 
o potrzebie pilnej mo-
dernizacji dotychczaso-

wej kaplicy cmentarnej na naj-
większej rabczańskiej nekropo-
lii. Początkowo nowy obiekt miał 
stanąć w nowym miejscu. Na po-
trzeby tej inwestycji zostało na-
wet zarezerwowane miejsce przy 
wejściu na cmentarz. Ostatecz-
nie jednak administrujące nekro-

polia rabczańskie Zakłady Ko-
munalne zmieniły zdanie i uzna-
ły, że lepszą opcją będzie budowa 
nowego obiektu w miejscu ist-
niejącego.

Magistrat zlecił przygotowa-
nie dokumentacji projektowej. 
Formalności zostały już dopeł-
nione i inwestor uzyskał wszel-
kie pozwolenia. - Został przy-
gotowany nowy projekt kaplicy 
na cmentarzu komunalnym przy 

ulicy Kilińskiego. Uzyskaliśmy 
wszystkie wymagane pozwole-
nia. Kaplica została zaprojek-
towana wraz z zapleczem i po-
mieszczeniem na chłodnię. Mam 
nadzieję, że projekt uda się zre-
alizować. Kaplica zaplanowa-
na jest w tym samym  miejscu, 
na którym stoi obecna kaplica 
cmentarna na Zaborni - poinfor-
mował burmistrz Leszek Świder.
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Z  dyrektorem TPN Szymonem Ziobrowskim na temat inwestycji na Nosalu rozmawia Paweł Pełka.

Nacisków nie było

- Decyzja o ewentualnej reaktywacji Nosala nie była spontaniczna, czy podejmowana pod wpływem nacisków. Trzeba było 
właściwie rozważyć wszystkie wątpliwości - mówi Szymon Ziobrowski, dyrektor TPN.

Zadowolenia nie kryją nar-
ciarze. - To ostatni moment, aby 
uratować wyczynowe narciar-
stwo w Zakopanem. Proszę zo-
baczyć, co stało się w skokach 
narciarskich, gdzie przez osiem 
lat nasza młodzież nie mia-
ła gdzie trenować, musiała jeź-
dzić do Szczyrku i teraz prze-
grywa ze wszystkimi - argumen-
tuje Andrzej Kozak, prezes Ta-
trzańskiego Związku Narciar-
skiego. Jego zdaniem powstanie 
stoku na Nosalu pozwoli nie tyl-
ko na szkolenie młodych zawod-
ników w Zakopanem, ale także 
pojawi się szansa na organiza-
cję największych imprez spor-
towych światowej rangi.

Ostatnia szansa dla 
narciarstwa

- Kiedyś w Zakopanem każ-
dy z sześciu klubów miał swój 
stok, teraz to wszystko upa-
dło. Alpejska młodzież nie mia-
ła gdzie trenować, bo na przy-
kład stok na Harendzie jest po-
łudniowy i nie było tam moż-
liwości utrzymywania twardej 
jak beton trasy, a tylko na ta-
kiej mogą ćwiczyć profesjonali-
ści - uważa prezes Andrzej Ko-
zak. Jego zdaniem odtworzenie 
trasy na Nosalu, która powstała 
w 1953 roku, a przestała służyć 
narciarzom kilkanaście lat temu, 
to ostatnia szansa na odrodzenie 
narciarstwa alpejskiego w Zako-
panem.

- Niedaleko swoją siedzi-
bę ma przecież szkoła sporto-
wa. Nosal jest więc dla jej pod-
opiecznych idealnym miej-

scem na treningi, bo w dzisiej-
szych czasach nawet przejazd 
na treningi do Białki zajmuje 
zbyt dużo czasu i zniechęca tre-
nujących - podsumowuje pre-
zes TZN.

Podobnego zdania jest Ma-
ciej Gąsienica-Walczak, szef ko-
misji sportu w zakopiańskiej Ra-
dzie Miasta. Jego zdaniem, jeśli 
uda się zrealizować inwesty-
cję na Nosalu, Zakopane otrzy-
ma kolejny sportowy kompleks 
z prawdziwego zdarzenia.

- Mamy już nowoczesne 
skocznie, będziemy mieć kryty 
tor lodowy, a do kompletu bra-
kuje stoku dla narciarzy alpej-
skich. Przypomnijmy, że mamy 
w tym sporcie gwiazdę, Mary-
nę Gąsienicę-Daniel, która ry-
walizuje z najlepszymi i przy-
ciąga młodzież do treningów. 
Będę z całych sił trzymał kciu-

ki za Nosal - mówi Maciej Gą-
sienica-Walczak.

2400 drzew pod topór
Oburzeni inwestycją są jed-

nak ekolodzy, którzy nie mogą 
zrozumieć, jak burmistrz Zako-
panego mógł uznać, że inwesty-
cja nie będzie miała negatywne-
go wpływu na środowisko.

- Przedstawione przez nas 
analizy przyrodnicze, wykonane 
przez profesorów, zostały zigno-
rowane. Z nich wynikało znaczą-
ce negatywne oddziaływanie in-
westycji na obszar Natura 2000 
w Tatrach. Chodzi o budowę wy-
ciągu w nowym śladzie, wycię-
cie ponad 2400 cennych przy-
rodniczo drzew - tłumaczy Ra-
dosław Ślusarczyk z Pracowni 
na Rzecz Wszystkich Istot.

Zapowiada, że przedstawi-
ciele Pracowni analizują decy-
zję burmistrza Zakopanego i naj-

prawdopodobniej zaskarżą ją 
w sądzie. Dodaje też, że ukrycie 
negatywnego wpływu oddziały-
wania na środowisko dla tej in-
westycji jest podstawą do docho-
dzenia ekologicznych racji przed 
Komisją Europejską.

- Gdyby ten negatywny 
wpływ na środowisko został 
ujawniony, trzeba byłoby za-
wiadomić o tym fakcie Komisję 
Europejską i wyznaczyć spo-
sób kompensacji takiego wpły-
wu. To będziemy podnosić na 
forum europejskim - zapowia-
da Radosław Ślusarczyk.

Odpowiedzialność bierze 
dyrektor TPN

Dodaje, że odpowiedzial-
ność za taką inwestycję bierze 
na siebie dyrektor Tatrzańskie-
go Parku Narodowego i to on 
będzie odpowiadać za wycin-
kę drzew w terenie, który jest 

chroniony. - To on podpisał się 
pod inwestycją. To pokazuje, 
jak słaba jest ochrona przyrody 
w Polsce. Promotorem inwesty-
cji jest osoba powołana do ochro-
ny przyrody, a publicznie mar-
twi się ceną stali, a nie tym, czy 
zbadane zostanie siedlisko soko-
ła wędrownego - podsumowuje 
Radosław Ślusarczyk.

Według niego, z dotychcza-
sowych dokumentów wynika, że 
na stoku Nosala nie będą tylko 
ćwiczyć narciarze wyczynowi, 
ale będzie on ogólnodostępny. 
Oburzenie ekologów budzi też 
fakt, że nie zostali oni w ogóle 
powiadomieni o jednym ze spo-
tkań urzędników w sprawie ra-
portu oddziaływania na środo-
wisko dla inwestycji i nie spo-
rządzono z tego spotkania żad-
nego protokołu.
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Wojna o Nosal
dokończenie 
ze str. 1

- Na jakim etapie w tej 
chwili jest narciarska 
inwestycja na Nosalu, 
której inwestorem jest 
TPN? Teraz TPN wystąpi 
o pozwolenie na budowę? 

- W ostatnich dniach bur-
mistrz, po uzyskaniu uzgodnień 
Dyrektora Państwowego Gospo-
darstwa Wodnego Wody Polskie, 
Regionalnego Dyrektora Ochro-
ny Środowiska w Krakowie oraz 
opinii Państwowego Powiatowe-
go Inspektora Sanitarnego w Za-
kopanem, wydał decyzję o usta-
leniu środowiskowych uwarun-
kowań realizacji przedsięwzię-
cia pn. „Budowa stacji narciar-
skiej Nosal”. Decyzja o kontynu-
acji przedsięwzięcia nie jest jed-
nak w gestii TPN. Jeśli taka de-
cyzja zostanie podjęta, to kolej-
nym etapem będzie przygotowa-
nie dokumentacji do uruchomie-
nia przetargu na wybór wyko-
nawcy, a następnie wystąpienie 
o pozwolenie na budowę. 

- Jakie są szacunki, 
kiedy inwestycja może 
się rozpocząć i czy jest 
zagwarantowane jej 
finansowanie?  

- Początek prac w terenie 
jest uzależniony od powodzenia 
kolejnych etapów, czyli wyda-
nia pozwolenia na budowę, za-
pewnienia pełnego finansowania 
itd. Finansowanie ma pochodzić 
z budżetu państwa.

- Kto był organizatorem, 
inicjatorem spotkania 
przedstawicieli RDOŚ 
z autorami raportu 
oddziaływania na 
środowisko i dyrekcji TPN, 
na którym - jak twierdzi 
Pracownia na Rzecz 
Wszystkich Istot - podjęto 
jakieś decyzje, a nie 
sporządzono z niego 
protokołu? 

- Zgodnie z wymogami dy-
rektyw unijnych i polskich prze-
pisów, przed wydaniem decyzji 
o środowiskowych warunkach 
realizacji danego przedsięwzię-
cia organ prowadzący postępo-
wania ma obowiązek zapewnić 
jak najszersze konsultacje. Do-
tyczy to zarówno konsultacji 
ze społeczeństwem, jak i inny-
mi organami ochrony przyro-
dy i środowiska. Tak też dzia-
ło się w przypadku Nosala - or-
ganizowano warsztaty i spotka-
nia z przedstawicielami organi-
zacji ekologicznych, jak również 
prowadzono konsultacje pomię-
dzy organami ochrony przyrody, 
których przedstawicielami jest 
RDOŚ i TPN.

Obowiązek szerokich kon-
sultacji ma na celu zapewnie-
nie, że inwestycja zostanie zre-
alizowana z maksymalną troską 
o przyrodę. Efektem tych konsul-
tacji są istotne modyfikacje sta-
cji narciarskiej na Nosalu - m.in. 
zmniejszenie pierwotnie plano-
wanej wycinki lasu z 1,5 ha do 
1 ha (skład gatunkowy omawia-
nych drzewostanów jest bar-
dzo ubogi, zinwentaryzowano 
10 gatunków drzew; w toku in-
wentaryzacji wyznaczono tyl-
ko 6 drzew cennych przyrodni-
czo - przy ogólnej liczbie 2027), 
rezygnacja z zasadniczej części 
wykopów i niwelacji trasy nar-
ciarskiej i wiele innych.

TPN i RDOŚ również pro-
wadziły konsultacje, które miały 
pomóc w ocenie, jak odtworzyć 
trasę narciarską na Nosalu, żeby 
nie zaszkodzić przyrodzie. Dys-
kutowano o tym, jakie są najbar-
dziej wrażliwe przyrodniczo ele-
menty inwestycji i przy jakich 
zagadnieniach należy najbar-
dziej się skupić, żeby zapewnić 
ich ochronę. Na spotkaniu, które 
być może ma na myśli Pracow-
nia na Rzecz Wszystkich Istot 

(która zresztą sama brała udział 
w konsultacjach i warsztatach, 
prowadzonych w znaczenie 
szerszym zakresie niż wymaga-
ne przez przepisy prawa, z uwagi 
na charakter i istotność inwesty-
cji), nie podjęto żadnych decy-
zji. Podjęcie jakiejkolwiek decy-
zji w postępowaniu środowisko-
wym musi odbywać się w prze-
widzianej przepisami formie.

- Przedstawiciele Pracowni 
postulują stworzenie  
na Nosalu strefy ochrony  
dla gniazda sokoła 
wędrownego. Jakie zdanie 
ma na ten temat TPN?

 - We wskazanej lokaliza-
cji obowiązują reżimy ochron-
ne wynikające z obecności par-
ku narodowego, wobec czego 
nie ma obowiązku tworzenia 
stref ochronnych dla poszcze-
gólnych gatunków.

 - Czy wobec spodziewanej 
zmiany politycznej 
w Polsce - rządy 
prawdopodobnie obejmą 
dotychczasowe partie 
opozycyjne, które wśród 
swoich haseł mają 
większe poszanowanie 
przyrody, zmniejszenie 
wycinek lasów - dyrekcja 
TPN nie zmieni swojego 
stanowiska w sprawie 
zapowiadanej na terenie 
parku narodowego wycinki 
hektara lasu pod inwestycję 
narciarską, a więc taką, 
która z pewnością nie służy 
ochronie przyrody, do czego 
TPN jest powołany?

 - Stanowisko TPN nie było 
nigdy uzależnione od układu po-
litycznego. Decyzja o tym przed-
sięwzięciu nigdy też nie leżała 
w gestii parku, ponieważ to nie 
park decyduje o tym, które z za-
dań państwa trzeba realizować, 

nie park również będzie finanso-
wał to zadanie. Decyzja o ewen-
tualnej reaktywacji Nosala nie 
była spontaniczna, czy podejmo-
wana pod wpływem nacisków. 
Trzeba było właściwie rozwa-
żyć wszystkie wątpliwości. Cały 
proces trwa od lat. Z powodu ko-
nieczności zważenia różnych 
wartości, decyzja została po-
przedzona wieloma spotkania-
mi, wymianą poglądów, anga-
żowaniem przedstawicieli róż-
nych środowisk (m.in. przedsta-
wicieli władz lokalnych, Polskie-
go Związku Narciarstwa, Rady 

Naukowej TPN, Pracowni na 
Rzecz Wszystkich Istot, środo-
wiska narciarskiego), konsulta-
cjami społecznymi itd. Zgoda na 
to przedsięwzięcie została wcze-
śniej wyrażona w Miejscowym 
Planie Zagospodarowania Prze-
strzennego oraz Planie Ochrony 
TPN, a oba te dokumenty były 
wyłożone do publicznych kon-
sultacji. Została przeprowadzo-
na strategiczna ocena oddzia-
ływania na środowisko, wyzna-
czająca ramy dla planowanego 
przedsięwzięcia. Wykonane ana-
lizy potwierdziły brak istotnego 

negatywnego oddziaływania na 
przyrodę TPN. W postępowaniu 
wiele uwagi zostało poświęcone 
temu, jak przeprowadzić ten pro-
ces z jak najmniejszą ingerencją 
w przyrodę, a w decyzji znala-
zły się warunki zapewniające re-
alizację i eksploatację tras i wy-
ciągu z poszanowaniem przyro-
dy. Jeśli zatem decyzja o reakty-
wacji Nosala zostanie potwier-
dzona, a finansowanie z budże-
tu zapewnione, to udział TPN 
będzie najlepszym gwarantem 
ochrony przyrody.
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Gdyby nie interwencja 
inspektorów ochrony 
zwierząt, psy 
w Białce Tatrzańskiej 
jeszcze długo 
mogłyby wegetować 
w katastrofalnych  
warunkach.

G
ruba warstwa błota 
na długiej, nieobcina-
nej od miesięcy sier-
ści psów. Karmienie 

chlebem. W takich warunkach 
od dłuższego czasu mieszkaniec 
Kaniówki w Białce Tatrzańskiej 
trzymał kilkanaście czworono-
gów. W zeszły czwartek na te-
ren posesji weszli przedstawicie-
le Fundacji dla Szczeniąt Judyta.

- Dostaliśmy informację od 
policji, która była tu wczoraj na 
interwencji. Zastaliśmy ponad 
20 psów, które zostały poukry-
wane przez właściciela. Podobno 
jeden w najgorszym stanie po-
jechał do fryzjera, w co nie wie-
rzymy. Zostały psy w koszmar-
nym stanie. Tam jest 10-, 15-cen-
tymetrowa skorupa brudu, bło-
ta. Te psy mają problemy z po-
ruszaniem. Jeden z nich stracił 
równowagę. Psy są karmione 
tylko chlebem. Pan się do tego 
przyznał. Powiedział, że mięso 
nie jest dla psów - relacjonowała 
nam tuż po interwencji w Białce 
Małgorzata Brzezińska, szefowa 
Fundacji dla Szczeniąt Judyta.

Razem z policjantami namó-
wiła ona właściciela psów do od-
dania Fundacji pięciu zwierząt 
w najgorszym stanie. Trafiły do 
weterynarzy pod Warszawą i w 

Łodzi. Znajdują się pod opieką 
przedstawicieli Fundacji.

- Gmina Bukowina nie chce 
z nami współpracować. Urzęd-
nicy byli tu półtora roku temu, 
odbył się tu odbiór psów z Pań-
stwową Inspekcją Weterynaryj-
ną. Pani wójt obiecała, że gmina 
pomoże je wysterylizować, ale 
z dwóch psów zrobiło się znowu 
20. Sytuacja się powtarza, nad-
chodzi zima i będzie dramat dla 
tych zwierząt - twierdzi Małgo-
rzata Brzezińska.

Pojawiły się też zarzuty, że 
początkowo w interwencji udzia-
łu odmówili policjanci z Buko-
winy Tatrzańskiej.

- Jestem przerażona tym, że 
policja, która była z nami umó-
wiona na godz. 9, odmówiła 
przyjazdu, mimo że mieli taki 
obowiązek. Stwierdzili, że gmi-
na jest z nimi w kontakcie i mogą 
przyjechać w momencie, gdy na 
miejscu będzie lekarz weteryna-
rii. Z Ustawy o ochronie zwie-
rząt nie wynika to, że przy takiej 
interwencji musi być lekarz we-
terynarii - twierdzi szefowa Fun-
dacji.

Rzecznik zakopiańskiej po-
licji Roman Wieczorek zapew-
nia, że na miejscu byli policjan-
ci z Bukowiny Tatrzańskiej, któ-
rzy spóźnili się kilkanaście mi-
nut. - To spóźnienie wynikało 
tylko z tego, że chcieliśmy, aby 
na miejsce przyjechał lekarz 
weterynarii, który ma kompe-
tencje do dokładnego określe-
nia stanu zwierząt. Okazało się, 
że nie ma takiej możliwości. Po-
licjanci z Bukowiny byli obec-
ni w czasie interwencji. Rozma-
wiali z właścicielem i tak po-
prowadzili rozmowę, że nakło-
nili go do dobrowolnego oddania 

psów - tłumaczy rzecznik zako-
piańskiej policji.

Z kolei Maria Kuruc, wi-
cewójt Bukowiny Tatrzań-
skiej, uważa, że nieprawdziwe 
są zarzuty o braku współpra-
cy. W czasie poprzednich in-

terwencji stwierdzono, że psy 
nie są odrobaczane i sterylizo-
wane. - Były to interwencje po-
dejmowane wielokrotnie przez  
dzielnicowego. Lekarz wetery-
narii, który tam był, nie stwier-
dzał zagrożenia życia tych zwie-

rząt. W ubiegłym roku w kwiet-
niu była podjęta kolejna inter-
wencja z fundacją pani Mario-
li Włodarczyk, inspekcją wete-
rynarii, policją. Byłam też na 
miejscu. 12 psów zostało wyda-
nych przez właściciela dobro-

wolnie. Protokół Inspekcji We-
terynaryjnej zawierał zalecenia 
pokontrolne odnośnie steryliza-
cji psów. Zostały one wykona-
ne - mówi Maria Kuruc.

Do gminy 31 październi-
ka dotarło nowe zgłoszenie od 
mieszkanki gminy o tym, że psy 
na tej posesji nadal przetrzymy-
wane są w złych warunkach.

- Pracownik gminy, mimo 
urlopu skontaktował się z leka-
rzem weterynarii ze Szczawni-
cy, który ma podpisaną umowę 
z naszą gminą. Lekarz nie był 
w stanie dziś podjechać na miej-
sce. Rano przeprowadziłam roz-
mowę z funkcjonariuszem po-
licji, który przyszedł zapytać, 
czy mamy wiedzę na ten temat, 
czy do nas wpłynął jakiś wnio-
sek. Odpowiedziałam, że mamy 
sygnał z 31 października. Nie 
zabraniałam nikomu jechać na 
miejsce, nie mam takich upraw-
nień. Na pierwszy rzut oka bez-
sprzecznie widać, że te zwierzę-
ta są brudne, zaniedbane, ale za-
równo on jak i ja, nie jesteśmy 
kompetentni odnośnie stwier-
dzenia stanu ich zdrowia. To 
może stwierdzić lekarz wetery-
narii - uważa wicewójt Bukowi-
ny Tatrzańskiej i potwierdza, że 
właściciel sam dobrowolnie wy-
dał zwierzęta. Zapowiada, że na 
miejsce w najbliższych dniach 
zostanie wysłany lekarz wete-
rynarii, który stwierdzi, w ja-
kim stanie są pozostałe psy. Od 
jego opinii zależą kolejne działa-
nia. Jeśli będą one w złym stanie, 
zostaną właścicielowi odebrane. 
Dodaje, że gmina zawsze reagu-
je na sygnały o złym traktowa-
niu zwierząt, ale wiele z nich się 
nie potwierdza.
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W skandalicznych warunkach

Tak wyglądały psy zabrane mieszkańcowi Białki Tatrzańskiej.

Przez dwa lata męczył 
niewielkiego yorka,  
trzymając go na sznurku 
przywiązanego do budy.

M ieszkaniec Raby Wy-
żnej w zeszłym tygo-
dniu skontaktował się 

z naszą redakcją, prosząc o inter-
wencję. Jego opowieść brzmia-
ła dramatycznie. Sugerował, że 
pracownicy „jakiejś fundacji” 
ukradli mu… ukochanego pie-
ska. 

- Taki był fajny. Prawie raso-
wy. Osiemset złotych kosztował. 
Fakt, że trzymaliśmy go przy bu-
dzie, ale miał wszelkie wygody. 
Może był trochę nieuczesany, 
ale przecież już na poniedzia-
łek mieliśmy umówioną wizy-
tę u fryzjera. A teraz wszyst-
ko przepadnie, bo ta fundacja 
nam psa ukradła - przekony-
wał. - I jeszcze policja jest w to 
zamieszana. Bo dzień wcześniej 
była u nas dzielnicowa - relacjo-
nował.

Zaznaczył przy tym, że je-
śli zdecydujemy się przeprowa-
dzić „dziennikarskie śledztwo”, 
to z pewnością łatwo dotrzemy 
do podejrzanej fundacji. - Zro-

biłem zdjęcie identyfikatora ko-
biety, co zabrała psa - zapewnił 
nas tryumfalnie właściciel „skra-
dzionego” czworonoga. Po chwi-
li faktycznie otrzymaliśmy sms
-em fotkę identyfikatora wysta-
wionego na nazwisko… Mario-
li Włodarczyk z Fundacji Zwie-
rzęta Podhala.

- Obiecywałam sobie, że już 
nie będę się ładować w jakieś hi-
storie związane z odbieraniem 
psów. Ale ludzie z Raby przy-
słali mi zdjęcia tego biedaka. 
Kto widział, żeby takiego psia-
ka trzymać przy budzie. Przecież 
yorki nie mają podszestka, czy-
li warstwy izolacyjnej. Ich sierść 
to wyłącznie warstwa okrywają-
ca, która kompletnie nie izoluje 
od czynników atmosferycznych. 
Yorki nie mogą przebywać na ze-
wnątrz - zaznacza.

Fundacja Zwierząt Podha-
la opisała okoliczności odebra-
nia psa na swym profilu w me-
diach społecznościowych. Z za-
mieszczonego tam materiału wi-
deo i zdjęć wynika wprost - pies 
był skrajnie zaniedbany. Miał ro-
piejące rany, wywołane przewle-
kłym zapaleniem skóry, był za-
robaczony. Mieszkał uwiąza-

ny przy budzie na niezbyt dłu-
giej lince, za legowisko służyło 
mu kilka brył skruszonego sty-
ropianu.

- A wie pan, co jest najcie-
kawsze? W tym samym domu 
mieszka też jeszcze jeden pies. 
Również york. Jest zadbany, pie-
lęgnowany i trzymany wewnątrz, 
dlaczego więc Lucka spotkał 
z goła odmienny los? Pojęcia 
nie mam. Właściciel mówił, że 
się go dzieci bały…

Fundacja zapewniła piesko-
wi opiekę weterynaryjną, prze-
szedł wszystkie wymagane ba-
dania, został odpchlony i od-
robaczony, a przede wszyst-
kim - wykąpany. Teraz oczekuje 
na adopcję. - Żeby pan widział, 
jak on się cieszył, jak wsiadł do 
samochodu. Miałam wrażenie, 
że zdał sobie sprawę, że właśnie 
kończy się jego koszmar - pod-
sumowuje działaczka na rzecz 
praw zwierząt.

Przedstawiciele Fundacji 
uśmiechają się, słysząc zarzuty 
byłego właściciela Lucka, suge-
rujące kradzież psa. Przypomi-
nają, że mężczyzna sam podpisał 
dokument, w którym dobrowol-
nie zrzekł się praw do psa. To był 

warunek odstąpienia od pocią-
gnięcia go do odpowiedzialności 
karnej za znęcanie się nad zwie-
rzęciem.

Nowotarska policja potwier-
dza, że zna okoliczności odebra-
nia yorka jego wyrodnemu opie-
kunowi. - Faktycznie, po infor-
macjach od fundacji nasza po-
licjantka pojechała na miejsce 
i potwierdziła, że pies jest prze-
trzymywany w bardzo złych 
warunkach, w dodatku nie miał 
obowiązkowego szczepienia 
przeciwko wściekliźnie - zazna-
cza st. aspirant Sabina Iskrzyc-
ka z nowotarskiej policji. Tak-
że ona potwierdza, że pies zo-
stał odebrany przez obrońców 
praw zwierząt na podstawie do-
kumentu, w którym właściciel 
dobrowolnie zrzekł się praw 
do zwierzaka.

- Zawsze przy tego rodzaju 
interwencjach boli mnie szcze-
gólnie jedna sprawa, że ludzie 
zupełnie nie dostrzegają swojej 
winy. Nie przyjdzie im do głowy, 
że zrobili źle, że znęcali się na 
zwierzęciem, że je skrzywdzi-
li - podsumowuje gorzko Ma-
riola Włodarczyk.

mk

Fundacja ukradła mi psa
Bańska Wyżna, os. 
Gielatówka. Droga jest,  
ale jakoby jej nie było.

P
iszecie artykuły o dro-
gach, o utrzymaniu itd. 
Jest możliwość opisania 

drogi w Bańskiej Wyżej w os. 
Gielatówka? Pomimo upomi-
nania się w gminie, żeby cokol-
wiek z tą drogą zrobili, nieste-
ty nie dzieje się nic. Aktualnie 
droga w stanie opłakanym, dziu-
ry, doliny i koryta od spływają-
cej wody po deszczach. Traktu-
ją nas, mieszkających tam ludzi, 
jak jakąś gorszą część społeczeń-
stwa. A przecież mieszkają tutaj 
małe dzieci, osoby schorowane 
i starsze, codziennie każdy prze-
jeżdża po kilka razy. Samochody 
musimy naprawiać co chwilę, bo 
od jazdy po takich dziurach cią-
gle coś do naprawy. Mogę liczyć 
na pomoc? Bo sami nie zrobimy 
nic” - pisze do nas czytelniczka 
z Bańskiej Wyżnej.

Rafał Szkaradziński, wójt 
gminy Szaflary, rozkłada bez-
radnie ręce. I tłumaczy, że dro-
ga mogła już być wyremontowa-

na, gdyby mieszkańcy się na to 
zgodzili. - Niestety, problemem 
są nieuregulowane kwestie wła-
snościowe. Była już wyłoniona 
firma, która miała przygotować 
dokumentację, ale nie udało się 
uzyskać zgody właścicieli. Tam 
są fragmenty, gdy zajęte jest po 
pięć czy nawet 10 metrów dro-
gi. Niestety, niektórzy właścicie-
le tych działek tam nie miesz-
kają, nie są w ogóle zaintereso-
wani ustąpieniem. Jest też kon-
flikt sąsiedzki, a niektórzy sta-
wiają dodatkowe warunki, któ-
rych nie jesteśmy w stanie speł-
nić. Nie możemy jednych miesz-
kańców traktować inaczej niż in-
nych - podkreśla wójt.

Efekt jest taki, że gmina 
podsypuje nawierzchnię szu-
trowej drogi tam, gdzie jest jej 
właścicielem. Gdzie indziej 
dziury są coraz większe. Miesz-
kańcy mogą jedynie z żalem pa-
trzeć na ul. Kapłonówka, któ-
ra zyskała niedawno asfaltową 
nawierzchnię. Gielatówka jest 
jej naturalnym przedłużeniem, 
niestety, nadal widać, w którym 
miejscu się ono zaczyna.

fig

Drogi niedoczekanie
raba wyżna bańska wyżna
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KULTURA

Muzykanckie 
Zaduszki 
odbyły się 
w Zakopanem  
po raz 30.

T
o wydarzenie, w cza-
sie którego wspomina-
my znanych muzykan-
tów, których nie ma już 
wśród nas. Wszystko 

zaczęło się o godz. 10 uroczystą 
Mszą Świętą w Starym Kościół-
ku przy ul. Kościeliskiej w Za-
kopanem. Później zebrani prze-
szli na Stary Cmentarz, gdzie zło-
żyli wiązanki przed tablicą upa-
miętniającą tatrzańskich kurie-
rów. - „Ojczyzna to ziemia i gro-
by, narody tracąc pamięć, tra-
cą życie. Zakopane pamięta”  
- Marcin Zubek, prezes zakopiań-
skiego Oddziału Związku Podha-
lan zacytował napis znajdujący się 
przy wejściu na cmentarz.

- Te słowa powinny nas wieść 
w każdym dniu naszego życia. 
Gdyby nie nasi ojcowie, dziad-
kowie, pradziadkowie, bracia, sio-
stry nie mielibyśmy czego wspo-

Wspominali muzykantów,  
których nie ma wśród nas

W rytm żałobnej nuty „Hej, Krywaniu, Krywaniu wysoki” zebrani złożyli wieńce, zapalili znicze przy wejściu na cmentarz i przeszli przed grób najsłynniejszego góralskiego mu-
zykanta, bajarza Jan Krzeptowskiego Sabały. 

Nowy Targ zawsze słynął 
z dobrych głosów, a tradycje 
chóralnych śpiewów w stolicy 
Podhala sięgają początków 
poprzedniego stulecia.

D
ziałające przy parafii pw. 
NSPJ w Nowym Targu  
„Echo Gorczańskie” jest 

jednym z trzech w mieście chó-
rów. Świętuje w tym roku 65. 
rocznicę powstania. W swoim re-
pertuarze ma nie tylko pieśni re-
ligijne, ale także utwory góralskie 
i patriotyczne.

- Do śpiewania w tym chó-
rze namówił mnie poprzedni dy-
rygent Piotr Augustyn - opowia-
da Piotr Bielak, który w „Echu 

Gorczańskim jest od 15 lat. - Na 
początku skusiły mnie wyjazdy 
za granicę, koncertowaliśmy we 
Francji, w Niemczech, Austrii, 
Włoszech - opowiada. Podkre-
śla, że wszystkich łączy przede 
wszystkim radość śpiewania.  
- Upiększanie swoim śpiewem na-
bożeństw to przeżycie duchowe 
- dodaje.

Dziś do chóru należy 28 osób, 
nie tylko z Nowego Targu, ale tak-
że z okolicznych miejscowości - 
Łopusznej, Rogoźnika i innych. 
Próby obywają się w salce kate-
chetycznej przy kościele NSPJ 
dwa razy w tygodniu - w środy 
i niedziele o godz. 18.

- Jeżeli ktoś lubi śpiewać, to 
zapraszamy do nas. Nie ma żad-

nych ograniczeń wiekowych, nie-
potrzebne jest wykształcenie mu-
zyczne ani znajomość nut - za-
chęca Piotr Bielak, który śpiewa 
w chórze basem.

Obecnie chór  występuje pod 
batutą Katarzyny Kondaszuk, 
wieloletniej chórzystki i solistki.

Trochę  
historii

Już w 1909 roku, kiedy do No-
wego Targu przybył dyrygent i or-
ganista - Wincenty Apostoł, zor-
ganizował chór ludowy pod nazwą 
„Kółko śpiewacze”, który działał 
przy parafii pw. św. Katarzyny. 
Chór ten uświetnił  uroczystości 
poświęcenia kamienia węgielne-
go i wmurowania aktu fundacyj-

nego nowego kościoła pw. NSPJ 
w 1932 roku.

Po II wojnie światowej w 1947 
roku działalność chóru zosta-
ła reaktywowana dzięki Józefowi 
Grzybkowi, wieloletniemu orga-
niście parafii pw. NSPJ i profe-
sorowi Gimnazjum im. Sewery-
na Goszczyńskiego. Na początku 
to był chór żeński, tzw.  „Babki”. 
Śpiewał on podczas porannych 
Mszy św. Później, między inny-
mi dzięki współpracy z zakopiań-
skim chórem „Wierchy”, stał się 
chórem mieszanym.

Rok 1958 uznawany jest za 
początek chóru „Echo Gorczań-
skie”, choć sama nazwa powstała 
dopiero w 1981 roku, gdy uczest-
nicy starali się o pozwolenie na 

Echo Gorczańskie ma już 65 lat

„Echo Gorczańskie” podczas jubileuszowego występu w MCK w Nowym Targu.

Później w rytm żałobnej nuty 
„Hej, Krywaniu, Krywaniu wyso-
ki” zebrani złożyli wieńce, zapali-
li znicze przy wejściu na cmentarz 
i przeszli przed grób najsłynniej-
szego góralskiego muzykanta, ba-
jarza Jan Krzeptowskiego Sabały.

Jego postać wspominał Jan 
Karpiel Bułecka. - Sabała był swe-
go rodzaju legendą. Jego wielki ta-
lent trafił na właściwych ludzi, 
którzy docenili jego umiejętno-
ści snucia gawęd, jego znajomość 
Tatr - mówił Jan Karpiel Bułecka.

Miał też Sabała w swo-
im życiorysie ciemniejsze kar-
ty, bo w młodości zbójował, ale 
gdy już ożenił się, został ojcem, 
ustatkował się. Został gawędzia-
rzem, pierwszym muzykiem gó-
ralskim, który został upamiętnio-
ny w polskiej literaturze. A jedną 
z jego gawęd spisał sam Henryk 
Sienkiewicz. Na Starym Cmenta-
rzu Krzeptowski Sabała leży tuż 
obok odkrywcy Zakopanego, dok-
tora Tytusa Chałubińskiego, któ-
ry był wielkim przyjacielem gó-
ralskiego muzykanta.

Później muzykanci przeszli 
przez Krupówki do Białej Izby 
Związku Podhalan, gdzie dalej 
wspominali górali, których już 
nie ma wśród nas.

Paweł Pełka

wyjazd do kolebki „Solidarno-
ści”, na wybrzeże. Nazwę wymy-
ślił Józef Grzybek.

Echo Gorczańskie niesie 
się poza Nowy Targ

Ponieważ jest to chór parafial-
ny, główną jego działalnością jest 
oprawa muzyczna uroczystości 
kościelnych. „Echo Gorczańskie” 
można usłyszeć m.in. podczas co-
rocznych procesji Bożego Ciała, 
Triduum Paschalnego, Wielkano-
cy, Bożego Narodzenia czy mszy 
odpustowych. Występuje nie tyl-
ko w rodzimej parafii. Uświetnia 
swoim śpiewem msze prymicyjne, 
konsekracje kościołów czy roczni-
ce święceń kapłańskich.

 „Echo Gorczańskie” bierze 
udział w festiwalach religijnych. 
Co roku daje koncerty kolęd i pa-
storałek. Uświetnia swoimi wystę-
pami także uroczystości miejskie, 
wydarzenia patriotyczne i impre-
zy charytatywne. Utrzymuje kon-
takt z chórami z miast partner-
skich Nowego Targu - z Evry 
we Francji, Roverbellą we Wło-
szech, Radevormwald w Niem-
czech, Kieżmarkiem na Słowacji 
czy z Lambach w Austrii. Dzię-
ki temu wielokrotnie koncertowali 
w każdym z tych miejsc.

Pamięć  
o Papieżu Polaku

Ważnym wydarzeniem w hi-
storii chóru był udział w uro-
czystości koronacji figury MB 
w Ludźmierzu w 1963 roku, kie-

dy to spadające berło Matki Bo-
żej złapał Karol Wojtyła, ówcze-
sny biskup krakowski. Owe zda-
rzenie zostało odebrane później 
jako zapowiedź pontyfikatu Jana 
Pawła II.

Papieżowi Polakowi chór miał 
okazję śpiewać wiele razy - pod-
czas pierwszej jego pielgrzym-
ki do Polski w 1979 r. - na nowo-
tarskim lotnisku. Potem w Za-
kopanem podczas Mszy św. pod 
Wielką Krokwią, w Wadowicach 
i podczas modlitwy różańco-
wej w Ludźmierzu w 1997 roku. 
„Echo Gorczańskie” witało też 
Jana Pawła II na lotnisku w kra-
kowskich Balicach w 2002 roku. 
W 1993 r. chórzyści byli na piel-
grzymce we Włoszech, mieli moż-
liwość uczestnictwa w audiencji 
u Ojca Świętego. Uświetniali też 
swoim śpiewem październikowe 
rocznice pontyfikatu Jana Pawła 
II, rocznice pielgrzymek do ojczy-
zny. Żegnali podczas Mszy św. na 
nowotarskim rynku w 2005 roku, 
a potem upamiętniali rocznice 
śmierci, beatyfikację i kanoniza-
cję świętego Jana Pawła II. 

Huczny Jubileusz
14 października tego roku 

“Echo Gorczańskie” wystąpiło 
z koncertem w Miejskim Centrum 
Kultury w Nowym Targu, świę-
tując w ten sposób swój jubileusz 
65-lecia. Wydarzenie było możli-
we dzięki wsparciu Urzędu Mia-
sta i Lasów Państwowych.

Tekst i fot.: Beata Zalot

minać. Spotykamy się w tym 
miejscu przy tablicy upamiętnia-
jącej tych, którzy bili się za na-

szą wolność na wszystkich fron-
tach. Byli w okopach I, II wojny 
światowej, partyzantce, za Niem-

ca, za Ruska zawsze towarzyszy-
ła im góralska nuta. Niejednokrot-
nie śpiewali, że „za naszą ślebodę, 

za ojczyznę miłą pójdą na wojnę, 
choćby przyszło zginąć” - mówi  
prezes Marcin Zubek.
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Mała liczba uczestników, oszczędności na wszystkim, coraz niższy poziom.  
4 listopada poznaliśmy finalistów 45. Konkursu Amatorów Twórczości Plastycznej.

Kolejna impreza w Nowym Targu upada

Maciej Kudasik od lat uczestniczy w konkursie, był też wielokrotnie laureatem. W tym roku zdobył drugie miejsce (pierwszego jury 
nie przyznało).

Tym razem ks. Zbigniew Pytel 
zaprasza nas na zimową 
wędrówkę po Tatrach. Ale nie 
byłby duchownym, gdyby nie 
podarował czytelnikowi coś 
więcej, niż tylko przyjemność 
czysto estetyczną.

W łaśnie ukazał się kolej-
ny album z fotografiami 
ks. Zbigniewa Pytla, du-

chownego pochodzącego z Białki 
Tatrzańskiej. Publikacja krakow-
skiego Wydawnictwa AA „Pejza-
że Tatrzańskie” rozpoczyna cykl 
inspirowany porami roku. Pierw-
szy album to „Zima”.

Autor zdjęć prowadzi od-
biorcę wyznaczonym przez sie-
bie szlakiem, zachowując topo-
graficzną logikę. Obrazom towa-
rzyszą słowa. Wiersze Kazimierza 
Przerwy-Tetmajera, Bolesława 
Leśmiana, Kamila Baczyńskiego, 
czy dobrze znanego na Podhalu 
nieżyjącego już poety i przewod-
nika - Jerzego Tawłowicza. Są sło-
wa homilii Jana Pawła II, przeko-

nujące o tym, że „człowiekowi po-
trzebne jest piękno krajobrazu”, 
czy cytat Stefana Kisielewskiego, 
dotyczący krajobrazu górskiego.

Dzięki temu górskie krajo-
brazy w mistrzowskim obiekty-
wie ks. Pytla to nie tylko estetycz-
ne pejzaże, ale pretekst do głęb-
szych przemyśleń, poszukiwań 
mistycznych, zadumy nad ludzką 
kondycją. A może i są sposobem, 
by - jak Józef Antoni Birkenma-
jer pisze - znaleźć w sobie „potęgę 
strumienia, mieć duszę twardą jak 
ten zrąb, jak drzewa te niezłomną, 
bezdenną jak otchłani głąb”.

A może wsłuchując się 
w wiersz Julii Hartwig i podzi-
wiając zdjęcia, postanowimy sami 
wybrać się w Tatry, bo „Góry wo-
łają: czekamy na ciebie, a przy nas 
łagodność, spokój i ogród szumią-
cy drzewami”. Bo warto wędrować 
po niewydeptanych ścieżkach, 
gdzie „prosta droga do nieba”.

I tę prostą drogą do nieba ks. 
Zbigniew Pytel za każdym ra-
zem wędruje i nas zabiera na tę 
wędrówkę, gdy jest w górach 

Pejzaże zimowe  
ks. Zbigniewa Pytla

Giewont zimą w obiektywie ks. Z. Pytla.

Nowy album z fotografiami ks. Zbignie-
wa Pytla wydało krakowskie Wydaw-
nictwo AA.

Ich najmłodsi widzowie  
mają ledwie osiem miesięcy,  
ale wciąż rosną.

J
uż dziesięć lat minęło, jak Cza-
rek Skrocki wraz z żoną Mar-
tą założyli teatr Chrząszcz 

w Trzcinie. Po odejściu z Rab-
cia byli przekonani, że z powo-
dzeniem uda się zrealizować ten 
pomysł. - Oczywiście wątpliwo-
ści były, ale jestem typem człowie-
ka, który stara się rzucać na głębo-
ką wodę - wspomina Czarek. - Od 
początku wydawało się nam, że 
robimy coś ważnego. 

Spektakle teatru najnajowe-
go przyciągały najmłodszych wi-
dzów. Odgrywane na niewielkiej 
scenie, w parku czy bibliotecz-
nej sali, cieszą się dużą popular-
nością. Chrząszcz w Trzcinie to 
wciąż teatr bezdomny. I to im pa-
suje. - Jestem nomadą, lubię po-
dróże i bardziej niż o stałej sie-
dzibie myślę o ulicy, bo taki teatr 
jest najtrudniejszy. Tu jest widz 
przypadkowy, a zadaniem akto-
rów jest przytrzymanie go i po-
kazanie, choć przez chwilę, że są 
rzeczy ważniejsze niż codzienna 
bieganina - podkreśla. 

Oprócz spektakli najnajo-
wych, twórcy coraz częściej my-
ślą o wydarzeniach kierowanych 
do widza wiekowo nieokreślone-
go, takich, które trafią do kogoś 
w wieku od 3 do 103 lat. 

Podczas swojego jubileuszu, 
który obchodzili w sobotę w sali 
rabczańskiej biblioteki, przed-
stawili nowy spektakl „O płanet-
nikach i innych synoptykach”. 
To - jak to określili - komedia me-
teorologiczna w trzech odsłonach, 
opowiadająca o zmaganiach czło-
wieka z pogodą na przykładzie 
pewnej pary małżeńskiej, podda-
nej zmiennym warunkom atmos-
ferycznym. 

Pierwszym przedstawieniem 
w podobnym, jarmarcznym sty-
lu dla szerszej niż najmłodsza pu-
bliczności, była „Legenda o Tom-

Chrząszcz nasz dziesięcioletni

Czarek Skrocki w spektaklu „O Płantenikach i innych synoptykach”. 

Marta Skrocka w spektaklu „O Płantenikach i innych synoptykach”. 

cego przy MOK-u. Miała moż-
liwość konsultacji swoich prac 
z uznanymi artystami. Tak było 
jeszcze w latach 90. ubiegłego 
wieku i na początku tego.

Czyżby kolejna nowotarska 
impreza chyliła się ku upadko-

wi? Te same smutne komenta-
rze, co dziś, pojawiały się pod-
czas niedawnego ogłoszenia wy-
ników konkursu fotograficznego 
„Krajobraz Górski” im. Jana Sun-
derlanda, który kiedyś także był 
dużym wydarzeniem w mieście.

MCK stał się instytucją ko-
mercyjną. Dla pasjonatów nie ma 
w nim już miejsca, a nawet sza-
cunku, o czym świadczy potrak-
towanie sobotniej imprezy przez 
władze miasta.

Tekst i fot.: Beata Zalot

K iedyś to była bardzo 
prestiżowa impre-
za, święto artystów 
amatorów nie tylko 
z Podhala. Bywało, 

że w konkursie startowało  kil-
kaset osób, a jurorami byli uzna-
ni artyści - Jerzy Jędrysiak, An-
drzej Szarek czy Marian Groma-
da. Zwycięstwo wiązało się z in-
dywidualną wystawą, która była 
częścią nagrody. Otwierało dro-
gę do kolejnych wystaw w uzna-
nych galeriach. Uczestnikami 
tego konkursu był Karol Kostur, 
Mieczysław Słowakiewicz czy 
Eugeniusz Bogucki Rokrocznie 
podczas ogłoszenia wyników hol 
Miejskiego Domu Kultury pękał 
w szwach, a laureatom rękę ści-
skał burmistrz.

W sobotę 4 listopada zosta-
ła otwarta wystawa pokonkurso-
wa w Wieży Wodnej. Tematem 

tegorocznej, jubileuszowej edy-
cji konkursu była „Stolica Pod-
hala”. Swoje prace przysłało ok. 
40 uczestników. Jurorami byli 
pracownicy Miejskiego Cen-
trum Kultury, które jest organi-
zatorem imprezy. Można się do-
myślać, że powodem takiej de-
cyzji były oszczędności. Dlate-
go pewnie nie było też katalogu. 
Nie było również promocji kon-
kursu ani sobotniego wydarzenia.

Gabriel Wolski, który był je-
dynym reprezentantem MCK 
(i miasta), dwoił się i troił, pro-
wadząc imprezę, ogłaszając wy-
niki, wręczając nagrody, a na-
wet serwując gościom kanap-
ki. O tym, że nie było żadnego 
z burmistrzów, a nawet radnych, 
nie wspomnę. Ich aktywność za-
pewne gwałtownie wzrośnie tuż 
przed wyborami samorządowy-
mi. Bardzo smutnie wyglądała 
ta impreza, szczególnie dla tych, 

którzy są jej stałymi bywalcami. 
Wstyd, szczególnie przed tymi, 
którzy przyjechali na wernisaż 
spoza Podhala, nawet ze Śląska.

Jury postanowiło w tym 
roku nie przyznawać pierwsze-
go miejsca. Drugie ex aequo za-
jęli: Ewa Błaszczyk z Chorzowa 

i Maciej Kudasik z Nowego Tar-
gu. III miejsce - Krystyna No-
wak z Łazisk Górnych. Wyróż-
nienia powędrowały do Wikto-
rii Róg i Katarzyny Kret z No-
wego Targu.

Poziom prac, niestety, też jest 
niższy niż w poprzednich latach 
(z małymi wyjątkami). Być może 
to efekt tego, że artyści z dorob-
kiem nie uczestniczą już w tym 
konkursie. Może to efekt braku 
zajęć w MCK, organizowanych 
z myślą o plastykach amatorach. 
Dawniej spora część uczestników 
konkursu należała do Klubu Pla-
styka Amatora „Wizja” działają-

ku Luboniu” traktująca w żarto-
bliwy sposób o powstaniu Rabki.

Dziś Chrząszcz w Trzcinie, 
oprócz Marty i Czarka Skroc-
kich, tworzą muzycy Piotr Kolecki 

i Rafał Nowak oraz technik Stani-
sław Mysza, którego na czas cho-
roby zastępuje Igor Skrocki, syn 
założycielskiej pary.

fig

z obiektywem. Gdy patrzy na kra-
jobraz. Gdy zmusza nas, by na Ta-
try popatrzeć jego oczyma. Bo dla 
niego to zawsze sposób na bycie 
bliżej Boga, na próbę zrozumie-
nia tego, co niepojęte, dotyk tego, 
co nienamacalne.

Beata Zalot

Ks. Zbigniew Pytel 
- fotografik, taternik.  
Laureat wielu nagród 
fotograficznych, organizator 
warsztatów i plenerów  
dla młodych fotografików.  
Pochodzi z Białki Tatrzańskiej.
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- W okresie międzywojennym 
białczanie wyjeżdżali  
do Ameryki za chlebem,  
a za zarobione dolary 
dokupywali ziemię we wsi. 
Dziś ich wnuki tę ziemię 
sprzedają obcym - ubolewa 
Władysław Korkosz.

K toś niedawno za parcelę 
w Białce Tatrzańskiej 
koło basenów zapłacił 
trzy miliony dolarów. 

Wille, termy, wyciągi, karczmy. 
Dziś Białka Tatrzańska to zna-
ny w całej Polsce kurort. 88-let-
ni Władysław Korkosz cieszy 
się z rozwoju wsi, ale też z sen-
tymentem wspomina dawne cza-
sy, a jego pamięć sięga przedwoj-
nia. Wspomina, jak przez wieś 
wiodła ubita kamieniami droga. 
I Cyganów, którzy tłukli kamie-
nie na poboczach. Pamięta do-
skonale hałas, jaki robiły jadą-
ce po kamieniach żeleźnioki. 
Szczególnie w czwartek, kiedy 
jeden za drugim wozem ciągnął 
na jarmark w Nowym Targu.

- Białka kiedyś była biedna, 
ludzie głodowali. Na tej ziemi 
rosły tylko grule, jarzec i groch. 
Dobrze, że teraz wszystkim się 
powodzi, że żyją z turystyki. 
Ale jednego mi żal - tej daw-
nej solidarności, serdeczno-
ści - mówi. - Jak ludzie byli bied-
ni, byli lepsi. Jeden drugiemu po-
magał. Jak się szło z pola, a są-
siad grabił, to się mu pomagało. 
Jak ktoś cielę ubił, to się z sąsia-
dami dzielił. Jak dom się budo-
wało, to ludzie po sąsiedzku so-
bie pomagali - wymienia. - I nie 
mogę pogodzić się też z brakiem 
szacunku do chleba, z tym, jak 
się go marnuje - podkreśla.

Strachy, duchy, oślady
Z tych przedwojennych cza-

sów pamięta pojedyncze obraz-
ki i sceny. Jak sam poszedł za 
mamą do kościoła. Ktoś go zo-
baczył i zaprowadził do zasko-
czonej kobiety. Pamięta to, jak 
na każdym kroku straszyli dzie-
ci. Nie tylko duchami. - W izbie 
był taki obraz z Jezusem, który 
miał uniesioną dłoń. Ktoś mi po-
wiedział, że Jezus mi grozi pal-
cem. Strasznie się tego bałem, 
nie chciałem zostać ani na chwi-
lę sam w izbie - opowiada.

- Ludzie się wszystkiego 
bali, wszędzie widzieli duchy, 
zjawy, oślady, znaki - podkreśla.

Wspomina, jak kiedyś 
w beczce pękła obrączka meta-
lowa, na wszystkich padł strach, 
że to oślada, że ktoś umrze.

Gdy jego rodzice pobrali 
się w 1935 r., mieszkali w sta-
rym domu rodzinnym, w którym 
mieszkał też wujek. - Wszyscy 
mieszkali w jednej izbie, tylko 
wujek spał w sieni. W izbie była 
pościółka, takie łóżko z szufladą, 
na górze spali rodzice, na dole 
dzieci. I jeszcze jagnięta, jak się 
okociły, też się z nami pomieści-
ły w tym pomieszczeniu - wspo-
mina. - U nas był już siennik, ale 

pamiętam takie domy, gdzie tyl-
ko słoma była - dodaje.

Nie było zabawek, za to obo-
wiązki były od najmłodszych 
lat. - Pilnowałem krowy, trzeba 
było rano z nią iść, żeby się na-
pasła. Bąki gryzły, a zdarzało się, 
że krowa skoczyła, wyrwała mi 
się, bo jeszcze za słaby byłem. 
W domu za to mi się dostawa-
ło od rodziców - opowiada. He-
lena, żona Władysława, pamięta 
z dzieciństwa piłki, które dzieci 
robiły z sierści krów, jak się le-
niły. - To były nasze jedyne za-
bawki - śmieje się.

Białczańskie kożuchy, 
prąd od Pęksy

Świat kończył się na Biał-
ce. Czasem rodzice zabiera-
li na odpust do sąsiedniej wio-
ski. Pamięta wyprawę na od-
pust do Ludźmierza zaraz po 
wojnie. Był też z tatą na odpu-
ście w Szaflarach. Szli z Białki 
Tatrzańskiej na piechotę przez 
Groń. Ogromne wrażenie zro-
bił na małym Władysławie fresk 
w kościele w Szaflarach - scena, 
jak Abraham składa syna Izaaka 
na ofiarę Bogu.

- Pamiętam tę niesamowi-
tą atmosferę religijności na od-
pustach, której teraz już nie 
ma - podkreśla. W domu też za-
wsze dzień kończyła wspólna 
modlitwa całej rodziny. Uwiel-

biał też, gdy wszystkie dzieci 
siadały przy stole i słuchały, jak 
mama im czytała. - Mama moja 
dużo czytała i mnie tą miłością 
do książek zaraziła, a ja moje 
dzieci - podkreśla.

Wieś była samowystarczal-
na. We wsi był kowal, młynarz, 
bednarz. - Furczok wyprawiał 
skóry i robił kożuchy, przyjeż-
dżali po nie ludzie z całego Pod-
hala - wspomina. - To były takie 
białe kożuchy, skór się nie farbo-
wało - podkreśla. Szymon Pęk-
sa miał tartak, młyn, nawet dyna-
mo, dzięki któremu było trochę 
światła. - Ale jakie to było świa-
tło, jak oddech, raz mocniejsze, 

raz słabsze - wspomina.
Dużo krążyło żebraków, cza-

sem nawet jakiś w domu noco-
wał na podłodze. Pamięta też 
taką babkę, która sprzedawała 
kłódki, skrobaczki.

Komunia w butach ojca
Miał cztery lata, kiedy wy-

buchła II wojna światowa. Do-
skonale pamięta tuż przed wojną 
jeden ze szczególnych dni. - Nie-
bo nagle zrobiło się całe czer-
wone, wyglądało jak pożoga. Lu-
dzie myśleli, że się pali w Sza-
flarach, wychodzili z domu i pa-
trzyli z przerażeniem - wspomi-
na. Mówili, że to znak. I według 
wielu potem była to zapowiedź 
biedy, która zaczęła się 1 wrze-
śnia 1939 r. Nie wie, czy był to 
taki szczególny zachód słońca, 
a morze zorza polarna, taka jak 
w zeszłym tygodniu pojawiła się 
na Podhalu. Ten obraz zapamię-
tał na całe życie i strach.

W 1940 r. rodzice przenie-
śli się do swojego domu. Tak na-
prawdę pobudowali zabudowa-
nia gospodarcze dla zwierząt 
i jedną izbę, w której wszyscy 
długo mieszkali. - Mieliśmy jed-
ną krowę, owce i konia. Jak koń 
padł, to już na zakup nowego nie 
było pieniędzy - opowiada.

- Długo chodziłem boso. 
Palce były pozbijane o kamienie, 
do stóp osty nabite. Do pierw-

szej komunii poszedłem w taty 
butach - wspomina. Głodu nie 
było, ale trzy razy dziennie ja-
dło się ziemniaki. - W 1942 r. 
urodziła się najmłodsza siostra, 
mama dla niej omaściła grul-
ki, starsi musieli się obyć sma-
kiem - wspomina.

Terror i głód
Jak zaczęła się okupacja, 

w domu była ogromna bieda. 
Tata jeździł po mąkę aż do Mie-
chowa, na dachu pociągu, bo po 
wagonach były łapanki - opo-
wiada.

We wsi powstała niemiec-
ka placówka. - Tam, gdzie dziś 

To nie jest już ta sama 

białka Tatrzańska

Dzisiejsza Białka Tatrzańska w niczym nie przypomina dawnej, biednej wsi.

Helena i Władysław 
Korkoszowie 

przeżyli wspólnie 
61 lat. Byli 

świadkami, jak 
Białka Tatrzańska 

z biednej wsi 
przeobraziła się w 

narciarski kurort. 

„Krokus” - wspomina. - Niem-
cy wprowadzili się już we wrze-
śniu. We wsi był terror, były ła-
panki młodych, wywózki do 
Niemiec. Chłopcy chowali się 
po polach, spali w lesie w sza-
łasach. - U mojej ciotki, która 
miała cztery córki, zrobili skryt-
kę pod podłogą, tam chowali 
dziewczęta - wspomina.

We wsi wójt kolaboro-
wał z Niemcami. Pilnował, 
żeby z każdego domu oddawać 
dla Niemców zboże, ziemnia-
ki. - Był nadgorliwy. Mojego ojca 
zrugał, że dał słabej jakości zbo-
że - opowiada.

Wójt chodził po wielodziet-
nych rodzinach i zabierał mło-
dych na roboty do Niemiec.

I Niemiec miał ludzkie 
odruchy

Wspomina dzień, gdy przy-
szedł rozkaz, żeby Niemcom od-
dać wszystkie krowy. - Pamię-
tam doskonale tę lawinę krów, 
którą pędzili do Nowego Targu. 

Myśmy mieli tylko jedną krowę, 
mama schowała ją w krzakach. 
Jak już wróciła z krową do domu, 
wpadło do nas dwóch Niem-
ców, mama zaczęła płakać, ca-
łować Niemca po rękach, błaga-
jąc, żeby zostawił zwierzę - opo-
wiada. Próbowała go przeku-
pić jajkami. W domu była trój-
ka małych dzieci. Zaskoczonej 
matce Niemiec kazał schować 
krowę jeszcze raz. Powiedział, 
że będzie jeszcze jedna kontro-
la, potem może wrócić ze zwie-
rzęciem. Jajka kazał dać dzie-
ciom. - Ten Niemiec mówił do 
matki po polsku, pewnie był ze 
Śląska - domyśla się Władysław.

Cukier z przemytu
W czasie okupacji granica 

była bliska. Czarna Góra była 
już na Słowacji. Tam wszyst-
ko można było dostać. Jak wie-
lu, także tata Władysława cho-
dził czasem na przemyt. - Zna-
jomy ze Spisza zamówił u taty 
prosięta, przeniósł mu przez gra-
nicę. Wrócił z cukrem. To wtedy 
pierwszy raz miałem w ustach 
cukier - podkreśla.

Kilku białaczan Niemcy za 
przemyt zabili, kilku utopiło się 
w Białce podczas nocnej eska-
pady.

W czasie okupacji ojciec 
posyłał czasem Władysława do 
szkoły. - Kierownikiem szkoły 
był pan Ptaszek. Uczył nas z pi-
semka Ster - wspomina Włady-
sław. - Niewielu nas chodziło na 
te lekcje - dodaje. Ojciec spłacał 
edukację syna workami ziemnia-
ków, zanoszonymi co jakiś czas 
kierownikowi szkoły.

W Białce Tatrzańskiej Wła-
dysław ukończył sześć klas, do 

siódmej musiał już chodzić do 
Jurgowa. - Dziś jeden kilometr 
wiozą dziecko do szkoły, a ja 
zima i lato chodziłem codziennie 
pięć kilometrów. Czasem w zi-
mie, jak jechali do lasu, to mnie 
zabrali na włóki. Jakiś czas też 
mieszkałem w internacie w Jur-
gowie. Mama chciała, żebym 
szedł dalej się uczyć do szkoły 
średniej, ale tata się nie zgodził. 
Potem, jak byłem w wojsku, mój 
przełożony namawiał mnie, że-
bym w wojsku został i wyuczył 
się na żołnierza zawodowego, 
z kolei mama się na to nie zgo-
dziła - opowiada.

Po dwóch latach służby wró-
cił do Białki Tatrzańskiej i za-
czął pracę w nowotarskim kom-
binacie.

61 wspólnych lat
Swoją przyszłą żonę Hele-

nę znał od dzieciństwa, bo była 
koleżanką młodszej siostry. Na 
randki czasu jednak nie było. 
Okazją bywała zabawa przy oka-
zji prucek. Czasem chodził po 
nią do Bukowiny Tatrzańskiej 
na Głodówkę, gdzie pracowała 
w Pałacu Tatrzańskim. Po dwóch 
latach narzeczeństwa wzię-
li ślub. - 3 czerwca minęła 61. 
rocznica naszego ślubu - mówi 
z dumą Władysław. - Nie wiem, 
czym u Boga zasłużyliśmy sobie 
na te wszystkie wspólne, szczę-
śliwe lata - dodaje.

Wesele było w domu, a jak 
goście pojedli, stoły się wyniosło 
i były tańce - wspomina Helena, 
która mimo sędziwego wieku, 
nadal jest piękną kobietą. - Była 
najładniejsza - z dumą podkre-
śla Władysław. - Inaczej bym jej 
nie chciał - żartuje.

Zamieszkali z teściami. 
Izba była jedna. - Latem, jak 
było ciepło, spaliśmy na stry-
chu, a zimą trzeba było wrócić 
do teściów - mówi.

Władysław pracował w no-
wotarskim kombinacie. Zaczy-
nał od montażu buta, potem pra-
cował w kontroli, na stronie przy 
wykrawaniu wierzchów. Hele-
na po ślubie zwolniła się z pra-
cy. Zajmowała się dziećmi i gaz-
dówką. Żyli ubogo dopóki pan 
Władysław nie zaczął jeździć 
do Ameryki. Był trzy razy, w su-
mie 11 lat. Pierwszy raz w 1969 
r. statkiem Batorym. W domu 
żona została z 3-letnim synem 
i 3-miesięczną córką. On cięż-
ko pracował w jednej z chica-
gowskich stalowni. I bardzo tę-
sknił za rodziną. Na bilet trze-
ba się było przed wyjazdem za-
pożyczyć, za załatwienie wizy 
też zapłacić niemałe pieniądze. 
Najpierw trzeba było zarobić 
na zwrócenie długów. Podczas 
drugiego wyjazdu do USA miał 
już lżejszą pracę, na lotnisku. 
Za trzecim ledwo zaczął pracę 
w firmie sprzątającej, został bry-
gadzistą. - Dzięki Ameryce po-
budowaliśmy dom - mówi.

Dziś z jednej strony ich 
domu mieszka syn z rodzi-
ną, po drugiej pobudował się 
wnuk. - Mamy na miejscu wnu-
ki, prawnuki. Syn jest u nas 
codziennie, wszyscy dbają 
o nas - podkreśla Helena. - Cór-
ka jest w USA, ale nie ma dnia 
bez telefonu od niej - dodaje.

Tekst i fot.: Beata Zalot
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Biegle władała łaciną, 
greką, francuskim, 
angielskim, hiszpańskim, 
włoskim, szwedzkim 
i polskim. W trzy tygodnie 
opanowała w mowie 
i piśmie język turecki. 

G
dyby żyła we współ-
czesnych czasach, to 
z pewnością jako do-
skonała menadżer-

ka realizowałaby dziś wielkie 
przedsięwzięcia - podkreśla Ka-
tarzyna Cedro, która przybliża-
ła zebranym sylwetkę niezwy-
kłej postaci.

W poniedziałkowy wieczór 
wnętrza willi Czerwony Dwór 
wypełniły się po brzegi. A to za 
sprawą spotkania poświęcone-
go Jadwidze Zamoyskiej (1831-
1923). Małgorzata Wonuczka-
Wnuk, szefowa Centrum Kul-
tury Rodzimej, witając licznie 
przybyłych gości, przypomnia-
ła, że w listopadzie mija sto lat 
od jej śmierci.

- Zakopane stało się jej do-
mem na ponad trzydzieści lat, 
a jej działalność wpłynęła na 
rozwój tego miejsca - podkreśla 
Małgorzata Wonuczka-Wnuk. 
Dodała, że Jadwiga Zamoyska 
została wybrana przez Sejm RP 
patronem roku 2023. Nic dziw-
nego - współtwórczyni funda-
cji Zakłady Kórnickie i zaan-
gażowana społecznie patriotka. 
Służebnica Boża, poliglotka, au-
torka spójnego systemu pedago-
gicznego. Założycielka pierwszej 
w Polsce zawodowej szkoły go-
spodarstwa domowego była też 
prekursorką myślenia o oświacie 
w kategoriach zarządzania pro-
jektem.

Błękitne narodziny
Wędrówka po bogatym 

w wydarzenia życiu Jadwigi Za-
moyskiej rozpoczęła się nietypo-
wo, bo od Krakowa. Tam w Mu-
zeum Czartoryskich wisi słynny 
obraz Leonarda Da Vinci „Dama 
z gronostajem”. Katarzyna Ce-
dro przypomniała, że obraz zo-
stał podarowany Izabeli Czar-
toryskiej przez jej syna Adama 
Jerzego Czartoryskiego. Izabe-
la Czartoryska miała pięć córek 
i dwóch synów.

- Z tego towarzystwa intere-
suje nas najbardziej Zofia Czar-
toryska, uważana była za naj-
piękniejszą kobietę Europy. Być 
może konkurować z nią mogła 
Delfina Potocka czy Maria Ka-
lergis, ale żadna z nich nie uro-
dziła dziesięciorga dzieci, tak 
jak Zofia - podkreśla Katarzy-
na Cedro.

Zofia - żona Stanisława 
Kostki Zamoyskiego - zwana 
jest „Matką Rodu Zamoyskich”. 
W 1799 roku urodziła Konstan-
tego, rok później Andrzeja Artu-
ra, potem Jana (1802), Władysła-
wa (1803), Gryzeldę Celestynę 
(1804), Jadwigę (1806), Zdzisła-
wa (1810), Augusta (1811), Eli-
zę (1818) i Stanisława Kostkę 
(1820), który ożenił się z Różą 
Potocką i mieli 12 dzieci.

Gryzelda Celestyna, zwana 
później Celiną, to matka Jadwi-

Służebnica polskiej sprawy

Katarzyna Cedro przedstawia bogaty plon życia Jadwigi Zamoyskiej.

ja
dw

ig
a 

z
am

oy
sk

a

gi. W Pałacu Błękitnym Czar-
toryskich w Warszawie poznała 
adwokata Tytusa Działyńskie-
go. Ten z miejsca zakochuje się 
w Celestynie. Ma majątek, wie-
dzę i wykształcenie, ale ma też 
pasję. Wciąż myśli o wydawa-
niu pieniędzy na swe namiętno-
ści. A są nimi stare księgi. Jeździ 
po nie do Niemiec, Szwecji, An-
glii, Francji. Przywozi je po to, by 
Polska miała własne starodruki.

W 1825 roku biorą jednak 
ślub i jest wspaniałym mężem. 
Żona rodzi mu pierwszą cór-
kę Izabellę, jedynego syna Jana, 
a 4 lipca 1831 roku Jadwigę, któ-
ra przychodzi na świat w Pała-
cu Błękitnym. Jej ojciec w tym 
czasie walczy w Powstaniu Li-
stopadowym.

- Jadwiga jest sama. Potem 
rodzi jeszcze Marię, Cecylię 
i Annę, która wyjdzie za Stani-
sława Potockiego i napisze wspa-
niałe pamiętniki o ich życiu - 
przypomina Katarzyna Cedro, 
dodając od razu, że życie szlach-
ty, która aktywnie wzięła udział 
w powstaniu, wcale nie było ta-
kie wspaniałe. Dzieci rodzą się 
w różnych majątkach u ciotek, bo 
rodzina Działyńskich zostaje po-
zbawiona majątku. Musi się tu-
łać, szukając schronienia u bliż-
szych i dalszych krewnych. Po-
znają co to bieda. W pewnym 
momencie chorują nawet na ty-
fus głodowy.

Marzenie o białej gęsi
Pewnego razu wysłany przez 

żonę na zakupy Tytus przynosi 
do domu prawdziwy skarb. Dzie-
ci z żoną się zbiegają. Z nadzie-
ją, że tata zdobył coś do jedzenia. 
On rozpakowuje sprawunki i po-
kazuje wiekową księgę, mówiąc, 
że to prawdziwy „Biały Kruk”. 
Żona miała odpowiedzieć: „Wo-
lałabym, by to była biała gęś”. 
W końcu udaje się im przyje-
chać do zamku w Kórniku, sie-
dziby rodu Zamoyskich. Rozpo-
czyna się inne życie.

- Jadwiga jest dziewczynką 
niezwykle bystrą, inteligentną, 
zamkniętą w sobie. Jedną z jej 
nauczycielek była Wanda Żmi-
chowska, rodzona siostra Nar-
cyzy Żmichowskiej. Okazała się 
okrutną osobą - podkreśla Kata-
rzyna Cedro. 

Nauczycielka zamyka 
uczennicę w szafie, szantażuje. 
Na szczęście po pewnym czasie 

do zamku przybywa Angielka, 
protestantka Anna Birt. Ma zu-
pełnie odmienne metody peda-
gogiczne. Absolutnie nie uznaje 
przemocy, kar. Staje się najwięk-
szym przyjacielem i powierni-
kiem swej uczennicy. Uczy ją 
czytać Pismo Święte. Z czasem 
towarzyszy w podróżach po całej 
Europie. Po latach zajmie się wy-
chowaniem dzieci Jadwigi.

- Tytus Działyński nie tylko 
tworzy wielką bibliotekę staro-
druków, ale też park wokół zam-
ku - mówi Katarzyna Cedro. - Ja-
dwiga bardzo często przesiadu-
je w bibliotece. Ma 21 lat, gdy 
do domu przyjeżdża Władysław, 
brat rodzony Gryzeldy. Wuj ma 
49 lat, jest wojskowym, zasłużo-
nym dla ojczyzny, po matce Zo-
fii jest niebywale przystojny. Za-
kochuje się w swojej siostrzeni-
cy i oświadcza się jej rodzicom. 
Ojciec jest absolutnie przeciwny, 
brat Jadwigi Jan szaleje. Ale mat-
ka zgadza się.

Wojna i polityka
A Jadwiga chce umrzeć. Nie 

dlatego, że to wuj. Nie dlatego, 
że jest dużo starszy. W arysto-
kratycznych rodzinach nie było 
to nic szokującego. Trzeba było 
tylko załatwić dyspensę u pa-
pieża. Takie były czasy. Problem 
w tym, że Jadwiga jako intelek-
tualistka wcale nie jest zaintere-
sowana małżeństwem. W trakcie 
rodzinnej tułaczki wiele widzia-
ła, wiele słyszała. Napatrzyła się.

- Przez pewien czas miesz-
kali u siostry matki, Jadwigi, któ-
ra wyszła za mąż za Leona Sa-
piehę. Jadwiga Klementyna uro-
dziła dziewięcioro dzieci, z któ-
rych ośmioro zmarło. Jedyny 
syn, Adam, który przeżył, miał 
ośmioro dzieci. Ostatni jego syn 
Adam to ten słynny kardynał 
Adam Sapiecha - wylicza Kata-
rzyna Cedro. 

W końcu Jadwiga ulega. 
Pod warunkiem, że ślub będzie 
o siódmej rano, bez żadnych 
świadków. Po ślubie Zamoyscy 
jadą do Paryża. Rok później ro-
dzi się „Władyś”, słynny hrabia 
Władysław Zamoyski, który od-
zyska dla Polski Morskie Oko. 

Zamoyska przez parę mie-
sięcy zajmuje się synem. Wy-
bucha wojna krymska. Razem 
z mężem jadą do Turcji. Poznaje 
co to jest Wschód i świat islamu. 
Pomaga mężowi. Jest utalentowa-

ną poliglotką. Oprócz klasycznej 
łaciny i greki perfekcyjnie posłu-
guje się francuskim i angielskim. 
Zna hiszpański, włoski, szwedz-
ki, polski. A w Turcji w trzy tygo-
dnie uczy się w mowie i piśmie 
języka tureckiego. Pomaga zała-
twiać wszelkie sprawy. Małżeń-
stwo jest dobrym, partnerskim 
związkiem. Władysław z Jadwi-
gą działają w Turcji, Paryżu, An-
glii. Tak Zamoyscy, jak i Czarto-
ryscy stają na głowie, by zgroma-
dzić fundusze i zdobyć wsparcie 
Anglii i Francji do przywrócenia 
Polsce wolności. 

W Anglii dochodzi do tra-
gedii. Umiera ich roczne dziec-
ko, Maria. - Zrozpaczona Jadwi-
ga prosi Boga, by cały ich dom 
był bez grzechu. Zostały na ten 
temat zapiski - przypomina Ka-
tarzyna Cedro. 

Kobieca szkoła życia
Gdy w 1868 roku Władysław 

umiera, Jadwiga ma 38 lat. Zo-
staje w Paryżu, gdzie wychowuje 
dzieci. Swoje: Władysława, Wi-
tolda i drugą Marię oraz dwójkę 
dzieci swojej kuzynki. Odkrywa 
swe pedagogiczne talenty. Wy-
chowywana w miłości do ojczy-
zny, przekonała się, że wszyst-
kie polityczne działania spełzły 
na niczym, nie pomogły podróże 
ani do Turcji, ani do Anglii, ani 
do Francji. Wpada na pomysł, że 
trzeba zbudować szkołę życia dla 
dziewcząt i kobiet ze wszystkich 
stanów. W niej będą uczyć się, 
jak być dobrymi żonami, mat-
kami, Polkami i chrześcijanka-
mi. Tylko wtedy Polska odzyska 
niepodległość. Prędzej aniżeli 
w wyniku wszelkich bitew, walk 
i politycznych dyskusji.

Pionierską ideę mogła 
zrealizować po śmierci swe-
go brata Jana Działyńskiego. 
Swe dobra kórnickie i mają-
tek przepisał na syna sio-
stry, Władysława Zamoy-
skiego. W 1881 powró-
ciła do Kórnika i w na-
stępnym roku założyła 
Szkołę Domowej Pra-
cy Kobiet.

- Przyjeżdżają do 
niej dziewczęta ze 
wszystkich trzech 
zaborów, z Sybe-
rii, Odessy, Wil-
na. Szkoła cie-
szy się wielką 
popularnością 

- zaznacza Katarzyna Cedro.  
- Jednak w 1885, objęta tzw. usta-
wami bismarckowskimi, została 
wydalona z Prus jako obywatel-
ka Francji. Przeniosła wówczas 
szkołę do Kalwarii Zebrzydow-
skiej, potem do Lubowli na Spi-
szu. W końcu - w 1891 roku do 
zakopiańskich Kuźnic, które jej 
syn nabył w 1889 na licytacji.  
- Ale zanim te swoje szkoły uru-
chomiła, to zjeździła całą Eu-
ropę, by poznać przeróżne pla-
cówki edukacyjne i instytucje 
pomocne w prowadzeniu szkoły 
- dodaje Katarzyna Cedro. 

Generałowa wraz z nauczy-
cielkami Polkami i Francuzka-
mi zwiedzają folwarki, pobiera-
ją lekcje kucharstwa w Paryżu. 
Uczą się gotować u Chińczyka, 
praktykują u cukierników, rzeź-
ników, modystek i gorseciarek. 
Poznają zasady praktycznego 
gospodarowania w Danii i Ho-
landii, uczą się wyrobów serów. 
Zwiedzają pralnie prowadzo-
ne przez siostry miłosierdzia 
w Rzymie, siostry urszulanki 
w Krakowie, szpitale prowadzo-
ne przez francuskie zakonnice, 
fabrykę mydła w Paryżu, szko-
łę mleczarską w Reims, szkoły 

we Fryburgu, Brukseli. Na wy-
stawach światowych podziwiają 
maszyny do wyrobu masła, ame-
rykańską machinę do prania. In-
teresują się systemami central-
nego ogrzewania, maszynami pa-
rowymi, odwiedzają serowarnie 
w Szwajcarii, szkoły dla służby 
w Danii i Szwecji. Nic dziwnego, 
że także pod Giewont do słyn-
nej szkoły ściągają panny z naj-
odleglejszych zakątków daw-
nej Rzeczpospolitej.

Beatyfikacja  
Jenerałowej

Szkoła Jadwigi Zamoyskiej 
szybko zyskuje poparcie władz 
kościelnych. Cieszy się dużym 
zainteresowaniem w społeczeń-
stwie. Program nauczania obej-
mował przede wszystkim wy-
chowanie religijne i zajęcia prak-
tyczne z szycia, haftu i gotowa-
nia. Do tego  zajęcia z rysunków, 
literatury, geografii, historii Pol-
ski oraz naukę śpiewu. Zamoy-
ska publikowała dzieła o tema-
tyce religijno-wychowawczej, 
m.in. „O wychowaniu”. Przygo-
towała także do druku sześcio-
tomowy pamiętnik męża „Jenerał 
Zamoyski”. Wiele czasu spędza-
ła w Paryżu. W 1919 wizytowa-
ła szkołę w Zakopanem. Ostatnie 
lata życia spędziła wraz z synem 
w Kórniku. Tam też zmarła i zo-
stała pochowana.

W dwudziestoleciu mię-
dzywojennym rozprowadzano 
obrazki z wizerunkiem Jadwi-
gi Zamoyskiej oraz modlitwą za 
jej wstawiennictwem, wydane za 
zgodą kurii arcybiskupiej w Po-
znaniu. Sprawę starań o jej be-
atyfikację propagowało Stowa-
rzyszenie Matki Bożej Dobrej 
Rady w Kuźnicach. 27 listopada 
2012 Kuria Metropolitalna w Po-
znaniu oficjalnie wszczęła proces 
beatyfikacyjny Jadwigi Zamoy-
skiej. Odtąd przysługuje jej tytuł 
Służebnicy Bożej.

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

eprasa.pl 017c573c86
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wydarzenia pod patronatem tp

n	Wokół katedry n	Zakopiański Bieg 
Niepodległości

W Galerii Sztuki BWA JATKI w Nowym 
Targu - oddziale Małopolskiego Centrum 
Kultury SOKÓŁ w Nowym Sączu, można 
oglądać już nową wystawę.

T
o ekspozycja „Wokół katedry”. Składają się 
na nią fotografie, których autorem jest An-
drzej Wampa Karbiński, oraz prace z dziedzi-

ny rysunku i grafiki Adama Pociechy. Artysta jest 
absolwentem krakowskiej Akademii Sztuk Pięk-
nych - Wydział Grafiki w Katowicach, adiunktem II 
stopnia w Akademii Sztuk Pięknych w Katowicach, 
gdzie prowadzi Pracownię Rysunku na Wydzia-
le Wzornictwa oraz w Wyższej Szkole Technicz-
nej w Katowicach na stanowisku profesora WST.

Wystawa dostępna będzie dla odwiedzają-
cych do 2.12, a jej oficjalne otwarcie zaplanowa-
no na 18.11.

an

n	Spotkajmy się
w Muzeum Tatrzańskim
W piątek 10.11 
w gmachu 
głównym Muzeum 
Tatrzańskiego 
odbędzie się 
ogłoszenie 
wyników konkursu 
plastycznego 
„Kurierzy Tatrzańscy - bohaterowie 
wojennych szlaków”.

D
zień wcześniej, w czwartek 9.11 o godzi-
nie 16.30, również w gmachu gównym 
zaplanowano spotkanie tematyczne „To 

i owo o upadkach, narciarskich zjazdach i ubio-
rach sprzed stu lat”.

W kolejny czwartek 16.11 Muzeum zaprasza 
do swojej siedziby przy ul. Krupówki 10 na opo-
wieści Wojciecha Szatkowskiego o „Zapomnianych 
szczytach, zapomnianych dolinach”. Rozpoczną się 
o godzinie 15.30.           an

Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji 
w Zakopanem 
zaprasza do 
udziału w 10. 
Zakopiańskim Biegu 
Niepodległości, 
Marszu Nordic 
Walking oraz 
Zakopiańskim 
Integracyjnym Biegu 
Niepodległości.

B
ieg odbędzie się w sobotę 11.11 w Zakopa-
nem. Spotykamy się na Górnej Równi Krupo-
wej, okolice instalacji „Zakopane”. O godzi-

nie 11.30 wystartują zawodnicy biegu integracyjne-
go na dystansie 400 metrów. W południe odśpie-
wany zostanie hymn Polski, a pięć minut po dwu-
nastej planowany jest start zawodników biegu na 
5 km. Zawodnicy Nordic Walking wyruszą na tra-
sę o godzinie 12.08.

Zapraszamy do udziału, ale i do dopingowania 
zawodnikom. Trasa: od instalacji „Zakopane” - alejki 
Górnej Równi Krupowej - poniżej ul. Staszica skręt 
w prawo w Aleje 3 Maja - 50 metrów przed skrzy-
żowaniem z ul. Kościuszki skręt w lewo (nawrot-
ka) - Aleje 3 Maja - Krupówki - Zamoyskiego - Ma-
kuszyńskiego - skręt w prawo w Piłsudskiego - skręt 
w lewo w Tetmajera - skręt w lewo w Grunwaldz-
ką - skręt w lewo w Makuszyńskiego - skręt w pra-
wo w Piłsudskiego - Sabały - skręt w lewo w Za-
moyskiego - Krupówki - skręt w prawo na wysoko-
ści banku w alejki Górnej Równi Krupowej - META 
w pobliżu instalacji ZAKOPANE.        an

n	Kurierka z Tatr

n	Breakout Tour 
w Jaworkach

Promocja książki 
Sylwii Winnik 
o Helenie 
Marusarzównie 
„Kurierka z Tatr”.

M uzeum Ta-
t r z a ń -
skie wspól-

nie z wydawnictwem 
Muza zapraszają na 
promocję książki Sylwii 
Winnik o Helenie Ma-
rusarzównie „Kurierka 
z Tatr”. To beletryzowana biografia przygotowana 
na podstawie wspomnień, rozmów i dokumentów.

Z jej autorką spotkamy się w piątek 10.11 o go-
dzinie 16 w gmachu głównym Muzeum Tatrzańskie-
go przy ul. Krupówki 10. W trakcie opowie ona o ży-
ciu i działalności kurierskiej Heleny Marusarzów-
ny (1918-1941).

Spotkanie poprowadzą: Wojciech Szatkowski 
(Muzeum Tatrzańskie) i Rafał Patyra (dziennikarz). 
Zagrają i zaśpiewają: Justyna Lasiak, Kasia Stanuch 
oraz Maria Sieczka.              an

n	Czerwone Korale & 
Future Fashion
Polki 
Folki - największy 
pokaz mody folk 
w kraju w tym 
roku pod hasłem 
„Czerwone Korale 
& Future Fashion”.

P
okaz odbędzie 
się w Zakopa-
nem w piątek 

10.11 w sali kongre-
sowej Gerlach ho-
telu Nosalowy Dwór 
Resort & Spa. W zapowiedzi organizatorzy piszą: 
„Czym wyróżnia się tegoroczna edycja Polki Folki? 
To będzie pokaz, który łączy regiony za pośrednic-
twem sznura czerwonych korali. Pokaz spektaku-
larny i pełen inspiracji. Nasza pasja do mody po-
łączy się z naturą i dziedzictwem Podhala. Dzię-
ki Focus Stones nasz wybieg bardzo was zasko-
czy - jego elementy będą wykonane z prawdzi-
wego kryształu górskiego. To będzie wyjątkowo 
barwne połączenie tradycji i nowoczesności, któ-
re tylko Polki Folki potrafi stworzyć.”

Organizatorem tegorocznej edycji jest Funda-
cja Made in Podhale oraz pomysłodawczyni i pro-
ducentka wydarzenia Aneta Larysa Knap i jej FOLK 
DESIGN. Na wybiegu zobaczymy projekty m.in.: 
Sabiny Rajchel i Oliwii Korkosz - absolwentek SAPU, 
Patrycji Plesiak - „Technological Frida”, Magdaleny 
Arłukiewicz i Jadwigi Możdzer - „Confessio Secu-
lorum - Spowiedź wieków”, Klaudii Klimas, Justy-
ny Wesołowskiej czy Jolanty Nierodzik. Polki Folki 
zamknie pokaz Folk Design, a w tym roku zoba-
czymy polską premierę kolekcji „Czerwone Korale” 
(premiera kolekcji odbyła się we wrześniu w Chi-
cago/USA).

Wystąpią też artyści: Hanna Zbyryt i Teatr 
Rozrywki Szymaszkowa, Azzja, DJ Lupo & Joanna 
Haltman, Morphosos - rzeźbiarze i artyści wizualni, 
Dobiesław Gała - rzeźbiarz i artysta nowej genera-
cji, Sasa Design oraz ROX Dance Studio. 

Start - godzina 19.
an

n	Lupi pod Gontem
Jednym ze stałych 
muzycznych 
gości w Karczmie 
pod Gontem 
w Zakopanem 
jest Piotr „Lupi” 
Lubertowicz.

L
ubertowicz od 
wielu lat zwią-
zany jest z polską sceną blues-rockową. 

Współpracował m.in. z zespołami Easy Rider, Sław-
kiem Wierzcholskim i Nocną Zmianą Bluesa, Mon-
key Buissines, Jackiem Dewódzkim (byłym woka-
listą grupy Dżem), Carlosem Johnsonem (USA) 
oraz muzykami legendarnej grupy Tadeusza Na-
lepy - Breakout. Wykonuje własne utwory oraz 
standardy bluesowe, wśród których warto zwró-
cić uwagę na utwory Erica Claptona i Boba Dylana 
z jego własnym przekładem tekstów.

W zakopiańskiej Karczmie pod Gontem (ul. 
Kasprowicza 1A) tym razem koncert zagra w so-
botę 11.11. Początek - godzina 19.

an

kina  

i teatry

zakopane
n	KINO „GIEWONT” REAL 4K, ul. Kościuszki 4, 18 201 
53 04, kinogiewont.pl
l	9.11, 14.00 Psi Patrol. Wielki film, 16.00 Kajtek Czaro-
dziej, 18.00 Pięć koszmarnych nocy, 20.00 Chłopi
l	10.11, 13.00 PREMIERA! Inspektor pająk (2D/dub-
bing), 14.45 Psi Patrol: Wielki film (2D/dubbing), 16.40 
Pięć koszmarnych nocy (2D/napisy), 18.40 PREMIERA! 
Uwierz w Mikołaja (2D/oryginalny), 20.30 Raz, dwa, 
trzy... Wchodzisz do gry! (2D/napisy)
l	11-12.11, 11.00 Kajtek Czarodziej (2D/oryginalny), 
13.00 Inspektor pająk (2D/dubbing), 14.45 Psi Patrol: 
Wielki film (2D/dubbing), 16.40 Pięć koszmarnych nocy 
(2D/napisy), 18.40 Uwierz w Mikołaja (2D/oryginalny), 
20.30 Raz, dwa, trzy... Wchodzisz do gry! (2D/napisy)
l	13-16.11, 13.00 Inspektor pająk (2D/dubbing), 
14.45 Psi Patrol: Wielki film (2D/dubbing), 16.40 Pięć 
koszmarnych nocy (2D/napisy), 18.40 Uwierz w Miko-
łaja (2D/oryginalny), 20.30 Raz, dwa, trzy... Wchodzisz 
do gry! (2D/napisy)
n	KINO „SOKÓŁ” DIGITAL 3D, ul. Orkana 2, 18 20 140 
40, kinosokol.z-ne.pl
l	9.11, 12.00 Psi Patrol. Wielki film, 14.00 Chłopi, 16.15 
Teściowie 2, 18.10 Zabójca, 20.30 Egzorcysta: Wyznaw-
ca
l	10.11, 20.30/nap. PREMIERA! Marvels
l	11-12.11, 12.00 PREMIERA! Pati i klątwa Posejdona, 
16.15 Figurant, 18.10/dubb. i 20.15/nap. Marvels
l	13-16.11, 14.00 Pati i klątwa Posejdona, 16.15 Figu-
rant, 18.10/dubb. i 20.15/nap. Marvels
n	KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „Sokół), ul. Or-
kana 2
l	9.11, 18.00 Czas krwawego księżyca
l	10.11, 15.00 PREMIERA! Siostrzeństwo świętej sau-
ny, 17.00 Czas krwawego księżyca, 20.45 Przejścia
l	11.11, 13.00 Strzępy, 15.00 Siostrzeństwo świętej 
sauny, 17.00 Czas krwawego księżyca, 20.45 Przejścia
l	12.11, 15.00 Siostrzeństwo świętej sauny, 17.00 Czas 
krwawego księżyca, 20.45 Przejścia
l	13.11, 17.50 i 20.00 PREMIERA - WYDARZENIE 
SPECJALNE: The Palace
l	14-15.11, 15.00 Siostrzeństwo świętej sauny, 17.00 
Czas krwawego księżyca, 20.45 Przejścia
l	16.11, 16.00 Czas krwawego księżyca, 20.00 KRóT-
KA HISTORIA POLSKIEGO KINA: Przypadek
n	TEATR IM. ST. I. WITKIEWICZA, ul. Chramcówki 
15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 10-14 
(info: 600 00 15 14). Wystawa czasowa we foyer: 7+I 
Tersey Iwanejko-Tarczyńskiej (do 30.10). 
l	10.11, 19.15 Gościnnie w Teatrze - DZIADy cz. 
II - Przemysław Sokół - koncert/Scena A. Bazakbala, 
Kawiarnia Witkacy
l	11.11, 19.15 Z cyklu: Tatrzańskie. Część I: NA PRZEŁĘ-
CZy wg Stanisława Witkiewicza i Walerego Eljasza/Sce-
na Witkacego

nowy targ
n	KINO „TATRY”, ul. Jana Kazimierza 17, kino.nowy-
targ.pl. 18 26 626 24, kinotatry@nowytarg.pl
l	9.11, 15.30 Czas krwawego księżyca, 19.00 Chłopi, 
21.00 Pięć koszmarnych nocy
l	10.11, 12.30 PREMIERA! Inspektor pająk, 14.10/
dubb. i 18.10/nap. PREMIERA! Marvels, 16.00 Chłopi, 
20.00 Uwierz w Mikołaja, 21.45 Raz, dwa, trzy... Wcho-
dzisz do gry! 
l	11.11, 11.00 Kajtek Czarodziej, 12.50/dubb. i 18.10/
nap. Marvels, 14.40 Inspektor pająk, 16.20 Psi Patrol. 
Wielki film, 20.00 Uwierz w Mikołaja, 21.45 Raz, dwa, 
trzy... Wchodzisz do gry! 
l	12.11, 11.30 Kajtek Czarodziej, 13.20 Inspektor pająk, 
15.00 Psi Patrol. Wielki film, 17.00 Chłopi, 19.10 Uwierz 
w Mikołaja, 21.00/nap. Marvels
l	13.11, 15.30 Psi Patrol. Wielki film, 17.20 Inspektor 
pająk, 19.00 Uwierz w Mikołaja, 20.45/nap. Marvels
l	14.11, 15.15 Raz, dwa, trzy... Wchodzisz do gry!, 
16.45/dubb. Marvels, 18.30 Chłopi, 20.30 Uwierz w Mi-
kołaja
l	15.11, 15.30 Psi Patrol. Wielki film, 17.15 Teściowie 2, 
19.00 Uwierz w Mikołaja, 20.45/nap. Marvels
l	16.11, 15.10 Inspektor pająk, 16.45/dubb. Marvels, 
18.30 Chłopi, 20.30 Uwierz w Mikołaja
n	KINO MCK, Al. Tysiąclecia 37
l	9.11, 18.00 The Palace, 20.00 Lęk
l	12.11, 17.00 Lęk, 19.00 The Palace
l	14.11, 18.00 The Palace, 20.00 Lęk
l	15.11, 11.00 KINO SENIORA: Sytuacja awaryjna, 
18.00 Lęk, 20.00 The Palace
l	16.11, 18.00 The Palace, 20.00 Lęk

rabka-zdrÓj
n	KINO ŚNIEŻKA, ul. Nowy Świat 8, kino.rabka.pl, tel. 
18 544 74 72
n	TEATR LALEK „RABCIO”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l	9.11, 10.15 Oto Rabcio!
l	10.11, 10.15 Miś Tymoteusz
l	10.11, 17.00 XIII ZADUSZKI RABCZAŃ-
SKIE - „TYCH, KTÓRYCH ZNALIŚMY, KOCHALIŚMY, 
A ODESZLI”: Jadwiga Handzel, Jan Kapłon, Lidia Kloc, 
Jan Kolecki, Ewa Marcinkówna, Emil Myszor, Hanna Ry-
pel, Leszek Szarawarski i Mieczysław Sularz
l	13-14.11, 10.15 Tygrys Pietrek
l	15-16.11, 10.15 Karius i Baktus

sucha beskidzka
n	Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera
l	9.11, 16.00 Sposób na ducha, 18.00 Doppelganger. 
Sobowtór
l	12.11, 16.00 Sposób na ducha, 17.30 Duchy w Wene-
cji, 20.00 Tramwaj zwany pożądaniem - w ramach cy-
klu KLASyKA KINA

wydarzenia

zakopane
n	Mediateka, ul. Chramcówki 35A
l	9.11, 15.30 BIBLIOTEKA DLA WSZYSTKICH: Dary 
jesieni, zajęcia literacko-plastyczne
l	16.11, 15.30 BIBLIOTEKA DLA WSZYSTKICH: Tre-
ning pamięci, zajęcia z robotem Photon
n	Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytusa Chałubiń-
skiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. CZYNNE: po-
niedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. mu-
zeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny zabytek 
architektury w stylu zakopiańskim, zbudowany w la-
tach 1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (elewacja) 
i Fr. Mączyńskiego (projekt techniczny). Wystawa sta-
ła: etnograficzno-historyczna i przyrodnicza.
l	9.11, 16.30 SPOTKANIE: “To i owo o upadkach, 
narciarskich zjazdach i ubiorach sprzed stu lat”. 
Spotkanie tematyczne, koszt: 1 zł/uczestnik, bez zapi-
sów, czas trwania: 1 godz.
l	10.11 OGŁOSZENIE WYNIKÓW KONKURSU PLA-
STYCZNEGO „Kurierzy Tatrzańscy - bohaterowie wo-
jennych szlaków”
l	10.11, 16.00 SPOTKANIE Z SYLWIĄ WINNIK i jej 
najnowszą książką „Kurierka z Tatr”, poświęconą Hele-
nie Marusarzównie; prowadzenie - Wojciech Szatkow-
ski
l	16.11, 15.30 ZAPOMNIANE SZCZYTY, ZAPO-
MNIANE DOLINY - spotkanie z Wojciechem Szatkow-
skim
n	Per Amore, Kościuszki 11
l	9.11, 18.00 III ZADUSZKI DŻEMOWE Wojtka Klicha
n	Sala kongresowa Gerlach hotelu Nosalowy 
Dwór Resort & Spa
l	10.11, 19.00 POLKI FOLKI - największy pokaz 
mody folk w kraju w tym roku pod hasłem „Czer-
wone Korale & Future Fashion”; Na wybiegu zo-
baczymy projekty m.in.: Sabiny Rajchel i Oliwii Kor-
kosz - absolwentek SAPU, Patrycji Plesiak - „Techno-
logical Frida”, Magdaleny Arłukiewicz i Jadwigi Moż-
dzer - „Confessio Seculorum - Spowiedź wieków”, Klau-
dii Klimas, Justyny Wesołowskiej czy Jolanty NIerodzik. 
Polki Folki zamknie pokaz Folk Design, a w tym roku zo-
baczymy polską premierę kolekcji „Czerwone Korale” 
(premiera kolekcji odbyła się we wrześniu w Chicago/
USA). Wystąpią też artyści: Hanna Zbyryt i Teatr Roz-
rywki Szymaszkowa, Azzja, DJ Lupo & Joanna Haltman, 
Morphosos - rzeźbiarze i artyści wizualni, Dobiesław 
Gała - rzeźbiarz i artysta nowej generacji, Sasa Design 
oraz ROX Dance Studio 
n	UROCZYSTE OBCHODY 105. Rocznicy Odzyska-
nia Niepodległości:
l	10.11 Wydarzenie towarzyszące: 10.00 Konkurs 
„Podhalańskie, Spiskie i Orawskie Drogi do Niepodległo-
ści”/szczegóły: www.powiat.tatry.pl
l	10.11, 10.30 XXX Sztafetowy Bieg Niepodległo-
ści im. Marszałka Józefa Piłsudskiego - program za-
wodów: 9.30 wydawanie numerów startowych - przy 
TCKiS Jutrzenka w Parku im. Marszalka Józefa Piłsud-
skiego; 9.45 wyjazd zawodników na strefy zmian; 10.30 
wspólny start wszystkich sztafet; 11.15 meta przy Szko-
le Podstawowej nr 4 im. Marszałka Józefa Piłsudskie-
go - po zawodach poczęstunek dla uczestników bie-
gu; 11.30 część artystyczna; 12.00 uroczyste zakończe-
nie, złożenie wiązanek przy tablicy pamiątkowej, wrę-
czenie pucharów i dyplomów
l	10.11, 16.30 Sokolnia Towarzystwa Gimnastycz-
nego „Sokół” Gniazdo w Zakopanem, ul. Orkana 2a: 
Konferencja „Niezwykła biografia Błękitnego Generała 
w 150-lecie urodzin gen. Józefa Hallera” - prof. dr hab. 
Jan Żaryn, dyrektor Instytutu Dziedzictwa Myśli Naro-
dowej im. R. Dmowskiego i I. J. Paderewskiego „Niezwy-
kła biografia Błękitnego Generała w 150-lecie urodzin 
gen. Józefa Hallera”, Kazimierz Murasiewicz, wicepre-
zes Zarządu Głównego Związku Towarzystw Gimna-
stycznych Sokół w Polsce - „Pamięć”, Anna Łapsa, peł-
nomocnik burmistrza Zakopanego ds. współpracy z 21. 
Brygadą Strzelców Podhalańskich - „Od Hallerczyka do 
Podhalańczyka. Żołnierze Błękitnej Armii w strukturach 
polskich wojsk górskich w XX-leciu międzywojennym”. 
Wystawa -„Małopolskimi Śladami gen. Józefa Halle-
ra - 150. rocznica urodzin”
l	10.11, 18.30 Kino „Sokół”, ul. Orkana 2: Koncert pie-
śni patriotycznych w wykonaniu zespołów z 5. Batalio-
nu Strzelców Podhalańskich z Przemyśla
l	11.11, 10.00 Msza w intencji Ojczyzny/Sanktu-
arium Narodowe Matki Bożej Fatimskiej, ul. Krzeptów-
ki 14; 11.00 Złożenie urny z ziemią z Wołynia pod Krzy-
żem - Miejscem Pamięci Narodowej/Sanktuarium Na-
rodowe Matki Bożej Fatimskiej, ul. Krzeptówki 14; 12.00 
Uroczystości przy Kwaterze Legionowej „Niepodległa 
do hymnu”/Nowy Cmentarz, ul. Nowotarska 37c
n	Przy instalacji „Zakopane” - górna Rówień Kru-
powa
l	11.11 X ZAKOPIAŃSKI BIEG NIEPODLEGŁOŚCI, 
MARSZ NORDIC WALKING ORAZ ZAKOPIAŃSKI IN-
TEGRACYJNY BIEG NIEPODLEGŁOŚCI: start na Górnej 
Równi Krupowej (okolice instalacji „Zakopane”) - 11.30 
start zawodników biegu integracyjnego na dystansie 
400 metrów, 12.00 Hymn Polski, 12.05 start zawod-
ników biegu na 5 km, 12.08 start zawodników Nor-
dic Walking. 3. Zakończenie zawodów godzina 13.30; 
trasa: Górna Rówień Krupowa - alejki Górnej Równi 
Krupowej - poniżej ul. Staszica skręt w prawo w Ale-
je 3 Maja - 50 metrów przed skrzyżowaniem z ul. Ko-
ściuszki skręt w lewo (nawrotka) - Aleje 3 Maja - Kru-
pówki - Zamoyskiego - Makuszyńskiego - skręt w pra-
wo w Piłsudskiego - skręt w lewo w Tetmajera - skręt 
w lewo w Grunwaldzką - skręt w lewo w Makuszyń-
skiego - skręt w prawo w Piłsudskiego - Sabały - skręt 
w lewo w Zamoyskiego - Krupówki - skręt w pra-
wo na wysokości banku w alejki Górnej Równi Krupo-
wej - META w pobliżu instalacji ZAKOPANE
n	Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l	11.11, 19.00 KONCERT: Piotr Lupi Lubertowicz, blu-
es-rock

KOŚCIELISKO
n	Urząd Gminy, ul. Nędzy-Kubińca 101
l	16.11, 18.00 PROMOCJA KSIĄŻKI Józefa Pitonia

poronin
n	Gminny Ośrodek Kultury - Wańkówka
l	16.11, 18.00 KONCERT z cyklu „Kultura na pozio-
mie”: Piosenki Brassensa w wykonaniu Andrzeja Bienia-
sa z zespołem

gMina poronin
n	OBCHODY ŚWIĘTA NIEPODLEGŁOŚCI:
l	10.11, 18.00 Wieczornica „Okno do Wolno-
ści” - Szkoła Podstawowa im. Legionów Polskich w Po-
roninie
l	11.11, 10.00 Msza za Ojczyznę - Kościół pw. Św. 
Marii Magdaleny; 11.00 Złożenie kwiatów przy Dębie 
Pamięci - teren Gminnego Ośrodka Kultury w Poroninie
l	12.11, 18.00 I Debata Historyczna w Wańkówce 
„Wolność - kocham i rozumiem’”, oprawa artystycz-
na: Zespół Zyngry Wańkówka - Gminny Ośrodek Kul-
tury w Poroninie
l	14.11, 17.00 Msza - kościół pw. Św. Józefa Rzemieśl-
nika w Stasikówce; 18.00 Posiady Patriotyczne: Wspo-
mnienie bł. Ks. Jerzego Popiełuszki - Szkoła Filialna im. 
Ks. Jerzego Popiełuszki w Stasikówce Szkoły Podstawo-
wej im. Ratowników Tatrzańskich w Murzasichlu

biaŁy dunajec
l	11.11 POWATOWE OBCHODY ŚWIETA NIEPOD-
LEGŁOŚCI: 12.00 msza za Ojczyznę, koncert pieśni pa-
triotycznych w wykonaniu chóru „Kanto”/kościół para-
fialny pw. Matki Bożej Królowej Aniołów w Białym Du-
najcu; 13.30 przemarsz do pomnika gen. bryg. Andrze-
ja Galicy przy Urzędzie Gminy Biały Dunajec; 14.00 uro-
czystość przy pomniku gen. Galicy, Apel Pamięci, złoże-
nie wieńców/ul. Jana Pawła II 312

bukowina tatrzaŃska
l	11.11 GMINNE OBCHODY ŚWIETA NIEPODLEGŁO-
ŚCI: 10.30 złożenie kwiatów przy tablicy upamiętniają-
cej pobyt Józefa Piłsudskiego na Wierchu Olczańskim; 
11.00 msza w kościele parafialnym pw. NSJ; 12.15 Apel 
Pamięci i złożenie kwiatów na grobach poległych za Oj-
czyznę na bukowiańskim cmentarzu; 18.00 posiady gó-
ralskie z pieśnią patriotyczną i żołnierską „Podhalańska 
idzie wiara” w Domu Ludowym

Murzasichle
n	Remiza OSP, ul. Sądelska 55
l	11.11, 20.00 SICHLAŃSKA POTAŃCÓWKA - przy-
grywać będzie zespół Siompawica

ratuŁÓw gÓrny
n	Remiza OSP 
l	11.11, 20.00 ZABAWA STRAŻACKA - do tańca 
przygrywać będzie zespół Bajeranci

witÓw
n	Kościół pw. Matki Bożej Szkaplerznej
l	11.11, 16.00 GMINNE OBCHODY ŚWIĘTA NIEPOD-
LEGŁOŚCI: uroczysta msza za Ojczyznę, wieczornica 
w wykonaniu uczniów Szkoły Podstawowej w Witowie, 
Apel Poległych i złożenie wiązanek przy obelisku ku pa-
mięci św. Jana Pawła II i przodków/obok kościoła

czarny dunajec
l	11.11 105. ROCZNICA ODZYSKANIA NIEPODLE-
GŁOŚCI: 11.00 msza za Ojczyznę w kościele parafial-
nym pw. Przenajświętszej Trójcy; 12.00 uczczenie Naro-
dowego Święta Niepodległości - wspólne odśpiewanie 
hymnu państwowego - rynek Czarny Dunajec - w ra-
mach akcji „Niepodległa do hymnu”, złożenie kwiatów 
przy tablicy pamiątkowej legionistów w Czarnym Du-
najcu, pomniku Ofiar II Wojny Światowej w Odrowążu, 
pomniku Powstańców Chochołowskich w Chochołowie 
oraz obelisku pamięci mieszkańców Cichego poległych 
w obronie Ojczyzny; ciąg dalszy uroczystości w sali wi-
dowiskowej CKiP w Czarnym Dunajcu: przemówie-
nia okolicznościowe, wręczenie nagród „Za szczególne 
osiągnięcia dla kultury w Gminie Czarny Dunajec”, kon-
cert finałowy XI Powiatowego Konkursu Pieśni Patrio-
tycznej i Żołnierskiej im. Feliksa Gwiżdża; wydarzenia to-
warzyszące: wystawa plenerowa na rynku „Twarze Bo-
jowników Niepodległości z Czarnego Dunajca i okolic”

jabŁonka
l	11.11 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
10.00 msza za Ojczyznę/kościół pw. Przemienienia Pań-
skiego; 11.15 Niepodległościowy Apel Pamięci i złożenie 
wieńca na grobie dowódcy Legii Spisko-Orawskiej por. 
Wendelina Dziubka/cmentarz; 12.00 złożenie wień-
ców przy tablicy poświęconej bohaterskim Orawia-
nom i budzicielom ducha narodowego na Orawie/Mi-
nipark obok Urzędu Gminy; 12.30 Akademia przygoto-
wana przez uczniów Szkoły Podstawowej nr 1 w Jabłon-
ce, koncert pieśni patriotycznych w wykonaniu Oraw-
skiej Orkiestry Akordeonowej i chóru „Coś się święci”/
Orawskie Centrum Kultury

lipnica wielka
l	11.11 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
10.00 Uroczysta Msza za Ojczyznę w Kościele Para-
fialnym pw. św. Łukasza Ewangelisty (zbiórka pocz-
tów sztandarowych oraz delegacji pod Domem Ludo-
wym o 9.30), ok. 11.15 złożenie wiązanek i zapalenie zni-
czy w miejscach pamięci oraz odśpiewanie Hymnu Pań-
stwowego (Plac Piotra Borowego), przemówienia i wią-
zanka pieśni patriotycznych w wykonaniu Strażackiej 
Orkiestry Dętej z Lipnicy Wielkiej

Łapsze niŻne
l	11.11, 10.00 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁO-
ŚCI - 105. ROCZNICA ODZYSKANIA NIEPODLEGŁO-
ŚCI: uroczysta msza w kościele św. Kwiryna w intencji 
Ojczyzny, występ finalistów VIII Gminnego Konkursu 
Pieśni Patriotycznych; po mszy uroczyste złożenie wią-
zanek na grobie prof. Józefa Wiśmierskiego i przy tablicy 
ks. Józefa Stanka oraz Wojciecha Halczyna

Łopuszna
n	Gminny Ośrodek Kultury
l	12.11, 14.30 DZIEŃ SENIORA - uroczystość uświet-
ni koncert zespołu Ładne Kwiatki „Muzyka bez granic”

Muzyczna Owczarnia zaprasza na koncerty 
Piotr Nalepa Breakout Tour.

T
o projekt syna Miry Kubasińskiej i Tadeusza 
Nalepy, który od 2007 roku realizuje „ar-
tystyczny testament” rodziców, wykonu-

jąc z zespołem Nie-bo piosenki grupy Breakout. 
W Jaworkach zagrają w piątek i sobotę 10-11.11.
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nowy targ
n	Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37. Wy-
stawa czasowa w holu: Międzynarodowa Wystawa Ry-
sunkowego Humoru „Antyhybrid”.
l	9.11, 18.00 SPOTKANIE Z KOCIM BEHAWIORY-
STĄ: „Co o kotach wiedzieć wypada?” - ciekawost-
ki związane z pochodzeniem i udomowieniem kota 
oraz najważniejsze informacje z zakresy budowy ko-
ciego ciała
l	10.11, 17.00 KONCERT WIEDEŃSKI - Orkiestra 
Księżniczek
l	10.11, 18.00 WARSZTATY SZYCIA BRELOCZKÓW 
Z FILCU/zapisy
n	OBCHODY NARODOWEGO ŚWIĘTA NIEPODLE-
GŁOŚCI:
l	10.11, 12.00 złożenie wiązanek na grobach poległych 
w obronie Ojczyzny/cmentarz komunalny
l	11.11, 10.30 uroczysta msza w intencji Ojczyzny 
w kościele pw. Najświętszego Serca Pana Jezusa, prze-
marsz i złożenie wiązanek przy Tablicy Pamięci 1920 
przy ratuszu; 12.00 wystąpienie burmistrza Nowego 
Targu, koncert Miejskiej Orkiestry Dętej, koncert pie-
śni patriotycznych w wykonaniu chóru „Gorce” i chóru 
„Srebrne Nuty” przy ratuszu, po uroczystości - odsło-
nięcie odtworzonych rzeźb orłów na fasadzie budyn-
ku Bursy Gimnazjalnej (ul. Nadwodnia 5); 17.00 uroczy-
stości w Miejskim Centrum Kultury: wystąpienie prze-
wodniczącego Rady Miasta Nowy Targ, przewodniczą-
cego Rady Powiatu Nowotarskiego, wręczenie odzna-
czeń i medali państwowych oraz samorządowych, kon-
cert Jacka Wójcickiego
n	Spółdzielczy Dom Kultury, ul. Kopernika 12. Wy-
stawa czasowa: I Ty MOŻESZ ZOSTAĆ DZIEŁEM SZTU-
KI - jubileuszowa wystawa portretów uczestników Śro-
dowiskowego Domu Pomocy „Chatka: z siedzibą w No-
wym Targu (do 30.11).
l	11.11, 16.00 DLA NIEPODLEGŁEJ - występy zespo-
łów Mali Hyrni i Hyrni oraz uczniów Szkoły Wokalnej 
BETI/sala widowiskowa
l	12.11, 13.30 PIEŚNI PATRIOTYCZNE Z CHÓREM 
SREBRNE NUTY - koncert z okazji Święta Niepodległo-
ści/sala widowiskowa

liManowa
n	Limanowski Dom Kultury, ul. B. Czecha 4. LIMA-
NOWSKA SŁAZA - 49. FESTIWAL FOLKLORYSTYCZ-
NY:
l	15.11, 15.00 koncerty konkursowe, 17.15 oficjalne 
otwarcie festiwali
l	16.11, 14.00 koncerty konkursowe
l	17.11, 15.00 koncerty konkursowe
l	18.11, 14.00 koncerty konkursowe, 20.00 koncert 
Zespołu Pieśni i Tańca „Krąg” ze Szczecina
l	19.11, 15.30 zakończenie festiwalu
l	Wydarzenia towarzyszące: kiermasz sztuki ludo-
wej i rękodzielniczej/foyer przed salą widowiskową + 
wystawa „Pędzlem, dłutem, sercem”/Miejska Galeria

rabka-zdrÓj
l	11.11 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
8.30 Złożenie wiązanek i zapalenie zniczy na Cmenta-
rzu Wojennym nr 233, ul. Orkana, 9.30 uroczysta msza 
z udziałem pocztów sztandarowych w intencji Ojczy-
zny, po mszy uroczystości przy Krzyżu Legionowym, 
11.00 przemarsz do Amfiteatru przy ul. Chopina. Orga-
nizatorzy zapraszają na koncert pieśni patriotycznych 
i żołnierską grochówkę
l	11.11 NIEPODLEGŁOŚCIOWY SPACER RE-
TRO - Spacer ruszy sprzed dworca kolejowego o go-
dzinie 14

spytkowice/rabka-zdrÓj
l	11.11 RAJD NIEPODLEGŁOŚCI: 8.00 Spytkowi-
ce - udział we mszy z a Ojczyznę, 9.30 wyjazd na trasę 
rajdu, 12.00 czarny Dunajec - udział w publicznym od-
śpiewaniu hymnu, 13.00 Nowy Targ - złożenie wiązanki 
kwiatów przy tablicy wolności w Rynku, 15.00 Rabka-
Zdrój - złożenie wiązanki kwiatów przy pomniku Legio-
nistów przy kościele św. Marii Magdaleny, 16.00 Spytko-
wice - zakończenie rajdu

raba wyŻna
l	11.11 GMINNE OBCHODY ŚWIETA NIEPODLEGŁO-
ŚCI: 10.45 zbiórka pocztów sztandarowych przed ko-
ściołem parafialnym pw. św. Stanisława BM, 11.00 prze-
marsz do pomnika upamiętniającego 100. rocznicę od-
zyskania niepodległości przez Polskę, odśpiewanie hym-
nu, złożenie kwiatów, wspólne śpiewanie pieśni patrio-
tycznych, 11.30 uroczysta msza w intencji Ojczyzny, 
12.30 spektakl „Klasyczne i patriotyczne” w wykonaniu 
Kwartetu Akordeonowego/kościół parafialny

harkabuz
n	Remiza OSP
l	12.11 PROMOCJA KSIĄŻKI „Jan Stefaniak ps. „Kur”. 
Patriota - powstaniec - więzień - Orawianin”: 14.30 mo-
dlitwa przy grobie śp. Jana Stefaniaka na cmentarzu pa-
rafialnym, 15.00 promocja książki w remizie OSP (po 
spotkaniu możliwość nabycia tytułu)

Mszana dolna
l	11.11 MIEJSKO-GMINNE OBCHODY ŚWIĘTA NIE-
PODLEGŁOŚCI: 10.00 Zbiórka delegacji i pocztów 
sztandarowych na płycie Rynku, 10.10 Apel Poległych 
i wspólny przemarsz na cmentarz parafialny, 10.30 zło-
żenie wiązanek i zapalenie zniczy na mogiłach żołnie-
rzy, 10.45 przemarsz do kościoła, 11.00 Msza w kościele 
parafialnym p.w. św. Michała Archanioła, 12.00 wspólne 
odśpiewanie hymnu oraz koncert pieśni patriotycznych 
z Chórem Męskim im. Ks. Józefa Hajduka przy Parafii 
p.w. Św. Michała Archanioła w Mszanie Dolnej, 17.00 
Marszobieg w parku miejskim im. hr. Krasińskich orga-
nizowany wspólnie z Sekcją Biegów Górskich i Długody-
stansowych MOK Mszana Dolna - organizatorzy zachę-
cają do udziału w strojach biało-czerwonych
n	Remiza OSP
l	11-12.11, 8.00-12.00 IX ZBIÓRKA KRWI OSP 
MSZANA DOLNA - „Niepodległość masz we krwi”
n	Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Piłsudskiego 58a
l	11.11, 17.00 KONCERT POEZJI ŚPIEWANEJ Z OKA-
ZJI 105. ROCZNICY ODZYSKANIA NIEPODLEGŁO-
ŚCI - zespół Falochron - poezja śpiewana/indie folk/
chillout

n	Folwark Stara Winiarnia, ul. Ogrodowa 2
l	11.11, 20.00 KONCERT: Blues Fighters!

kluszkowce
l	11.11 NARODOWE ŚWIETO NIEPODLEGŁOŚCI: 
10.15 zbiórka pocztów sztandarowych i przemarsz do 
kaplicy, 10.30 msza w kaplicy MB Częstochowskiej, 
11.30 przemarsz delegacji, apel niepodległościowy oraz 
złożenie wiązanek kwiatów pod pomnikiem przez dele-
gacje, 12.00 zakończenie oficjalnych obchodów i przej-
ście do remizy OSP na poczęstunek dla przybyłych dele-
gacji z Gminy Czorsztyn.

KROŚCIENKO N.D.
l	11.11 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
8.30 zbiórka obok remizy OSP, 9.00 uroczysta msza 
w intencji Ojczyzny w kościele parafialnym pw. Chry-
stusa Dobrego Pasterza, inscenizacja słowno-muzyczna 
uczniów SP nr 2, 10.15 przemarsz uczestników z poczta-
mi sztandarowymi do pomnika króla Władysława Jagieł-
ły, złożenie kwiatów - przemarsz do ratusza - uroczyste 
podniesienie flagi na maszt, odśpiewanie hymnu, prze-
mówienia okolicznościowe, złożenie kwiatów przy po-
mniku ks. Jerzego Popiełuszki oraz przy tablicy upamięt-
niającej generała Stanisława Cięciela

szczawnica
n	OBCHODY ŚWIETA ODZYSKANIA NIEPODLE-
GŁOŚCI:
l	9.11, 10.00 Międzygminny konkurs poezji patrio-
tycznej „Bądź dumny! Jesteś Polakiem!”/Szkoła Pod-
stawowa nr 2
l	10.11, 11.00 Festiwal Pieśni Patriotycznej i Reli-
gijnej/sala kinoteatru „Pieniny”
l	11.11, 8.30 Obchody Narodowego Święta Nie-
podległości na starym placu kościelnym przy Urzędzie 
Miasta i Gminy Szczawnica: odegranie hymnu, wystą-
pienie władz samorządowych Miasta i Gminy Szczawni-
ca, Apel Poległych o wolność i niepodległość Polski pro-
wadzony przez członków pienińskiego oddziału Związ-
ku Podhalan w Szczawnicy, przemarsz uczestników uro-
czystości do kościoła parafialnego; 9.30 msza w inten-
cji Ojczyzny w kościele parafialnym pw. św. Wojciecha
l	11.11 XIII SZCZAWNICKI BIEG NIEPODLEGŁOŚCI 
(start i meta oraz biuro zawodów - Karczma „U Polo-
waczy”, ul. Nad Grajcarkiem 5): 10.130-11.15 zapisy, po-
twierdzenie zgłoszeń i odbiór karteczek startowych, 
11.30 start I najmłodszej kategorii, 11.40 start II kategorii 
wiekowej, 11.50 start III kategorii wiekowej, 12.00 „Nie-
podległa do Hymnu” - odśpiewanie hymnu Polski, 12.05 
start IV kategorii wiekowej, 12.15 start V kategorii wie-
kowej, 12.30 start VI kategorii wiekowej, 12.30 start ka-
tegorii Nordic Walking; po zakończeniu prac komisji ok. 
13.00 podsumowanie zawodów i wręczenie nagród
n	Dworek Gościnny, Park Górny 7
l	10.11, 19.00 KONCERT zespołu CorNatura

jaworki
n	Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 22 
66, 530 434 883
l	10-11.11, 20.00 KONCERT: Piotr Nalepa Breako-
ut Tour

tylManowa
n	Przy baszcie
l	11.11, 11.00 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁO-
ŚCI: odśpiewanie hymnu, widowisko słowno-muzyczne 
przygotowane przez uczniów

ochotnica gÓrna
l	11.11 NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
15.00 msza za Ojczyznę w kościele parafialnym; 16.00 
wyjście delegacji i wiernych do Krzyża Wolności - Apel 
Poległych, odśpiewanie hymnu i pieśni patriotycznych

ochotnica dolna
n	Wiejski Ośrodek Kultury
l	11.11, 18.00 KONCERT PIEŚNI PATRIOTYCZNYCH 
„Pośpiewajmy razem” z okazji Dnia Niepodległości

MakÓw podhalaŃski
n	NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI:
l	10.11, 16.00 MCK: pokaz Tańca Narodowego w wy-
konaniu Zespołu Babiogórzanie Polana Makowska · 
koncert PIEŚNI PATRIOTyCZNyCH wręczenie stypen-
diów naukowych i sportowych dla uczniów z Gminy 
Maków Podhalański · muzyczny występ Katarzyny No-
wak i uczniów Głosowni
l	11.11, 9.30 Msza za Ojczyznę w Makowskim Sank-
tuarium Matki Bożej Opiekunki i Królowej Rodzin, 10.30 
uroczysty przemarsz i złożenie kwiatów w Miejscach 
Pamięci Narodowej

sucha beskidzka
n	Muzeum Miejskie - Zamek. CZYNNE: wtorek-so-
bota 9-16, niedziela i poniedziałek nieczynne. Dział Et-
nograficzny „Domek Ogrodnika” NIECZyNNy do 
odwołania; 33 874-26-05, muzeum@sucha-beskidzka.
pl. Wystawy stałe: 1. Najstarsze osadnictwo w Dolinie 
Skawy, 2. wystawa ze zbiorów Marii i Emila Zegadłowi-
czów: Miłość do człowieka - miłość do sztuki - miłość do 
natury, 3. malarstwo nowożytne i broń myśliwska z Ko-
lekcji Habsburskiej, 4. Sucha na starej fotografii. Gale-
ria Sztuki - Zamek. Wystawy czasowe: W SZKOLNEJ 
ŁAWIE. Dzieje oświaty w Suchej Beskidzkiej (do 25.11) 
i PRZESZŁOŚĆ ZAKLĘTA W DREWNIE Marian Bucała (do 
30.11).
l	9.11, 17.00 SPOTKANIE KOLEKCJONERÓW SU-
SKICH
n	Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera. 

Galeria „Pół żartem, pół serio”.
l	10.11, 17.30 i 20.30 KABARET HRABI - „Pociechy”
l	16.11, 18.00 KONCERT GWIAZD TELEWIZJI TVS: 
Paweł Gołecki, Kapela Górole, Beathris, Jacek i Jolanta 
Kierok, Duet Romantica oraz Duet Karo
n	NARODOWE ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI: 
l	11.11, 10.30 uroczyste złożenie kwiatów na kwate-
rze Wojska Polskiego/cmentarz parafialny, 11.00 msza 
za Ojczyznę/kościół parafialny pw. NNMP, 12.00 uro-
czyste złożenie kwiatów przy tablicy Marszałka Józefa 
Piłsudskiego, 17.00 koncert laureatów XN Festiwalu Pie-
śni Patriotycznej „To Polska moja Ojczyzna”/sala wido-
wiskowa CKiF

muzea  

i zabytki

zakopane
n	Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanisława 
Witkiewicza w „Kolibie” (Oddz. M. Tatrzańskiego), 
ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. CZYNNE: wt.-niedz. 10-
18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). 
Pierwszy dom w stylu zakopiańskim wybudowany wg 
projektu i pod nadzorem Stanisława Witkiewicza. Budo-
wa datowana jest na lata 1892-1893. Po remoncie udo-
stępniono wnętrza w najstarszej części obiektu, któ-
re zaaranżował Władysław Hasior na początku lat 90. 
XX wieku. Wystawy w skrzydle zachodnim: na par-
terze - poświęcona powstaniu i rozwojowi stylu zako-
piańskiego na tle sztuki europejskiej; na poddaszu - po-
święcona twórcy pierwszego polskiego stylu narodowe-
go Stanisławowi Witkiewiczowi.
n	Muzeum Kornela Makuszyńskiego (Oddz. M. Ta-
trzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. CZYNNE: 
wt.-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem filii). Muzeum biograficzno-literac-
kie w willi „Opolanka”. 
n	Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje im. 
Marii i Bronisława Dembowskich - Chałupa Gąsie-
niców Sobczaków (Oddz. M. Tatrzańskiego), Droga 
do Rojów 6. CZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Chałupa położo-
na nieopodal słynnej z zabytkowej zabudowy ul. Koście-
liskiej, to jeden z najcenniejszych zabytków budownic-
twa ludowego w Zakopanem. 
n	Muzeum Jana Kasprowicza na Harendzie, 18 20 
68 426. CZYNNE: wt.-niedz. 10.15-15.15. Pamiątki po 
poecie i jego rodzinie. Wnętrza mieszkalne pozostawio-
no w takim stanie, jak przekazała je zmarła w 1968 r. 
Maria Kasprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających 
mauzoleum Jana Kasprowicza w parku przylegającym 
do muzeum. Wystawa czasowa: MODLITWA. SACRUM 
WTWóRCZOŚCI WŁADySŁAWA JAROCKIEGO. Wysta-
wa prezentuje w głównej mierze prace Władysława Ja-
rockiego, wyeksponowane będą również pozostawione 
po nim pamiątki, takie jak malowanki na szkle czy cera-
mika (do 3.04.24).
n	Zespół Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1. 
n	Muzeum Karola Szymanowskiego w willi 
„Atma”, ul. Kasprusie 19. CZYNNE: wt. (dzień bezpłat-
nego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. i niedz. 10-16, codz. 13-
13.30 przerwa techniczna. Ekspozycja: Informacje o ży-
ciu i twórczości kompozytora, zachowane po nim rze-
czy osobiste, rekonstrukcja gabinetu. WySTAWA CZA-
SOWA: dwa monumentalne dzieła pt. Pochód dzieci gó-
ralskich i Pochód góralek Jana Rembowskiego po nie-
spełna stu latach znowu zawitały na Podhale. W Atmie 
można je oglądać do 24.03.24.
n	Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i kościół pw. 
św. Klemensa, ul. Kościeliska. Na zakopiańskim starym 
cmentarzu spoczywa m.in. pierwszy proboszcz zako-
piański ks. Józef Stolarczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sa-
bała, pisarz Kornel Makuszyński.
n	Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrzeja Mał-
kowskich, willa Czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, 
CZYNNE: soboty 10-16. W innych terminach i godz. tel. 
608 438 794.

chochoŁÓw
n	Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
łowskiego (Oddz. M. Tatrzańskiego), Chochołów 75. 
CZYNNA: śr.-niedz. 10-14 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). W zabytkowej chałupie należącej 
niegdyś do zamożnego gospodarza Jana Bafii.

orawka
n	Kościół św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. CZYN-
NY - zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-
17.30, niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe 
w grupach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przynaj-
mniej jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, orawka.
kosciol@gmail.com. 

nowy targ
n	Muzeum Podhalańskie im. Czesława Pajerskie-
go, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. CZYNNE: pon. 10-
18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), wt.-pt. 9-17, 
sob. 9-14, facebook.com/muzeum.podhalanskie. Wy-
stawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy Targ na przeło-
mie XIX i XX wieku, miasto którego już nie ma” i „Jan Pa-
weł II - Miasto Nowy Targ; przeszłość i obecność”.
n	Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. CZYNNE: 
wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W muzeum odtworzo-
no dawną oficynę drukarską na wzór prowadzonego 
od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, z oryginalnymi 
maszynami. Wystawa czasowa: WALERIAN OSTROW-
SKI. NOWOTARSKI MISTRZ SZTUKI DRUKARSKIEJ, PA-
TRIOTA, SPOŁECZNIK, WŁAŚCICIEL DRUKARNI POD-
HALAŃSKIEJ - w ramach 5-lecia Muzeum Drukarstwa 
(do 31.12).
n	Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejowe-
go, ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja poświę-
cona historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewiany. 
CZYNNY: pn.-pt. 8-16.
n	Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komunizmu 
„Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. Kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

Łopuszna
n	Dwór w Łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskiego). 
CZYNNY: śr.-niedz. 10-16 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). Dawna siedziba szlacheckich ro-
dzin Lisickich, Tetmajerów i Lgockich. Dwór wybudował 
ok. 1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n	Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy GOK
-u. CZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie wejście 
pół godziny przed zamknięciem.

czarna gÓra
n	Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Za 
Górą 86. CZYNNA: środa-niedziela 10-16. Drewniana 
zagroda należąca niegdyś do tutejszej zamożnej rodzi-
ny Korkoszów.

jurgÓw
n	Zagroda Sołtysów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Jur-
gów 215. CZYNNA: środa-niedziela 10-16 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Ubogie gospo-
darstwo spiskie. Zagrodę Sołtysów wybudował w 1861 r. 
pradziad ostatniego właściciela, Jakuba Sołtysa.

niedzica
n	Muzeum - Zespół Zamkowy w Niedzicy, Stowa-
rzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 26 
29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. CZYNNE: wto-
rek-niedziela 9-16 (ostatnie wejście 15.30). Zachowany 
historyczny układu i charakteru obiektu. We wnętrzach: 
meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., grafiki i fotografie 
z XIX-XX w. oraz przedmioty z badań archeologicznych. 
n	Wozownia. CZYNNA. Pawilon w pobliżu zam-
ku. Ekspozycja zabytkowych pojazdów konnych z lat 
1900-1939.

czorsztyn
n	Zamek Czorsztyn. Zachowane i częściowo utrwa-
lone ruiny zamku średniego i górnego, renesansowa 
Baszta Baranowskiego i Zieleniec. Wystawa o historii 
zamku i starostwa czorsztyńskiego, niewielkie lapida-
rium. CZYNNY: codziennie 10-15. 

zubrzyca gÓrna
n	Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. CZYN-
NE: codziennie 9-15 (poniedziałek jest dniem bezpłat-
nym, możliwe jest zwiedzanie bez wnętrz). Ekspozycje 
obrazują życie różnych warstw społecznych na Orawie 
na przestrzeni XVIII-XX w., wiejskie zakłady przemysło-
we: olejarnię, folusz, tartak i kuźnię. Kościół pw. Mat-
ki Boskiej Śnieżnej.

sidzina
n	Park Etnograficzny. W górnej części Sidziny - Biń-
kówce. Eksponaty związane z historią i etnografią regio-
nu. CZYNNY: rezerwacja odwiedzin: 501597208, skan-
sensidzina@interia.pl.

rabka-zdrÓj
n	Kościółek Muzeum im. Władysława Orkana, ul. 
Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. CZYNNE: 
9-16 (w poniedziałki nieczynne). Drewniany kościół pw. 
św. Marii Magdaleny to jeden z ciekawszych zabytków 
Rabki. Ekspozycja muzealna: garncarstwo, pasterstwo, 
strój i dawna rzeźba ludowa. Wystawa czasowa: ŚWIA-
TŁO JAŚNIE GOŚĆ - malarstwo Gosi Ornowskiej.
n	Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gorczań-
skie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. CZYNNE: środa-sobota 
10-17, niedziele 13-17, tel.: 795 222 925, muzeum-zboj-
nikow.pl. Muzeum interaktywne w chałupie góralskiej 
wpisanej do rejestru zabytków, z unikalnymi kasetona-
mi. Malarstwo na szkle Jana Fudali, mini skansen, szlak 
humoru góralskiego Zygmunta Pytlika.

poręba wielka
n	Orkanówka - Muzeum Biograficzne Władysła-
wa Orkana. CZYNNE: wt.-pt. 9-17. 608 731 557. Wie-
le przedmiotów należących do pisarza i jego rodziny. 
W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabudowania 
gospodarcze tzw. wironek i boisko.

chabÓwka
n	Skansen taboru kolejowego w Chabówce. Skan-
senchabowka.pl. CZYNNE: pon.-niedz. i święta 8-15. 
Ekspozycja: parowozy, lokomotywy elektryczne i spa-
linowe, wagony oraz tabor specjalny taki jak żurawie, 
pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n	Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, ul. Łem-
kowska 37, 18 262 22 58, CZYNNE: wt.-czw. i sob.
-niedz. 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15), pią-
tek 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15). Eks-
pozycja prowadzi szlakiem przeszłości regionu pieniń-
skiego.

zawoja
n	Skansen budownictwa regionalnego im. Józe-
fa Żaka na Markowych Rówienkach, Zawoja 155, 
33 877 50 66. Najstarszym i najcenniejszym budynkiem 
w skansenie jest „kurna chałupa” z 1840 r. W skansenie 
odbywają się zajęcia, warsztaty i gry edukacyjne - stale 
i sezonowo. CZYNNY: tylko rezerwacje grupowe, termi-
ny ustalane telefonicznie i mailowo.

galerie

zakopane
n	Galeria Władysława Hasiora (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b. CZYNNA: wt.-niedz. 10-18 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). Au-
torska galeria prac artysty. Znalazły tu swoje miejsce 
sławne sztandary, kompozycje przestrzenne i rzeźby, 
tworzone z różnorakich materiałów.
n	Galeria Sztuki XX wieku w willi Oksza (Oddz. 
M. Tatrzańskiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. 
CZYNNA: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godzi-
ny przed zamknięciem). Willa jest trzecim dziełem po-
wstałym wg projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu za-
kopiańskiego. Budynek wznosili góralscy cieśle pod 
kierunkiem Wojciecha Roja i Jana Obrochty w latach 
1895-1896.
n	Galeria Sztuki na Kozińcu (Oddz. M. Tatrzańskie-
go), Droga na Koziniec 8. Siedziba naukowo-admini-
stracyjna Muzeum Tatrzańskiego pon.-pt. 8-16, Gale-
ria Kobierców Wschodnich - otwarcie wkrótce, biblio-
teka i archiwum fotograficzne wt.-pt. 8-15, archiwum 
naukowe wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o ustalanie termi-
nów kwerend mailowo lub telefonicznie.
n	Willa Czerwony Dwór - Centrum Kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. CZYNNA: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich arty-
stów - wystawa stała, Galeria Sztuki Ludowej. Wysta-
wa czasowa: RODZINA - wystawa pokonkursowa (do 
30.12).
n	Krupówki, przy „oczku wodnym”. Wysta-
wa plenerowa: TURyŚCI I KURACJUSZE. OPOWIEŚĆ 
O DWóCH MIASTACH. ZAKOPANE - SOPOT (do 31.12).

n	Galeria Stacja Kultura Zakopane- Zakopiańskie 
Centrum Kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 370 
79. CZyNNA: pon.-pt.12.00-16.00. Wystawa czasowa: 
TURyŚCI I KURACJUSZE. OPOWIEŚĆ O DWóCH MIA-
STACH. ZAKOPANE - SOPOT.
n	Galeria Sztuki Współczesnej „YAM”, ul. Krupów-
ki 63, 18 2066984.
n	Zakopiańskie Centrum Kultury - Miejska Galeria 
Sztuki im. Wł. hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 41, 18 
2012792, galeria.zakopane.pl. CZYNNA: wt.-sob. 10-17. 
Wystawa czasowa: ARTyŚCI ZAKOPIAŃSCy 2023 - ar-
tyści: Grzegorz Barański, Ewa Bartosz-Mazuś, Doro-
ta Bąk, Sylwia Biernacka, Piotr Bies, Zofia Bolechwska, 
Aneta Chruścińska, Ewa Fortuna, Bożena Franieczek, 
Krzysztof Frys, Magdalena Gądek, Czesław Jałowiecki, 
Janusz Jędrzejowski, Monika Kalityńska, Patryk Knap-
czyk, Małgorzata Kowalczyk, Sebastian Króliszewski, 
Wiesław Kwak, Konsuela Madejska-Turska, Katarzyna 
Masny, Emilia Nesteruk, Katarzyna Obara, Katarzyna 
Piątek, Teresa Ratułowska, Jadwga Rogoweic, Ewa Ma-
ria Romaniak, Lidia Rosińska, Małgorzata Rosińska, Pau-
la Solańska, Adam Soroczyński, Stanisław Stoch, Karoli-
na Szafran, Arkadiusz Waloch, Magdalena Wanat-Dro-
bisz, Tomasz Wiktor, Natalia Wirmańska, Marzena Wo-
dziak, Ireneusz Wrzesień, Agnieszka Zalotyńska, Aneta 
Zielińska i grupa Renbar Mosaics (do 24.11).
n	Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, Ka-
raska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskiego 
i inne, oraz rękodzieło.

nowy targ
n	Małopolskie Biuro Wystaw Artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. CZYNNA: 
pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 minut 
przed zamknięciem. Wystawa czasowa: WOKóŁ KATE-
DRy. Adam Pociecha - rysunek, grafika i Andrzej Wampa 
Karbiński - fotografie (do 2.12).
n	Wieża Wodna, ul. Kolejowa 164. 45. KONKURS 
AMATORSKIEJ TWóRCZOŚCI PLASTyCZNEJ - wystawa 
pokonkursowa.

rabka-zdrÓj
n	Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 18 
267 66 26. W jednej z najstarszych rabczańskich willi „Li-
lianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców ludowych, 
którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n	Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20

szczawnica
n	Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Die-
tla, szczawnica-galeria.pl. Ekspozycja przybliża ponad 
200-letnią historię Uzdrowiska oraz historię rodu Stad-
nickich. CZYNNA: wt.-niedz. 9-17.
n	Mała Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n	Galeria „Krzywa Jabłonka”, ul. Pienińska 4, krzy-
wajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kontakt: 
608 154 522

zawoja
n	Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucieche.pl. 
CZYNNA pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 818 211

galerie 
autorskie

zakopane
n	Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). Czyn-
na od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w 1980 r., prowadzi 
ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa.
n	Galeria Rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. do Wal-
czaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n	Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. Kasprowi-
cza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-16).
n	Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. Kru-
pówki 35a (codz. 12-19).
n	Galeria autorska Arkadiusza Walocha, ul. Ko-
ściuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n	Galeria Anny i Eugeniusza Boguckich - malar-
stwo na szkle, rzeźba w drewnie, ul. Smrekowa 11 (codz. 
10-13, 15-18, w innych terminach: 18 20 142 74).
n	Galeria Marii i Jerzego Gruszczyńskich, ul. Ski-
bówki 26, 18 20 634-34
n	Orski Gallery, galeria autorska Ryszarda Orskie-
go, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n	Izba Twórcza Adama Doleżuchowicza - rzeźba, 
szachy regionalne, świątki, malarstwo na szkle, ul. Za 
Strugiem 30a (pon., śr., pt. 10-15)
n	Galeria „Seba”, malarstwo, rzeźba Sebastiana Kró-
liszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.-sob. 10-17)
n	Galeria Autorska Lidii Rosińskiej, Kościeliska 31D.
Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, rysunek, malar-
stwo.
n	Galeria malarstwa Ryszarda Budnika, ul. Zamoy-
skiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 605.
n	Galeria Kenara, Sobczakowka 9, codziennie po 
umówieniu: 1820 152 47
n	Galeria AWA, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., czw. 
godz.16-18
n	Galeria SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ Géraldine - DI-
GITAL ART i André Kaetzli - ART NOKTURN, ul. Pary-
skich 15 - Hotel Paryski, codziennie 12-20.

gronkÓw
n	„Ozwa” - galeria autorska Beaty Zalot. Pastele 
i ceramika. Gronków 317. www.pastele.pl

ostrowsko
n	Autorska galeria malarstwa Mariana Groma-
dy, ul. S. Bryjewskiego 5. Po uzgodnieniu: 697 700 969.

chochoŁÓw
n	Izba regionalna i pracownia rzeźby w drewnie. 
Rzeźbiarz ludowy Jan Zięder. Chochołów 28, 18 27 571 
66.

gliczarÓw gÓrny
n	„Gonzówka”. Galeria autorska Jarosława Jam-
roza. Malarstwo, rzeźba. Gliczarów Górny 79, czynna 
codziennie 8-20.

rabka-zdrÓj
n	Galeria autorska Ewy Łaczek-Daleki, ul. Kręta 3, 
(codz. 11-17).

eprasa.pl 017c573c86
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PO STRONIE SŁOWACKIEJ
l	NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 18 300
l	HZS (Horska Zachranna Služba) - Rejon Vysoké Tatry - Starý Smokovec 52 442 
28 20, Rejon Slovenský Raj 53 449 11 82, Rejon Nizke Tatry (północ) - Jasna 44 559 16 78, 
Rejon Orava 43 586 31 04, Rejon Malá Fatra - Vrátna 41 569 52 32, Rejon Vel`ká Fatra - 
Donovaly 48 419 97 24, Rejon Západné Tatry (południe) - Żiarska Dolina 44 558 62 18, 
Rejon Nizke Tatry (południe) - Tále 48 619 53 26

PO STRONIE POLSKIEJ
l	NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 601 100 300; numer alarmowy - 985
l	TOPR (Tatry) - Zakopane, Piłsudskiego 63 a; stacja centralna 18 20 63 444. Idziesz w góry? Pobierz specjalną 
aplikację „Ratunek”. Aplikacja połączy cię z ratownikami górskimi i wyśle twoją lokalizację. Wejdź na: ratunek.eu.
l	GOPR (Gorce, Pieniny, Beskid) - Rabka, Al. 1000-lecia 1; stacja centralna - 18 26 768 80; stacje ratunkowe 
(całoroczne): Turbacz - schronisko PTTK 18 266 77 80, Nowy Targ Kowaniec - dyżurka 18 266 59 80, Szczawnica - 
dyżurka 18 262 26 80
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Uroczystością  
na Wiktorówkach,  
która odbyła się 
w ubiegłą niedzielę, 
zakończyły się coroczne 
obchody związane 
z górskimi symbolicznymi 
cmentarzami  
i miejscami pamięci.

M iejsc takich jest kilka, ale tyl-
ko jedno w Tatrach Polskich 
na Wiktorówkach przy Kapli-

cy Matki Bożej Jaworzyńskiej Królowej 
Tatr. Pozostałe są w Tatrach Słowackich 
i w sąsiednich pasmach górskich u na-
szych południowych sąsiadów. Słowacy 
w tym roku zorganizowali „Pietne spo-
mienki” już w październiku, z wyjątkiem 
ostatniego, które odbyło się w sobotę 4 
listopada w Niżnich Tatrach na Symbo-
licznym Cmentarzu na Ostredoku - Sto-
dolkach. Najwcześniej, w połowie paź-
dziernika odbyły się uroczystości w miej-
scach pamięci w Wielkiej Fatrze na Kra-
lovej Studni około 500 metrów w kierun-
ku szczytu Kriżne (1574 m) oraz w Doli-
nie Żarskiej w Tatrach Zachodnich, w któ-
rej w tym roku również uczestniczyli ra-
townicy tatrzańscy i kapela góralska. Ty-
dzień później „Pietne spomienki” były na 
Symbolicznym Cmentarzu na Klasztori-
sku w Słowackim Raju oraz we Vratnej 
w  Małej Fatrze, a w ostatnią sobotę paź-
dziernika przy pięknej słonecznej pogo-
dzie, z udziałem około 300 osób na Zwie-
rówce w Rohaczach, w których uczestni-
czyli ratownicy tatrzańscy z kapelą góral-
ską z Tomkiem Gąsienicą Mracielnikiem 
na czele.

Od dwóch lat uroczystości na Sym-
bolicznym Cmentarzu pod Osterwą od-
bywają się nie w ostatnią sobotę paź-
dziernika, ale w przedostatnią. Zmieniono 
termin, by umożliwić uczestnictwo w wy-
jazdach prywatnych na groby rodzinne 
w różnych miejscowościach Słowacji. Za-
tem tegoroczne obchody na „Symbolic-
kim Cintorinie” pod Osterwą przy Po-

Na symbolicznych cmentarzach i miejscach pamięci

Pierwsze dni listopada są takim 
okresem, kiedy odwiedzamy 
cmentarze i miejsca pamięci.  
Gdy stoimy nad grobem osób 
nam bliskich i przyjaciół, 
przywracamy w pamięci chwile, 
kiedy byli wśród nas. Może 
czasem zadumamy się nad 
sensem życia i przemijania.

T
o są te dni, kiedy powinniśmy zwol-
nić w tym szalonym biegu za ziem-
skimi priorytetami - za pieniądzem, 

karierą i odpowiedzieć sobie na pytanie, 
czy warto? Czy warto zapracowywać się 
nad zdobyciem majątku, nawet z myślą 
o najbliższych, by zapewnić im dostatnią 
przyszłość, gdyż i tak nie wiadomo, co 
z nim zrobią. Wszystko to trzeba będzie 
zostawić, kiedy stąd odejdziemy na za-
wsze, a nie wiemy, kiedy to nastąpi. Życie 
jest zbyt krótkie, żeby je marnować w po-
goni za pieniądzem. Warto się zastanowić 
co robić, by życie przeżyć godnie i odcho-
dząc, poczuć się spełnionym.

Czas zadumy 
i refleksji

pradzkim Stawie były w sobotę 21 paź-
dziernika. Tak się zdarzyło się, że po raz 
pierwszy nie uczestniczyli w nich ratowni-
cy TOPR i nie odczytali listy tegorocznych 
ofiar Tatr Polskich. Obecnie są tam 404 ta-
blice z 554 nazwiskami. W ostatnim roku 
przybyły cztery, w tym upamiętniająca 
Kacpra Tekielego, który zginął w maju na 
Jungfrau. Pracownicy Spravy TANAP, pod 
których opieką znajduje się symboliczny 
cmentarz, naprawili w ubiegłym roku 9 
drewnianych krzyży detwiańskich spo-
śród ponad 70. Naprawili również dwa 
mostki, przez które z dwóch stron wio-
dą szlaki na ten cmentarz. Od 1 listopada 
do 14 czerwca przyszłego roku oba szla-
ki są zamknięte dla ruchu turystycznego.

Już po raz siódmy odbyły się uroczy-
stości na Wiktorówkach w Miejscu Pa-
mięci, gdzie znajduje się około 145 tablic 
upamiętniających przede wszystkim oso-
by, których życie związane było z Tatra-
mi, a które zmarły śmiercią naturalną lub 
zginęły w górach. Motto tego miejsca to: 
„Pamiętam - Tęsknię - Czekam”. Od 12 lat 
o umieszczeniu tablicy decyduje kapituła. 
W ostatnim roku przybyły 4.

Coroczne uroczystości odbywają się 
w pierwszą niedzielę po Wszystkich Świę-
tych i tak też było w tym roku. Tym ra-
zem deszczowa pogoda nie zachęcała, by 
w nich uczestniczyć. Mszę Świętą w Ka-
plicy Matki Bożej Jaworzyńskiej, w inten-

cji tych, co w ostatnim roku odeszli na za-
wsze ze środowiska górskiego oraz upa-
miętnionych tablicami, odprawił przeło-
żony o. Mateusz Jacukiewicz w koncele-
brze ks. Jana Dubovsky’ego, kapelana Za-
chrannej Horskej Služby.

Deszcz akurat ustał, kiedy w Miej-
scu Pamięci przy tablicach zgromadziło 
się około 50 osób, w tym kilkunastu ra-
towników TOPR i przewodników tatrzań-
skich, w tym z AKPT z Krakowa. Modli-
twę rozpoczął o. Mateusz, a krótką hi-
storię tego miejsca, która ma już 30 lat, 
przypomniał niżej podpisany. Adam Ma-
rasek odczytał listę tegorocznych 15 ofiar 
Tatr Polskich, a Jan Jurina z Zuberca wy-
mienił 4 osoby, które w ostatnim roku zgi-
nęły w Słowackich Tatrach Zachodnich. 
Nie było przedstawiciela Horskéj Sluźby 
ze Smokowca.

W Słowackich Tatrach Wysokich zgi-
nęło w ostatnim roku około 20 osób, 
w tym prawie połowa Polaków. Andrzej 
Czarniecki i Jerzy Filar, przewodnicy ta-
trzańscy, recytowali wiersze, które uświet-
niły tę uroczystość, na której w tym roku 
zabrakło kapeli góralskiej. Na zakończenie 
wymieniłem kilkanaście osób związanych 
z Tatrami, które w ostatnim roku zmarły 
śmiercią naturalną i zaprosiłem na kolejną 
uroczystość w przyszłym roku, w pierwszą 
niedzielę po Wszystkich Świętych.

   Apoloniusz Rajwa

Uroczystości na Zwierówce. Rastislav Šroba i Adam Marasek wyczytują tych, co zginęli w Tatrach.

Symboliczny cmentarz pod Osterwą

Wiktorówki - Miejsce Pamięci.

czam również krótkie wspomnienia o lu-
dziach gór - przewodnikach i ratownikach 
tatrzańskich, taternikach i grotołazach, 
którzy odeszli na niebieską grań. W okre-
sie tym pożegnałem też, nie tylko na za-
kopiańskich cmentarzach, ponad sto bli-
skich mi osób przeważnie ze środowiska 
górskiego. Przeprowadziłem też wiele roz-
mów z osobami podeszłego wieku i tyl-
ko kilka osób przyznało, że mogą określić 
swoje życie jako spełnione. Jest to smutna 
refleksja. To osoby, które po analizie swo-
jego życia doszły do wniosku, że ich ży-
cie nie poszło na marne, że to, co zrobili, 
zaowocowało powszechnym dobrem. To 
tylko kilka osób, inne na refleksje i anali-
zę swojego życia nigdy nie miały czasu lub 
nie chciały go mieć.

Czas refleksji skłonił mnie do napisa-
nia autobiografii pt. „Mój Everest”. Zrobi-
łem to za namową mojego byłego ucznia 
Stanisława Kality, historyka z Dukli, któ-
ry książkę tę wydał. Był to dobry pomysł, 
gdyż pisząc te 60 rozdziałów, miałem oka-
zję przypomnieć sobie w miarę dokład-
nie mój życiorys od dziecięcych lat po te-
raźniejszość. Miałem już do tego dystans, 
gdyż pisałem ją, mając 87 lat. Była to oka-
zja do przypomnienia sobie różnych eta-
pów życia oraz tego, co zrobiłem lub nie 
zrobiłem, a powinienem. Doszedłem do 
wniosku, że nie wszystko się udało. Są rze-

czy, których żałuję, bo mogłem postąpić 
zgodnie ze swoim sumieniem, ale tego już 
nie zmienię. Być może moich pozytyw-
nych dokonań było więcej, ale nie mnie 
o tym sądzić. Moja autobiografia nie za-
wiera wielu prywatnych szczegółów i oso-
bistych refleksji, gdyż nie jest to spowiedź 
87-latka.

Kiedyś kupiłem „Pamiętniki” Eugeniu-
sza Romera, wybitnego polskiego geogra-
fa, urodzonego we Lwowie, a pochowa-
nego w Krakowie, który określił te swoje 
„Pamiętniki” - wielkimi rekolekcjami ży-
cia. Przeczytałem je uważnie dwukrotnie 
i to mnie zainspirowało do napisania au-
tobiografii.

Zdaję sobie sprawę, że nie każdy 
ma możliwość, a także czas na napisanie 
książki o sobie i jest to trudne, jeżeli chce 
się być w miarę obiektywnym. Nie każ-
dy chce również upubliczniać swoje ży-
cie. Można tylko zwolnić w tym szaleń-
czym biegu życia lub wyłączyć się na te kil-
ka dni i poświęcić trochę czasu na reflek-
sję. Listopad jest miesiącem odpowiednim. 
Jest to miesiąc, kiedy z drzew opadają li-
ście, jest to jesień życia w przyrodzie i czas 
przemijania. Warto przeanalizować swoje 
życie, by móc stwierdzić, że go nie marnu-
ję, a odchodząc na zawsze, powiedzieć - 
czuję się spełniony.

Apoloniusz Rajwa

W tym roku minęło 30 lat od czasu, 
kiedy co roku pod koniec października lub 
na początku listopada zamieszczam w Ty-
godniku Podhalańskim listę kilkudziesię-

ciu osób, które nas opuściły. Początko-
wo wymieniałem je pod tytułem „Płoną 
znicze”, a od 2006 roku pt. „Odeszli”. Od 
2003 roku na stronach górskich zamiesz-

Apoloniusz Rajwa na cmentarzu w Smokowcu.
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Ciągle się wahasz i nie pozwalasz 
sobie na rzeczową analizę sytu-
acji. Ucieczka przed odpowiedzial-
nością i konsekwencjami swoich 

decyzji nie jest dobrym wyjściem. Planety ci 
sprzyjają, czas zabrać się do pracy i odważnie 
stawić czoła czekającym cię zadaniom.

W tym tygodniu podejmować bę-
dziesz decyzje, które mogą wpły-
nąć na przyszłość twoją i two-
jej rodziny. Zachowaj ostrożność 

i wszystko dokładnie przeanalizuj. W pra-
cy czeka cię wiele zmian, nie wszystkie, nie-
stety, korzystne. Bądź ostrożny, nie poddawaj 
się emocjom.

Wchodzisz w czas zmian, napięć 
i lekkiego chaosu. Będziesz nara-
żony na stres, a taka atmosfera 
może niekorzystnie odbić się na 

twoim zdrowiu. W ciągu najbliższych dni nie 
działaj więc pochopnie i ryzykownie. Analizuj 
plany, wybieraj korzystne opcje.

Twój upór może okazać się de-
strukcyjny, jeśli nie nabierzesz dy-
stansu. Zdecydowanie przyda ci 
się więcej luzu, spojrzenia na wła-

sne błędy z uśmiechem - nikt nie jest dosko-
nały. W pracy staraj się zachować umiar, gro-
zi ci pracoholizm, a to skutecznie niszczy rela-
cje z bliskimi.

Przed tobą dosyć trudny i wy-
magający okres. Możesz odczu-
wać spadek formy, wahania na-
stroju, brak energii, apatię. Trudny 

okres najlepiej przeczekać, nie podejmuj teraz 
żadnych nowych wyzwań, nie bierz odpowie-
dzialności za cudze zobowiązania. To wkrót-
ce minie.

Przed tobą dni pełne zamiesza-
nia, musisz być bardziej skupio-
ny. Niemniej nie obawiaj się no-
wych wyzwań. Zbliżający się ko-

niec roku skłania do podsumowań, nie rozczu-
laj się nad sobą. Wszystko zależy od punktu wi-
dzenia i właściwych wyborów.

W zawodowej sferze życia mo-
żesz liczyć na pozytywne zmiany, 
gorzej będzie w życiu osobistym. 
Nie poddawaj się presji otoczenia 

i nie podejmuj decyzji pod żadnymi naciskami. 
Trzymaj rękę na pulsie, zaufać możesz tylko 
sprawdzonym przyjaciołom.

Nie ścigaj się z czasem, zwłaszcza 
w pracy. W spornych sprawach 
zachowaj dystans. Spokój i opa-
nowanie będą w cenie, nie daj się 

sprowokować do dyskusji na drażliwe tema-
ty. Bliskie ci osoby docenią twoje starania, pod 
warunkiem, że będziesz szczery i otwarty.

Porzuć pesymizm i przygnębiają-
ce rozmyślania. Jesienna melan-
cholia nie wpływa na ciebie do-
brze, jednak postaraj się zmobili-

zować siły do działania. Dobrze ci zrobi krót-
ka wycieczka, relaks. Nie daj się słabości i apa-
tii, głowa do góry.

Pomyśl czasami, że inni także 
mają prawo do własnego życia, 
a ciągłe ingerowanie w ich sprawy 
może być męczące. Nie narzucaj 

im tak często swojego zdania. Decyzje finan-
sowe konsultuj, straty trudno ci będzie odrobić.

Twoje kompetencje zaskoczą na-
wet największych sceptyków. 
Znasz swoją wartość, to dobrze, 
tylko wiara we własne możliwo-

ści daje siłę do działania. Dobry nastrój, spo-
kój i opanowanie to broń nie do pokonania. 
W planach finansowych zachowaj umiar, wię-
cej rozwagi.

Twój upór i zawziętość nie poma-
gają ci w poprawnym ułożeniu re-
lacji z otoczeniem. Musisz to zmie-
nić, nowe obowiązki będą wyma-

gały współpracy z innymi. Więcej dyplomacji 
i opanowania, zwłaszcza na linii przełożo-
ny - podwładny. Nie ma ludzi niezastąpionych.

2545/2023HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

książki

Utalentowana niania
Kulinarna podróż

  
   

 uwaga

książka
  

   
 uwaga

książka
Od wydawnictwa ZNAK 

LITERANOVA mamy 2 egzemplarze 
książki. Otrzymają je osoby, które 

jako pierwsze napiszą do nas 
w poniedziałek 13.11 o godz. 17  

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Vivian.  

Od wydawnictwa INSIGNIS  
mamy egzemplarz książki.  
Otrzyma go osoba, która 

jako pierwsza napisze do nas 
w poniedziałek 13.11 o godz. 17  

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Jamie.

POZIOMO: 1. alkaloid w kawie 6. reżyser filmu 
„Piłkarski poker” 10. tkanina na namioty 11. przesło-
na w aparacie 12. dziecięcy objaw radości 13. chemik 
szwedzki, wynalazł dynamit 15. starogrecka odmia-
na liry 19. spadają z pańskiego stołu 22. bezwład, 
zastój 23. zbiór utworów Andersena 24. pęcherzy-
ki gazu w cieczy 25. pole po ściętym zbożu 26. czer-
wienieje w kwasie 29. ważna do spełnienia 31. tak-
tyk wojenny 32. trzęsą się tchórzliwemu 33. czeskie 
miasto nad Odrą.
PIONOWO: 1. zielony w piosence Rodowicz 2. 
dęty instrument drewniany 3. niskowęglowa stal 
stopowa 4. sarmacki pan 5. strome wycięcie w sto-
ku górskim 6. zapieczętowanie 7. na piersi bohate-
ra 8. pospieszny rysunek 9. lecą podczas krzesania 
14. wiwaty 16. prawy dopływ Dunaju 17. historycz-
na nazwa środkowej części Wietnamu 18. gatunek 
śliwy 20. tworzą pasiekę 21. zakończenie bosaka 26. 
przy siodle kowboja 27. jubilerskie 200 mg 28. ku-
rort koło Słupska 29. ogranicza widoczność 30. 
oczyszczona w kuchni.
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Rozwiązanie krzyżówki nr 41/2023
Hasło:   DZWON DZWONI BO JEST WEWNĄTRZ PUSTY 

HASŁO – PRZYSŁOWIE ARABSKIE - z ponumerowanych 
pól od 1 do 28 wraz z kuponem prosimy przesyłać na adres: 
Tygodnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub ma-
ilem na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w ter-
minie do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, któ-
re nadeślą prawidłowe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studyjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

bilety

11.11 (sobota), godz. 18.40

UWIERZ W MIKOŁAJA
pREMIERA!

11.11 (sobota), godz. 16.15

fIgURAnt

11.11 (sobota), godz. 17

CZAS KRWAWEgO 
KSIĘŻYCA

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je 
osoby, które jako pierwsze w piątek 10.11, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

cy. Miała po temu dobrą podstawę, bo, 
jak podkreśla, z racji wykonywanego za-
wodu, tam, gdzie większość widzi nie-
przeniknioną tajemnicę, ona dostrzega 
luki do wypełnienia. Postanowiła rozwi-
kłać i tę zagadkę.

Pracę rozpoczęła od rekonstrukcji 
drzewa genealogicznego Maier, co nie 
było łatwym zadaniem. Finalnie dotar-
ła do wielu osobistych dokumentów Vi-
vian i przeprowadziła wywiady z trzy-
dziestoma osobami, które znały ją na 
różnych etapach jej życia. Jak przy-
znaje, ich identyfikacja i zlokalizowa-
nie było największym wyzwaniem ca-
łego przedsięwzięcia, ale zaowocowa-
ło ekscytującymi odkryciami. „Po sze-
ściu latach analizowania niezliczonych 
zapisów genealogicznych, przetrząsa-
nia całego archiwum zdjęć, przeprowa-
dzania wywiadów w Nowym Jorku, Ka-
lifornii i Chicago, zwiedzania francuskich 
Alp oraz przeglądania obszernych ma-
teriałów, które John Maloof zebrał do 
swojego filmu, wyłonił się w końcu peł-
ny obraz Vivian Maier.” Dzięki skrupu-
latnemu śledztwu Marks powstała je-
dyna w swoim rodzaju, kompletna bio-
grafia fotografki-amatorki odpowiada-
jąca na kluczowe pytania z nią związa-
ne, w tym na to, które zadają wszyscy: 
kim była i dlaczego nie pokazywała swo-
ich zdjęć?

an

Odnalezienie jej zdjęć było 
fotograficznym odkryciem stulecia. 
Z dnia na dzień została okrzyknięta 
jedną z najwybitniejszych 
fotografek XX wieku. Nikt jednak 
nie wiedział, kim tak naprawdę 
była Vivian Maier.

N im powstała książka Ann Marks 
„Vivian Maier. Niania, któ-
ra zmieniła historię fotografii”, 

splotło się ze sobą wiele zbiegów oko-
liczności, które w ogóle pozwoliły ujrzeć 
światło dzienne jej zdjęciom. Bo choć ro-
biła je przez większość życia, niewie-
le z nich wywołała, a żadnego nikomu 
nie pokazała. Być może wszystkie wy-
lądowałyby na śmietniku, gdyby w 2007 
roku na licytacji komorniczej w Chica-
go John Maloof nie zakupił kilku pudeł 
wypełnionych fotografiami i negatywa-
mi. Szybko zorientował się, że to wyjąt-
kowy materiał, odkupił więc od innych 
nabywców pozostałe pudła. Wtedy też 
dowiedział się, że autorką zdjęć była Vi-
vian Maier - takie przynajmniej nazwisko 
widniało na kopertach z kliszami. Maloof 
próbował ją odnaleźć, bezskutecznie. Aż 
do 2009 roku, kiedy pojawił się jej nekro-
log. Wówczas okazało się, że nieznaną 
fotografką była niedawno zmarła nia-
nia z Chicago.

W celu opracowania i zarchiwizo-
wania kolekcji Maloof połączył wysiłki 
z innym nabywcą - Jeffreyem Goldste-
inem. Ich badania nad całością posiada-
nego materiału ujawniły, że Maier wy-
wołała jedynie siedem tysięcy fotogra-
fii. Czterdzieści tysięcy klatek pozostało 
nietkniętych. Upublicznione przez nich 
zdjęcia wywołały prawdziwą sensację. 
To wtedy wybitna krytyczka sztuki Ro-
berta Smith stwierdziła, że już te pierw-
sze pokazane prace Vivian pozwala-
ją „nominować ją na nową kandydat-
kę do panteonu wielkich ulicznych fo-
tografów XX wieku.”

Maloof zaczął też badać biogra-
fię Maier, jednak co rusz napotykał 
luki i sprzeczności, a im więcej udawa-
ło mu się odkryć, tym bardziej tajemni-
cza się stawała. W 2014 nakręcił doku-
ment „Szukając Vivian Maier”, jednak 
i on nie przynosił odpowiedzi na wiele 
stawianych pytań. I tu na scenę wkra-
cza Ann Marks, która po obejrzeniu go 
skontaktowała się z Maloofem i Gold-
steinem, składając im ofertę współpra-

ników” - pisze Jamie i dodaje: „W no-
wej książce wykorzystałem swoje do-
świadczenia z podróży po krajach śród-
ziemnomorskich. Tamtejsza dieta nale-
ży do najbardziej lubianych i cenionych 
na świecie: łączy prostotę, miłość, pasję, 
troskę i oddanie dla świetnego smaku.”

Dla Jamiego stała się inspiracją do 
stworzenia ponad 125 pysznych i ła-
twych przepisów na jedzenie pełne sma-
ku, a do tego bez konieczności sporzą-
dzania długiej listy zakupów. Tradycyjnie 
podzielone one zostały na tematycznie 
rozdziały. Znajdziecie tu m.in. zupy i ka-
napki, sałatki, mięso, warzywa czy za-
piekanki. Wśród nich zaś proste recep-
tury na szaszłyki z morza i gór inspiro-
wane kuchnią barcelońską, spaghet-
ti z krewetkami nawiązujące do barw-
nej tunezyjskiej tradycji przygotowywa-
nia makaronów czy podpłomyki z opie-
czonym bakłażanem prosto z zalanych 
słońcem greckich pól. By przygotowanie 
tych pyszności było maksymalnie pro-
ste Jamie dzieli się oczywiście sprytny-
mi kulinarnymi sztuczkami. Najbardziej 
zależy mu jednak na tym, by ta książ-
ka, w swoim pięcioskładnikowym stylu, 
przeniosła was na zjawiskowe wybrze-
że Morza Śródziemnego. Ma nadzieję, 
że przewracając kolejne strony, poczu-
jecie atmosferę wszystkich tych krajów, 
miast i wysp, do których dotarł w cza-
sie swoich podróży.

an

Jamie Oliver - jeden 
z najpopularniejszych szefów 
kuchni na świecie, wulkan energii 
i pomysłów, znany jest z tego,  
że ciągle poszukuje.  
Nowych smaków, zdrowszych 
potraw, prostszych receptur.

W szystko po to, by gotowanie 
dawało przyjemność samą 
w sobie i nie zajmowało wie-

le czasu. Lubi więc podkręcać tempo 
udowadniając, że szybko również moż-
na tworzyć dania niebanalne. Przekona-
liśmy się o tym dzięki tytułom „30 minut 
w kuchni” i „15 minut w kuchni”. W „Go-
tuj sprytnie jak Jamie” uczył nas jak ku-
pować mądrze, gotować z głową i nie 
wyrzucać. W książce „5 składników. Go-
tuj szybko i łatwo” rozwinął tę ideę, po-
kazując, że można przy minimum skład-
ników i wysiłku uzyskać efekt gwaran-
tujący maksimum smaku. Te dania rów-
nież można było postawić na stole w 30 
minut lub szybciej.

Jamie to pasjonat. Żyje gotowa-
niem, smakami, zapachami, tekstura-
mi, kolorami. Pasję tę realizuje również 
podróżując. We włoskim jedzeniu za-
kochał się ponad dwadzieścia pięć lat 
temu za sprawą nieżyjącego już Anto-
nio Carluccio, swojego pierwszego sze-
fa w restauracji przy Neal Street w Lon-
dynie. To dzięki niemu poznał Gennara 
Contaldo - mentora, a z czasem i przy-
jaciela. Obydwaj zaszczepili w nim pa-
sję do wszystkiego, co włoskie, i to im 
w hołdzie napisał książkę „Jamie gotuje 
po włosku”. Zabierała nas do włoskiego 
domu, gdzie w kuchniach królują nonny 
i mammy, tworząc swoje pyszne i krze-
piące posiłki. W najnowszej książce Jamie 
powraca z pomysłem gotowania z pię-
ciu składników i zabiera nas w nową kuli-
narną podróż w słoneczny klimat Grecji, 
Francji, Tunezji czy Hiszpanii.

Jak zaznacza we wstępie do „5 
składników po śródziemnomorsku”, nie 
miał tej książki w planach, ale w końcu 
stracił rachubę, ile razy go ktoś o nią pro-
sił. Bo wszyscy są dziś tak niewiarygod-
nie zagonieni; musimy dziś wpasować 
w swoje życie znacznie więcej spraw, 
a wszechobecna technologia sprawia, 
że niby zyskujemy czas, ale jednocze-
śnie go tracimy. „Cechą ludzkiej natury 
jest szukanie sposobów, by zaoszczę-
dzić go jak najwięcej, a później wypeł-
nić go czymś innym! Mając to na uwa-
dze, napisałem dla ciebie kolejne 5 skład-

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada

Nagrodę niespodziankę wylosowała 
pani DOROTA MIKIEWICZ-HORNOWSKA 
z Poronina.  
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP, 
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.
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- to nie tylko odchudzanie,  
ale i zdrowy styl życia

Zakopane, ul. Kościuszki 15
Jabłonka, ul. Podhalańska 4

eprasa.pl 017c573c86
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Kolumnę opracował Piotr Dobosz

REKLAMA

Od kożuchów po garnitury, od butów i skórzanych torebek po najmodniejszą odzież włoskich projektantów, od tradycji 
po nowoczesność. Mieszcząca się na nowotarskim jarmarku najpiękniejsza w kraju drewniana galeria handlowa    

             „Kupiecki Dwór” codziennie zaprasza do swoich butików.

Nowy Targ, ul. Targowa 43

Z
jednej strony tradycja, 
z drugiej - nowocze-
sność. Jeśli czegoś po-

trzebujesz - tu kupisz wszystko, 
a jeszcze - zgodnie z jarmarcz-
nym zwyczajem - możesz się 
targować. Jeśli chcesz po pro-
stu miło spędzić czas, tu atrak-
cji Ci nie zabraknie. Jeśli chcesz 
dobrze zjeść - tu znajdziesz naj-
lepsze specjały nie tylko góral-
skiej kuchni.

Tej atrakcji - podczas urlo-
pu na Podhalu - ominąć nie mo-
żesz!

Nowy Targ, ul. Targowa. Za-
praszamy w każdy czwartek, 
sobotę i niedzielę.

Galerie zdjęć z jarmarków  
- na naszej stronie 
internetowej: targowica.
eu oraz na naszym profilu  
na fb: nowatargowica

Najpiękniejszy w Polsce jarmark - w Nowym Targu, między 
Gorcami i Tatrami - zaprasza na zakupy.

Turysto, odwiedź jarmark  
w Nowym Targu!

Pora szykować się do zimy
Pogoda - póki co - dopisuje, 
w pierwszą listopadową 
sobotę na najpiękniejszym 
polskim targu znów  
gościliśmy rzesze klientów, 
głównie tych zza naszej 
południowej granicy.

N a naszym jarmar-
ku asortyment jesien-
ny, ale nie tylko - czas 
powoli szykować się 

do zimy. W miejsce świeżych ku-
rek czy prawdziwków, pojawiły się 
marynowane rydze i podgrzybki, 
przyjeżdżający na targ mogą też 
znaleźć na stoiskach coraz wię-
cej ozdób, światełek i - oczywi-
ście - choinek.

Jeśli chodzi o asortyment 
odzieżowy, to przyszedł czas na 
wełniane skarpety, ciepłe kapcie 
oraz kurtki i płaszcze. Takiego ich 
wyboru w jednym miejscu klient nie 
znajdzie nigdzie na Podhalu.

Jak zawsze, serdecznie zapra-
szamy na czwartkowe i sobotnie 
jarmarki oraz na niedzielne - połą-
czone z jarmarkami i targami sta-
roci - giełdy samochodowe.

Gościom przypominamy też 
o naszych bezpłatnych parkin-
gach. Wystarczy za skrętem przy 
zajezdni autobusowej od strony 
miasta jechać ulicą Targową kil-
kadziesiąt metrów dalej, do tere-
nu administrowanego przez spółkę 
Nowa Targowica. Bezpłatne miej-
sca czekają.

W gościnnych prograch najmłodszej na naszym jarmarku 
galerii handlowej, przekształconej z największej na Podhalu 
restauracji, można nadal pysznie zjeść - dwie sale i bar zostały 
po staremu, jak i zrobić zakupy w eleganckich butikach.

„Czarna Owca”  
zaprasza do sklepów 

i restauracji

D
o galerii można wejść za-
równo od głównej alei, jak 
i od strony alejki graniczą-

cej z „Kupieckim Dworem”, a także 
tej z drugiej strony budynku.

W sklepach nasi goście znajdą 
głównie odzież i obuwie, ale są też 
np. wózki, czy akcesoria dla nie-
mowląt. Z kolei część restauracyj-

na pomieścić może ok. 200 osób, 
więc miejsce na chrzciny, komunie, 
urodziny i inne uroczystości - ide-
alne. W menu m.in. słynne już wo-
łowe policzki w sosie kurkowo-ry-
dzowym, jagnięcina w sosie wła-
snym i własne, pieczone w restau-
racji - pyszne ciasta.

Serdecznie zapraszamy.

eprasa.pl 017c573c86



Franuś Kasprzak, syn 
Magdaleny i Dominika 
27.10.23, 2670 g, 52 cm

Dębno 

Tymek Bałos, syn Joanny 
i Łukasza

4.11.23, 3550 g, 56 cm
Bór

Wiktoria Jamińska, córka 
Wiolety i Łukasza

5.11.23, 3400 g, 58 cm
Sromowce Niżne

Hubert Toczek, syn 
Danuty i Mateusza, 

braciszek Lenki i Klimusia
3.11.23, 3550 g, 54 cm

Ratułów

Marcin Kula, syn Haliny 
i Andrzeja

31.10.23, 4270 g, 55 cm
Biały Dunajec

Mikołaj Chudoba, syn 
Edyty i Dawida

2.11.23, 3230 g, 56 cm
Nowa Biała

Michał, syn Anny 
i Tomasza

5.11.23, 2490 g, 53 cm

Symeon Mirga, syn 
Agnieszki i Symeona
4.11.23, 3130 g, 53 cm

Szaflary

Ignaś Gurgul, syn Ewy 
i Witolda

1.11.23, 3840 g, 59 cm
Biały Dunajec

Zuzanna Wiktoria 
Sieczka, córka Agnieszki 

i Paolo
3.11.23, 3660 g

Biały Dunajec

Marcelina, córka Karoliny 
i Marcina

4.11.23, 3450 g, 55 cm

Malina Bargiel, córka 
Romy i Andrzeja

3.11.23, 3050 g, 54 cm
Zakopane

Tytus Głodziak, syn 
Natalii i Pawła

1.11.23, 3950 g, 60 cm
Nowy Targ

27
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Szpital  
im. Jana Pawła II  
w Nowym Targu

Helenka, córka Katarzyny
1.11.23, 2800 g

Biały Dunajec

Lena, córka Ewy i Kamila
3.11.23, 4400 g, 61  cm

Nowe Bystre

córka Weroniki i Janusza 
Łukaszczyków

3.11.23, 3470 g, 55 cm
Zakopane Olcza

Maja Wojs, córka Moniki 
i Szymona

2.11.23, 2670 g, 52 cm
Zakopane

Szpital Powiatowy im. Dra Tyrusa Chałubińskiego w Zakopanem

Fot.: Zofia Szwajnos, Jan Głąbiński

Drodzy  

Rodzice!
Co tydzień na łamach 

Tygodnika Podhalańskiego 
witamy najmłodszych Podhalan, 

którzy przyszli na świat  
w szpitalach 

w Zakopanem i Nowym Targu. 

e-mail: dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

Co tydzień przywieziemy Państwu na miejsce specjalnie zapakowany najnowszy numer  

tygodnika Podhalańskiego. Co tydzień twoi goście znajdą w tygodniku Podhalańskim bogaty 
informator dla turystów, aktualny program imprez kulturalnych i sportowych,  

darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HoTelaRZu! ZamóW u NaS 

CoTyGodNIoWy PReZeNT dla SWoICH GoŚCI!

Teraz czekamy jeszcze  
na Twój hotel 

Zadzwoń:  

18 20 00 000 w. 22

REKLAMA

eprasa.pl 017c573c86
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uSG, RTG, eeG
Zakopane

u GABINET USG - LEK. MED. AN-
DRZEJ KLASIŃSKI - specjalista 
rentgenolog. BADANIA USG JAMy 
BRZUSZNEJ, TARCZyCy, SUTKóW, 
STAWóW, DOPPLER. UL. SIENKIEWI-
CZA 3B. Pon.-czw. 11.30-13, pt. 11.30-
12.30. Tel. 504 108 602. (1/Z)
u GABINET USG - lek. med. EWA 
GÓRKA, specj. rentgenolog. USG 
jamy brzusznej, tarczycy, głowy przez 
ciemiączko u dzieci, piersi. Pon., śr., 
czw. od godz. 14 po uzgodnieniu tele-
fonicznym: 608 610 101. Ul. Sienkie-
wicza 4A. (2/Z)
u	Badania USG jamy brzusznej, 
piersi, tarczycy, węzłów chłonnych, 
narządów moszny (jądra, nają-
drza). Lek. EWA SMOŁECKA specja-
lista radiolog, Certyfikat PT USG, ul. 
Zborowskiego 4a/6 - pon., wt., środa. 
Konieczna rejestracja telefonicz-
na - 509923737. (124/Z)
u	Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ. 
Badana USG TARCZYCY, JAMY 
BRZUSZNEJ, PIERSI, STAWÓW (ko-
lano, bark i inne), NACZYŃ - DO-
PLER TĘTNIC SZYJNYCH I ŻYŁ KOŃ-
CZYN DOLNYCH. Piątki od 16.30, No-
wotarska 10 c. Tel. 604 916 262. (252/
NT)

Krościenko
u	Lek. med. Wojciech Granowski. 
USG: JAMY BRZUSZNEJ, TARCZY-
CY, JĄDER, DOPPLER: TĘTNIC SZYJ-
NYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOŃCZYN, OPI-
SY ZDJĘĆ RTG. Ul. Esperanto 2. Reje-
stracja: 604 567 583. (133/NT)

INTERNA
Zakopane

u	GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Specjalistyczna Porad-
nia Internistyczna, ul. Stolarczyka 12. 
Lek. med. Henryk Chodurski przyj-
muje pon.-pt. po wcześniejszej reje-
stracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 
46 39 40. www. gastromedzakopa-
ne. pl (10/Z)

Nowy Targ

u Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski - lek. med. Witold Kalata, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. N. 
Targ, ul. Krasińskiego 3, gabinet Car-
dim. Rej. 600 354 696, 516 618 111. Po-
rady internistyczne i kardiologiczne. 
Kwalifikacje do zabiegów operacyj-
nych. (167/NT)

OKULISTYKA
Zakopane

u Lek. med. LUCYNA GALICA-JU-
RECKA - OKULISTA, optometry-
sta PWr, ul. Krupówki 52 (obok Biu-
ra Ogłoszeń TP). ZAKŁAD OPTYCZNY 
i rejestracja pacjentów w godz. 10-14 
(pon., wt., śr., pt.), 16-18 (czw.). LE-
KARZ PRZYJMUJE po wcześniejszej 
rejestracji: 18 20 66 824. (23/Z)
u	GABINET OKULISTYCZNY. Spe-
cjalista okulista lek. MAŁ GO RZA TA 
KWIAT KOW SKA. Ul. Chałubińskie-
go 37B, tel. 18 20 62-907, 601 177-405 
przyjmuje pn. i czw. od 16-17, Za ko pa-
ne, ul. Sien kie wi cza 3B, przyjmuje wt. 
16-17, pt. 17-18. W nagłych przypad-
kach co dzien nie. (27/Z)
u Lek. med. TOMASZ SZTEN-
CEL - OKULISTA. Dobór soczewek 
kontaktowych. Zakład optyczny na 
miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. 
NAGŁE PRZYPADKI: 604 42 65 92. 
Rejestracja tel. czynna od 9-18, w so-
boty 10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u	Lek. med. ESTERA RÓŻE-
WICZ - OKULISTA. Diagnostyka i le-
czenie chorób oczu. Wtorek 9-12, 
czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. Gim-
nazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA). Tel. 
dom. 18 20 68 148, 606 609 406. 
(29/Z)
u	Lek. med. WERONIKA MARA-
SZEWSKA - spe cja li sta chorób oczu 
przyjmuje: pon. 10-12, wt. i czw. 16-18. 
Ul. Zamoyskiego 17 a, tel. 18 20 121-66, 
695 996 417. (30/Z)

u	GABINET OPTOMETRYCZNY. 
Badanie wad wzroku i dobór okula-
rów. Inż. LUCYNA MARUCHA Opto-
metrysta UM Poznań. Zakład Opty-
ki Okularowej, ul. Kasprusie 1 B. Tel. 18 
20 149 71, www. optyka-optometria. pl 
(300/Z)

Nowy Targ

u	Lek. med. Marta Kotylak - spe-
cjalista chorób oczu. leczenie scho-
rzeń oczu, soczewki kontaktowe, 
orzecznictwo, badania profilaktycz-
ne, okulistyka dziecięca, kwalifikacje 
do laserowego usuwania wad wzro-
ku, komputerowe badanie pola widze-
nia, badanie tomografii komputerowej 
oczu (OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, pt 
9-17, wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 858, 
18 26 73 272. (5/NT)

Rabka
u	DR N. MED. MAŁGORZATA 
WOŚ, SPECJALISTA OKULISTA, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, kon-
sultacje, zabiegi okulistyczne, KRóT-
KIE TERMINy OCZEKIWANIA NA ZA-
BIEG USUNIĘCIA ZAĆMy. SPEC MED, 
ul. Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 
084. (431/Z)

PEDIATRIA
Zakopane

u	Indywidualna Specjalistyczna 
Praktyka Lekarska - GRAŻYNA MA-
ŁEK - pediatra. Codziennie: Droga do 
Olczy 8 b. Tel. 18 20 14-999, 603 610-
605. (19/Z)
u	Pediatra TERESA BUR-
NAT - specj. chorób dzieci.  Wizyty 
do mo we, tel. 18 20-125-92, 604 06-
17-26. Gabinet: Bulwary Sło wac kie go 
4A/3. (21/Z)
u	PEDIATRYCZNE WIZYTY DO-
MOWE. Lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

GINeKoloGIa,  
PoŁoŻNICTWo

Zakopane

u	PORADNIA GINEKOLOGICZNO-
POŁOŻNICZA, lek. med. GRZEGORZ 
MARKOWSKI - spec. ginekolog-po-
łożnik, Nowotarska 79, 18 20 64 244. 
Przyjęcia: bezpłatne (umowa z NFZ): 
pn., śr., czw. 8-14.30, wt. 14-18; pry-
watne: wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u	Specjalistyczny Gabinet Cho-
rób Kobiecych i Położnictwa, USG, 
USG piersi i cytologia - lek. med. 
DANUTA GRUSZKA-WRÓBEL, spe-
cjalista ginekolog-położnik. Droga 
do Samków 3 A, poniedziałki i czwartki 
od 16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. 
(40/Z)
u	Lek. med. MACIEJ WIDERA - gi-
nekolog - położnik - USG, CY TO-
LO GIA. Przyjmuje: wt. i czw. 16-18 
po uzgod nie niu tel. 602 389-411. Ul. 
Ka sze lew skie go 6 (dojazd od ul. Po-
wstańców Śląskich przez parking pod 
Gu ba łów ką). (41/Z)
u	SPECJALISTA GINEKOLOG PO-
ŁOŻNIK - ANNA BAŃKOWSKA-PO-
DOLAK przyjmuje w gabinecie przy ul. 
Ks. Stolarczyka 12 - poniedziałki, środy 
17-19 - USG, cytologia. 601 28-15-79. 
(139/Z) 
u	Specjalistyczny Gabinet Lekar-
ski Ginekologiczno-Położniczy - dr 
n. med. ANDRZEJ SAŁYK - USG, cy-
tologia, bezbolesne usuwanie nadżerki 
metodą Krio - przyjmuje: ul. Nowotar-
ska 79 (koło ronda); pon., śr., i czw. od 
godz. 16. Tel. 604 802-696, rejestra-
cja telefoniczna 13-14.: 18 20-143-79. 
(46/Z)
u	GINEKOLOGIA POŁOŻNICTWO 
Dr hab. n. med. Hubert Wolski, lek. 
Magdalena Massalska-Wolska, lek. 
Jan Wolski. Badania prenatalne. Mo-
nitorowanie ciąży. Profilaktyka onko-
logiczna. Badania prenatalne: USG, 
KTG. Profilaktyka onkologiczna: Cyto-
logia, Kolposkopia, USG. Ul. Kościuszki 
1, Zakopane, rejestracja 660 615 089. 
(316/NT)

Nowy Targ

u	Dr hab. n. med. Hubert Wolski, 
specjalista ginekolog-położnik USG 
3D, 4D, cytologia, ul. Waksmundzka 
67, Nowy Targ. Rejestracja telefonicz-
na 660 615 089. (18/NT)

u AB CLINIC CENTRUM GINE-
KOLOGII I LECZENIA NIEPŁODNO-
ŚCI - dr n. med. Anna Gąsiorowska 
i lek. B. Pflaum. Prowadzenie ciąży, 
USG, cytologia, KTG, leczenie schorzeń 
ginekologicznych. Ul. Długa 129 (budy-
nek Femedici), rejestracja: 603 774 775 
(433/Z)
u Gabinet Ginekologiczno-Cyto-
logiczny lek. med. GIZIŃSKI MAREK 
specjalista ginekolog-położnik. Nowy 
Targ, Rynek 24. Przyjmuje poniedziałki, 
środy, czwartki i soboty. Rejestracja tel.
-sms 602 520 972. (318/NT)

LARYNGOLOGIA
Zakopane

u	WOJCIECH MAŁEK - spec. au-
diolog laryngolog. Zakopane, Dr do 
Olczy 8 b (codziennie) i Nowotar-
ska 79 ZAK-MED (pn., czw.) i wizy-
ty domowe. Nowy Targ, Kopernika 7. 
DOBóR APARATóW SŁUCHOWyCH. 
BADANIA SŁUCHU: AUDIOMETRIA, 
TyMPANOMETRIA, OTOEMISJA, ABR; 
ENDOSKOPIA. Badania okresowe pra-
cowników. 18 20 14 999, 601 46 04 50. 
(31/Z)
u	GABINET LARYNGOLOGICZNY. 
Specjalista la ryn go log lek. PA WEŁ 
KWIAT KOW SKI. Do bór apa ra tów 
słuchowych. Ul. Sienkiewicza 3B: po-
n. i czw. od 16-17. Ul. Chału binńskie go 
37B, wt. i pt. 17-18. W spra wach pil nych 
co dzien nie: 18 20-62-907. Wi zy ty do-
mo we, 603 125-510. (34/Z)
u Dr n. med. JANUSZ KWIAT-
KOW SKI - spe cja li sta la ryn go log, ul. 
Sien kie wi cza 3 B: środy i piątki w godz. 
16-17. Wizyty domowe, tel. 18 20 638-
76, 605 200 885. (33/Z)
u Dr med. Emilian Kowal - spe-
cjalista otolaryngolog dzieci i do-
rosłych. Konsultacje z zakresu chirurgii 
i onkologii głowy i szyi. Przyjmuje: AL-
LMEDICA, Zakopane, Chyców Potok 
26, pon. i wt. 14-18. Rejestracja 18 265 
74 88. (9/NT)

Rabka
u	Dr n. med. Mieczysław Kossek
- specjalista otolaryngolog. Choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u doro-
słych i dzieci. Choroby alergiczne gór-
nych dróg oddechowych. Rabka-Zdrój, 
ul. Władysława Orkana 19B (Centrum 
Handlowe „MAŁGOSIA” II piętro). 
Przyjmuje: pon., śr., pt. 16-17. Tel. 603 
055 491. (8/NT)
u DR N. MED. JAN WOŚ, SPE-
CJALISTA OTOLARYNGOLOG, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, ba-
danie dorosłych i dzieci (endoskopia 
w cenie), usunięcie migdałków, opera-
cje przegrody nosa i endoskopowa za-
tok, leczenie chrapania. SPEC MED, ul. 
Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 084. 
(360/Z)

CHIRURGIA
Murzasichle

u	Prywatny Gabinet Chirurgiczny 
MAGDALENA DANIEL - specjalista 
chirurgii dziecięcej. Ul. Chycokówka 
1, tel. 602651002. Choroby chirurgicz-
ne, choroby paznokci leczone meto-
dą podologiczną ARKADy, bezbolesne 
usuwanie blizn i rozstępów nieinwazyj-
ną metodą BLOOMEA.(437/Z)

ORTOPEDIA
Zakopane

u	SPECJALISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, prof. 
dr hab. med. Daniel Zarzycki, ul. Ja-
giellońska 34, wtorki 17-19. Rejestracja 
telefoniczna: 668 690 415. (268/Z)
u GABINET ORTOPEDYCZNY. Dr 
n. med. WOJCIECH KĄCKI. Przyjmu-
je: piątki (17-19): Zakopane, Balzera 18, 
rejestracja: 606 509 539; poniedział-
ki (18-20): ALLMEDICA, Nowy Targ, 
Kolejowa 31, rejestracja: 18 265 74 88 
(196/Z)
u	Lek. med. JANUSZ KALISKI, SPE-
CJALISTYCZNY GABINET ORTOPE-
DYCZNY I MEDYCYNY PRACY (po-
rady ortopedyczne, RTG, USG, bada-
nia profilaktyczne, badania kierowców, 
badania osób ubiegających się o po-
zwolenie na broń). Ul. TETMAJERA 
23 (Centrum Medyczne STAR-MED), 
tel: 509 961-365. (428/Z)

u	PORADNIA ORTOPEDYCZNA, 
lek. med. SZYMON BANAK przyjmu-
je w poniedziałki 17.00-19.00, ul. Ma-
kuszyńskiego 1, Zakopane. Rejestracja 
telefoniczna: 694 41 35 49. (405/Z)

KARDIOLOGIA
Zakopane

u Lek. med. WŁODZIMIERZ RÓŻE-
WICZ - kardiolog, specjalista cho-
rób wewn. Przyjmuje: ul. Gimnazjalna 
1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. i śr. 17-19. 
EKG. Tel. 18 20 68-148, 604 44-07-39. 
(59/Z)

Nowy Targ

u CHOROBY SERCA, UKŁADU 
KRĄŻENIA, CHOROBY WEWNĘTRZ-
NE, EKG, ECHO SERCA, HOLTER EKG, 
HOLTER CIŚNIENIOWY, KONTRO-
LA STYMULATORÓW SERCA I KAR-
DIOWERTERÓW - DEFIBRYLATO-
RÓW. Lek. med. Daniel Pelczar-
ski - specjalista chorób wewnętrz-
nych i kardiologii. Ul. Kolejowa 31. Tel. 
606 683 999, 502 490 805 (do godz. 
19). (108/NT)
u PAWEŁ CHRUŚCIEL, specjalista 
kardiolog, specjalista chorób we-
wnętrznych. Echokardiografia, EKG 
wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. Woj-
ska Polskiego 14, cały tydzień od godzi-
ny 16, rej. 18 26 672 56, 666 942 546. 
(4/NT)

DERMATOLOGIA
Zakopane

u	SPECJALIŚCI DERMATOLO-
DZY - WENEROLODZY, asysten-
ci Kliniki CMUJ: dr med. Marek 
Brzewski i dr med. Paweł Brzew-
ski. Przyjmują w piątki 17-19. Ul. Ma ku-
szyńskie go 1. Rejestracja: 12 267 35 60, 
608 472-034. (66/Z)
u	Lek. med. KRZYSZTOF MARA-
SZEWSKI - DERMATOLOG, WENE-
ROLOG - zamrażanie brodawek, dia-
gnostyka znamion barwnikowych. 
Przyjmuje: pon. oraz pt. 16-17; w pozo-
stałe dni - 605 596 710. Ul. Zamoyskie-
go 17 a. Wizyty domowe. (67/Z)
u Lek. ANNA IGRAS, SPECJALISTA 
DERMATOLOG-WENEROLOG. Cho-
roby skóry, włosów, paznokci i prze-
noszone drogą płciową. Badanie zna-
mion dermatoskopem, kriochirurgia, 
elektrokoagulacja. Ul. Nowotarska 79 
(poniedziałek-piątek). Wizyty domo-
we. Tel. 600 044 624. (422/Z)
u	PARO CLINIC - lek. MAŁGORZA-
TA GAWORCZyK. Trądzik, zmiany 
barwnikowe, brodawki, AZS, łusz-
czyca, bielactwo. Dermatoskopia, 
laseroterapia, kriochirurgia, pla-
sma, peelingi medyczne. Czwartek, 
piątek, sobota: Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 
501 510 502. (457/Z)
u	ŁUSZCZYCA SKÓRNA, ŁUSZ-
CZYCA STAWOWA oporna na lecze-
nie dermatologiczne, nawracająca. Dr 
n. med. JACEK JANCELEWICZ. Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (210/NT)

ENDOSKOPIA
Zakopane

u	GASTROMED INTERNA i ENDO-
SKOPIA Pracownia Endoskopowa, 
ul. Stolarczyka 12. Dr Henryk Chodur-
ski przyjmuje pon.-pt. po rejestracji te-
lefonicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 
40. Także w ramach NFZ. Gastrosko-
pia, kolonoskopia. (68/Z) 

Nowy Targ

u	LEK. MED. CEZARY WOJSŁAW-
SKI - CHI RURG. Gastroskopia, ko lo-
no sko pia, rek to sko pia. Ul. Rynek 24. 
Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 oraz po 
te le fo nicz nym uzgodnieniu: 18 266-
63-78, 606 262 796. (17/NT)

ENDOKRYNOLOGIA
Nowy Targ

u	Lek. med. Elżbieta Pastuszak, 
specjalista internista - ENDOKRY-
NOLOG. USG jamy brzusznej i tarczy-
cy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i 3. so-
bota miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 259. 
(42/NT)

u Centrum Zdrowia „INTERMED„ 
lek. med. Irena Wójciak-Majerczak, 
endokrynolog, specjalista cho-
rób wewnętrznych. Konsultacje en-
dokrynologiczne, usg tarczycy. Nowy 
Targ, ul. Pajerskiej 8a, tel. 18 549 16 
66. www. intermed24. pl, Krościenko, 
przychodnia Esperanto 1, tel. 609 468 
844. (71/NT)

PODOLOGIA
Zakopane

u GABINET PODOLOGICZNY 
„STUDIO ORCHIDEA„ - specjalista 
podolog. Leczenie grzybicy paznok-
ci, wrastające paznokcie - klamry, 
metoda Arkady, rekonstrukcja płytki. 
Pedicure specjalistyczny, usuwanie 
modzeli i odcisków, wykonywanie 
odciążeń i ortoz indywidualnych. 
Ul. Grunwaldzka 11b, 600 801 792, stu-
dioorchidea. net (329/Z)

PSyCHoloGIa, 
PSYCHIATRIA

Zakopane

u Lek. med. psychiatra ZBIGNIEW 
ŁABĘDZKI - depresje, lęki, obsesje, za-
burzenia psychiczne wieku podeszłe-
go, nerwice, anoreksja i bulimia, bez-
senność. Ul. Sienkiewicza 3 „Radowid„, 
pon. 9-14, wt. 9-19. 18 20 700-40, 501 
056 947. www. zbigniew-labedzki-
psychiatra. com (70/Z)
u	PRACOWNIA PSYCHOLOGICZ-
NA - ANNA JANUSZEK, ul. Krupów-
ki 3/5, 609 664 379. Badania psycho-
logiczne kierowców i operatorów ma-
szyn, pomoc psychologiczna, doradz-
two zawodowe. Jakość i przystępne 
ceny. Dorośli, młodzież, dzieci. pracow-
nia@psychologzakopane. pl (279/Z)
u	Mgr JAN DYBA, Psycholog - psy-
choterapia zaburzeń psychicznych 
(depresja, nerwice, lęk, uzależnienia), 
radzenie sobie z sytuacjami trudny-
mi, terapia rodzin, terapia grupowa; ul. 
Na Wilcznik 1a, www. jandyba. pl. Tel. 
602655100. (315/Z)

Nowy Targ

u BADANIA PSYCHOLOGICZNE, 
PSYCHOTESTY: kierowców i opera-
torów, osób skierowanych za alkohol, 
punkty, wypadek. Bezstresowo, bez 
kolejek, Nowy Targ, Szaflarska 30. Tel. 
606 515 717. Zapraszamy. (306/NT)
u	SPECJALISTA PSYCHIATRA, ME-
DYCYNY PRACY - dr n. med. MI-
CHAŁ GAŁECKI - wtorki, czwart-
ki i piątki od godz. 15, Nowy Targ, ul. 
Szkolna 2, rejestracja tel. 603 97-19-11. 
Leczenie nerwic, depresji, psychozy, 
zaburzeń osobowości, uzależnień. Wi-
zyty domowe. (74/Z)
u	MACIEJ BRYNIARSKI. Lek. spe-
cjalista psychiatra. Nowy Targ, ul. 
Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: pon. 
14.30-17, czw. 14-17. Rejestracja, wizy-
ty domowe; tel. 608 480 432. (19/NT)

Klikuszowa

u	Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i Młodzieży. Diagnoza, tera-
pia, wsparcie dla rodziców, Klikuszowa 
40a, rejestracja: 535 122 256, psycho-
log-podhale.pl (217/NT)

SPECJALISTYCZNE 

GABINETY  

LEKARSKIE 

Zakopane

u	Centrum Medyczne STAR-
MED, ul. Kazimierza Przerwy-Tetma-
jera 23, tel. 18 26 377 00, e-mail: cen-
trummedycznesm@onet. pl. PORAD-
NIE: - ORTOPEDyCZNA, - CHIRUR-
GII OGóLNEJ, - CHIRURGII NACZy-
NIOWEJ, - UROLOGII, - CHORóB WE-
WNĘTRZNyCH, KARDIOLOGII, - FI-
ZJOTERAPII, - NEUROLOGII, - ENDO-
KRyNOLOGII. PRACOWNIE: USG, 
RTG, EMG, punkt pobierania krwi. 
(429/Z)
u	Lek. med. ALEKSANDRA SKU-
PIEŃ-DUDEK - MEDYCYNA PRA-
CY - badania profilaktyczne, bada-
nia kierowców oraz dla celów sane-
pid. - ul. Sienkiewicza 3 b, poniedział-
ki 9-11, środy 15-17, tel. 603 125-551 
(38/Z)

UROLOGIA
Zakopane

u	GABINET UROLOGICZNY, lek. 
Janusz Szczepka - specjalista uro-
log - chirurg - USG nerek, pęche-
rza, prostaty, uroflowmetria, cysto-
skopia, laseroterapia. Ul. Gimnazjalna 
1, pt. 15-17, sob. 9-10.30. tel. 502 733-
153. (111/Z)

Nowy Targ

u	Prywatna Poradnia Urologicz-
na UROVITA, ul. Szaflarska 93d, spe-
cjaliści urolodzy pracujący w Podod-
dziale Urologicznym Szpitala Powiato-
wego w Zakopanem: lek. Piotr Trybek, 
lek. Leszek Michalski, lek. Wojciech Le-
wandowski. Poradnia czynna po połu-
dniu, po rejestracji telefonicznej: (32) 11 
14 260 po godz. 15.00, tel: 606 201 080 
w godz. 8.00-15.00. (174/NT)

NEFROLOGIA
Nowy Targ

u	CHOROBY NEREK I UKŁADU 
MOCZOWEGO - specjalista nefro-
log Marek Truczka, przyjmuje: ul. 
Długa 44, we wtorki 16-18. Tel. 600 314 
922. (2/NT)

NEUROLOGIA
Zakopane

u	GABINET NEUROLOGICZNY, dr 
n. med. RYSZARD BIELSKI - specja-
lista neurolog. Przyjmuje ul. Kościusz-
ki 11 (nr jedenaście), wt. i czw. 15-16.30. 
Rejestracja tel.: 602 624-020. Padacz-
ka, choroby kręgosłupa, profilaktyka 
udarów mózgu, nerwice. (60/Z)

Nowy Targ

u	STANISŁAW SKRZYPEK - spe-
cjalista neurolog. Ul. Gorczańska 
29. Przyjmuje codziennie pon.-pt., po 
wcześniejszym uzgodnieniu telefo-
nicznym. Tel. 507 060 345. (80/NT)

PULMONOLOGIA 
Nowy Targ

PULMONOLOGIA I ALERGOLOGIA 
DZIECIĘCA lek. med. Jadwiga Biela-
Mazur - poniedziałki. Testy alergicz-
ne, spirometria. Poradnia PULS - Woj-
ska Polskiego 14, Nowy Targ. Zapisy: 18 
261 17 58. (319/NT)

REUMATOLOGIA
Zakopane

u	Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ, 
specjalista reumatolog. Konsultacje 
specjalistyczne dorosłych i dzieci. USG 
stawów. Recepty refundowane.  Piąt-
ki od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 
916 262. (237/NT)

LOGOPEDIA
Witów

u PRYWATNA PRAKTYKA LOGO-
PEDYCZNA - mgr Elżbieta Waty-
cha - logopeda, pedagog specjalny. 
Usługi w zakresie wczesnej interwencji, 
diagnozy i terapii zaburzeń i wad wy-
mowy dzieci i dorosłych. Witów 245c. 
Rejestracja tel. 604215061 (252/Z)

STOMATOLOGIA 

dZIeCIĘCa
Zakopane

u	AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 156-
97, 512 157-497, 18 20 625 40. (172/Z) 

STOMATOLOGIA
Zakopane

u	AVO-DENTAL. A. W. JASIEWICZ. 
Zakopane, Krupówki 50, 18 20-156-97, 
18 20 625 40, 512 157 497. (79/Z)
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29 29REKLAMA
u	GABINET STOMATOLOGICZ-
NY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). 18 
20 64 220, 601 45 63 69. Pon.-pt. LI-
DIA ZAREMBA-SOŁTYS, MATEUSZ 
SOŁTYS i AGNIESZKA KOWALKIE-
WICZ-SOŁTYS; ANNA NIEDZIEL-
SKA-STEFANIK (606 278 912). Pełny 
zakres usług, RTG, mikroskop. (80/Z) 
u	TATRZAŃSKIE CENTRUM STO-
MATOLOGII ESTETYCZNEJ I IM-
PLANTOLOGII TATRA MED. Ul. 
Chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 530 
433 433, 18 200 19 16. www. tatra-
med. pl (86/Z) 
u Stomatologia „EVADENT„ lek. 
stom. EWA DASZKIEWICZ. Pełen 
zakres usług. Stomatologia estetycz-
na, dziecięca, chirurgia, nowoczesna 
protetyka, rtg. Rejestracja: 602 880 
990. Ul. Zborowskiego 4a/5, Zakopa-
ne. (135/Z)
u KOMPLEKSOWE LECZENIE STO-
MATOLOGICZNO-PROTETYCZ-
NE, ul. Sienkiewicza 22 c (18 20 132 
46): lek. stom. MONIKA PABIŚ-SIĘ-
KA (604 232 488), lek. stom. SEBA-
STIAN SIĘKA (606 71 61 41). Implan-
ty, mosty i korony porcelanowe, za-
trzaskowe protezy szkieletowe, rekon-
strukcja złamanych zębów, piaskowa-
nie, wybielanie zębów. (151/Z)
u GIEWONT STOMATOLO-
GIA - gabinety stomatologiczne, 
pracownia rentgenowska: zdjęcia 
pantomograficzne, cefalometryczne, 
punktowe i tomografia komputerowa 
3D. Ul. Kościuszki 1 (III p.), rejestracja: 
18 542 70 18, 698 966 226. Przyjmują 
lekarze: Anna Krynicka-Pęksa, Ma-
ciej Rajski, Anna Marciniszyn, Pa-
tryk Targoński, chirurdzy stomatolo-
giczni: Paweł Novak, Jan Miech, oraz 
higienistka Sabina Kucak - pełen za-
kres usług.(202/Z)
u	STOMATOLOGIA PRZY RÓW-
NI ANNA I BARTOSZ NIEZGODZIŃ-
SCY. Nowoczesne leczenie stomato-
logiczne. Stomatologia bez bólu. Pełen 
zakres usług, implantologia, endodon-
cja, protetyka. Mikroskop, pantomo-
graf, tomografia liniowa. Ul. Sienkie-
wicza 4A/4, pn-sob. Tel. 530 602 603, 
www. przyrowni. eu (298/NT)
u	STOMATOLOGIA ZALIŃSKA, Al. 
3 Maja 23, lek. stom. Elżbieta Zalińska. 
Tel. 692 073 576. Pełen zakres usług, 
RTG, chirurgia, endodoncja, protetyka, 
stomatologia dziecięca. (290/NT)

Nowy Targ

u	ANNA STOKŁOSA-PIELA lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 463 
125, 18 266 32 89, N. Targ, Kolejo-
wa 127. Leczenie i usuwanie zębów 
w znieczuleniu komputerowym „the 
Wand„, leczenie paradontozy, lasero-
terapia, ozonoterapia, rentgen - pano-
rama cyfrowa. Od pon.- sob. do godz. 
21. Rejestracja wyłącznie telefoniczna. 
(27/NT) 
u	GABINET STOMATOLOGICZNY, 
LEK. STOM. MAŁGORZATA BUŃDA, 
LEK. STOM. PIOTR BUŃDA - SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATO-
LOGICZNEJ, ul. Jana III Sobieskiego 15. 
Czynne pon.-pt., także W SOBOTĘ, po 
wcześniejszej rejestracji telefonicznej. 
Pełny zakres usług, chirurgia stomato-
logiczna. LASEROWE WyBIELANIE ZĘ-
BóW. Tel. 504 620 074. (142/NT)
u	GABINET STOMATOLOGICZ-
NY LEK. DENT. PAULINA SAMO-
LEJ-UJWARY. Leczenie dzieci i doro-
słych. EKSPRESOWE WYKONYWA-
NIE PROTEZ ZĘBOWYCH - pon. i czw. 
godz.12. Gabinet czynny pon.-pt. Tel. 
609 209 290. (105/NT)

jabłonka
u	Gabinet Stomatologiczny. Przyj-
muje lek. dent. MAGDALENA FIT-
RUTKOWSKA. Usługi stomatologicz-
ne. Ul. Sobieskiego 7. Gabinet otwar-
ty we wtorki, czwartki i piątki. Reje-
stracja tel. 18 26 525 04, 609 952 778. 
(207/Z)
u	CENTRUM STOMATOLOGII RO-
DZINNEJ „IMPLADENT„ lek. stom. 
MARZENA BOGACZ-KLUCZ, lek. 
stom. WOJCIECH KLUCZ. Jabłonka, ul. 
Wąska 2 (Juta). KOMPLEKSOWE LE-
CZENIE STOMATOLOGICZNE I PROTE-
TyCZNE, IMPLANTy, WyBIELANIE. Po-
niedziałek-sobota. 660 459 439, 606 
621 014, 18 26 528 83.(221/Z)

Poronin

u	SICHELSKI - STOMATOLOGIA. 
Poronin, ul. Kasprowicza 75 a (przy za-
kopiance), pn.-śr. 12-19, czw.-pt. 9-16, 
tel. 18 20 751 51. Przyjmują: lek. stom. 
Adam Sichelski, lek. dent. Ewa Ko-
ścielniak. Kompleksowe i nowoczesne 
leczenie. (81/Z)

Bukowina Tatrzańska

u	BUKOWINA TATRZAŃSKA 
WIERCH RUSIŃSKI 66. GABINET STO-
MATOLOGICZNY lekarz dentysta: 
MICHAŁ PASICH, GABINET CZyNNy: 
piątek, sobota, niedziela - kontakt tel. 
784-151-943 (259/Z)

Czarny Dunajec

u	Gabinet Stomatologiczny. Przyj-
muje lek. dent. MAGDALENA FI-
T-RUTKOWSKA. Usługi stomatolo-
giczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Gabi-
net jest otwarty w środy w godz. 13-18. 
Rejestracja tel. 609 952 778. (438/Z)

Zubrzyca Górna
u	Gabinet w Zubrzycy Górnej 48B 
oferuje: stomatologia zachowaw-
cza i dziecięca, protetyka, chirur-
gia, rentgen. Czynne: pon.-pt. 10-20, 
sob. 12-16. Tel.: 604 519 887, 735 989 
347, (12) 272 63 55. (294/NT)

STOMATOLOGIA 

ESTETYCZNA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. Jasiewicz, 
ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 
156 97. (311/Z)

IMPLANTO- 

PROTETYKA
Zakopane

u	AVO-DENTAL, A. W. JASIEWICZ. 
Ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97, 18 20 625 40, 512 157 497. 
(230/Z)
u	IMPLANTY - lek. stom. PAWEŁ 
SŁOWIK, ul. Sabały 2, Zakopane. Po-
niedziałek-piątek 10-19. Tel. 18 20 14 
931, 602 49 09 24. (249/Z)
u IMPLANTY - IMPLANTOPROTE-
TYKA, lek. stom. Sebastian Sięka, ul. 
Sienkiewicza 22c, tel. 606 71 61 41. TO-
MOGRAFIA 3D (281/Z)

Rabka-Zdrój
u CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. Dr n. med. MARCIN 
KOTOWSKI. Implanty z odbudową 
w 24h, odbudowa pełnych łuków zę-
bowych oraz kości. (463/Z)

jabłonka
u	IMPLADENT S. C. CENTRUM 
STOMATOLOGIi RODZINNEJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KOMPUTEROWE 
PLANOWANIE W PROGRAMIE SIM-
PLANT IMPLANTACJA NATyCHMIA-
STOWA, ODBUDOWy TyMCZASOWE 
NA IMPLANTACH DO 48 GODZIN. Tel. 
606 621 014, 660 459 439, 18 26 528 
83.(219/Z) 

ORTODONCJA
Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20-156-97, 18 20-625-40, 512 157 497. 
(90/Z)
u GIEWONT STOMATOLO-
GIA - lek. stom. KATARZYNA MA-
TUSIAK-HEŁMECKA, ul. Kościuszki 1 
(III p.), rejestracja: 18 542 70 18, 698 
966 226.(451/Z)

CHIRURGIA  
STOMATOLOGICZNA

Zakopane

u	TATRA MED ul. Chramcówki 9, 
Zakopane. Chirurgia stomatologiczna, 
implantologia, tomografia 3D. Recep-
cja: 530 433 433, 18 200 19 16. www. ta-
tramed. pl (291/Z)

Poronin

u	IMPLANTY, S3 Stomatologia, ul. 
Za Torem 28d, tel. 18 201 29 29. Lek. 
dent. ANDRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista 
periodontolog, lek. dent. ANNA JA-
KUBIK - specjalista periodontolog. 
Chirurgia stomatologiczna, zabiegi pe-
riodontologiczne, implanty. 504 104 963 
(312/Z)

Nowy Targ

u	LEK. STOM. PIOTR BUŃDA, SPE-
CJALISTA CHIRURGII STOMATOLO-
GICZNEJ, N. Targ, Jana III Sobieskiego 
15. Czynne pon.-pt., także w SOBOTĘ, 
po wcześniejszej rejestracji telefonicz-
nej. LASEROWE WYBIELANIE ZĘ-
BÓW. Tel. 504 620 074. (285/NT)

Rabka-Zdrój
u	CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Dr n. med. MARCIN KO-
TOWSKI, lek. dent. spec. chirurgii 
MARCIN WIŚNIEWSKI - chirurgiczne 
usuwanie zębów zatrzymanych, resek-
cje korzeni, usuwanie torbieli, implan-
ty. (464/Z)

REHABILITACJA
Zakopane

u	CENTRUM REHABILITACJI 
SPORTOWEJ mgr Michał Zarzycki, 
ul. Jagiellońska 34. Rejestracja telefo-
niczna 604 504 966. (269/Z)

Nowy Targ

u	GABINET REHABILITACJI LECZ-
NICZEJ - rehabilitacja wszystkich scho-
rzeń kręgosłupa, po urazach ukła-
du kostnego, po urazach układu ner-
wowego - NIEDOWŁADy, po udarach 
mózgu. Korekcja wad postawy. Moż-
liwość wykonania zabiegów w domu 
pacjenta. Nowy Targ, ul. Gorczańska 
29, 605 079 054. (97/NT)

PERIODONTO- 

LOGIA
Poronin

u S3 STOMATOLOGIA, Za Torem 

28 d, 18 201 29 29, lek. dent. AN-
DRZEJ ŻEGLEŃ - specjalista perio-
dontolog, lek. dent. ANNA JAKU-
BIK - specjalista periodontolog. 
Kompleksowe leczenie chorób przy-
zębia (paradontozy), usuwanie kamie-
nia poddziąsłowego, chirurgiczne wy-
dłużanie koron klinicznych. Zabiegi pe-
riodontologiczne. Przeszczepy dziąseł, 
pokrywanie recesji. (266/Z)

Rabka-Zdrój
u CENTRUM STOMATOLOGII DO-
MINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. Lek. dent. specjalista pe-
riodontolog ANNA JAKUBIK - sku-
teczne leczenie paradontozy, odsłonię-
tych szyjek zębowych, przeszczep dzią-
seł, korekta uśmiechu dziąsłowego,u-
suwanie kamienia poddziąsłowego, ko-
rekta wędzidełka. (465/Z)

MEDYCYNA 

ESTETYCZNA
Zakopane

u	AVO-DENTAL. Krupówki 50, Za-
kopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)
u	PARO CLINIC, dr.n. med. Paweł 
Wnuk i lek. Joanna Malada-Kopiński. 
Botox, kwas hialuronowy (wypeł-
nienie ust i zmarszczek), blefaropla-
styka powiek, liposukcja podbródka, 
stymulatory tkankowe. Aleje 3 Maja 5 
lok. B, 501 510 502. (458/Z)

ANALITYKA
Zakopane

u LABORATORIUM  „HORMON-
DIA” - o/Zakopane, ul. Makuszyńskie-
go 1, 18 20 174 22. Poniedziałek-piątek 
7.30-12.00. Pełny zakres badań labora-
toryjnych. Wynik możesz sprawdzić 
w internecie, poproś o kod dostę-
pu. Aktualne informacje zawsze na 
www.hormondia.pl (98/Z)
u	PARO CLINIC. Punkt pobrań, dia-
gnostyka. Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 
510 502. (459/Z)

uZaleŻNIeNIa
Zakopane

u ODTRUCIE POALKOHOLOWE, 
ODWODNIENIA, NIEDOŻYWIE-
NIA - WIZYTY W DOMU PACJENTA. 
Lekarz MACIEJ WÓJCIK. Kroplów-
ki, zastrzyki, tabletki. TERAPIA. Tel. 601 
525 588, 696 213 825. (148/Z)
u ODTRUCIA PO ALKOHOLU,
KROPLÓWKI, PŁYNY WIELOELEK-
TROLITOWE. Dojazd do pacjenta. Pro-
fesjonalizm, życzliwość, dyskrecja. Do 
każdego pacjenta podchodzimy indywi-
dualnie.  24/H. Tel:507 240 999. (317/
NT)

Koninki

u	WYJĄTKOWO SKUTECZ-
NY PROGRAM TERAPII - Prywat-
ne Centrum Terapii Uzależnień „KO-
NINKI„. DySKRECJA - POMOC. DE-
TOKS - ODTRUCIA - BADANIA. Bez-
piecznie w szpitalu. 18 33 17 250, 18 33 
19 737, www. terapie. net. pl, www. po-
moc. terapie. net. pl (92/NT)

Rabka
u INDYWIDUALNA TERAPIA UZA-
LEŻNIEŃ: alkohol, narkotyki, dopa-
lacze, leki, hazard, nowe technologie, 
itp. Konsultacje dla osób z proble-
mem i ich bliskich. Rabka-Zdrój, tel. 
515268322. (456/Z)
u OŚRODEK TERAPII UZALEŻNIEŃ 
„DEZYDERATA” - terapia stacjonar-
na, konsultacje indywidualne z zakre-
su uzależnień od alkoholu, narkoty-
ków, leków, hazardu i innych zacho-
wań kompulsywnych. Rabka-Zdrój, ul. 
Zaryte 25, www.dezyderata.com, +48 
530940354, +48 18 5447247, biuro@
dezyderata.com.pl (450/Z)

oTyŁoŚĆ
Zakopane

u	CENTRUM DIETETYCZNE NA-
TURHOUSE W ZAKOPANEM, UL. 
KOŚCIUSZKI 15, ZAPRASZA NA BEZ-
PŁATNĄ KONSULTACJĘ DIETETYCZ-
NĄ: pomiary antropometryczne cia-
ła, badanie ilości tkanki tłuszczowej 
w organizmie, wskazówki dotyczące 
prawidłowego żywienia. 18 20 156 19. 
(337/Z)
u	PORADNIA DIETETYCZNA - mgr 
inż. ANETA ZAJĄC. Indywidualny 
plan żywieniowy w zdrowiu i w choro-
bie (hipercholesterolemia, celiakia, nie-
doczynność tarczycy, itp.). Bezpłatna 
analiza składu ciała. Droga do Olczy 11 
c, 880 563 097. (355/Z)

Czarny Dunajec

u	TATRA MEDICA - nasz do-
świadczony dietetyk specjalizuje 
się w alergiach pokarmowych, die-
cie przy chorobach, nietolerancjach 
pokarmowych i otyłości. Umów kon-
sultację: info@tatramedica.pl, 48 18 333 
33 34. Twój zdrowy styl życia zaczyna 
się tutaj! (466/Z)

OPIEKA
Skrzypne

u	DOM SENIORA TATRZAŃSKA 
JESIEŃ - opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzyp-
ne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 265, 
www. tatrzanskajesien. pl (169/NT)

Maniowy

u	DOM SENIORA EDEN - komfor-
towe warunki. Opieka długotermino-
wa, krótkoterminowa, dzienna, pobyty 
rehabilitacyjne. Maniowy, ul. Jana Paw-
ła II 12. Tel. 692 999 103, www.pensjo-
nateden.com (315/NT)

WETERYNARYJNE

Zakopane

u PRZYCHODNIA WETERYNARYJ-
NA „TATRAVET”, ul. Staszica 5b. Pon.
-pt. 10-18, sob. 10-14. Ze względu na 
epidemię Covid-19 prosimy o tele-
foniczne umawianie wizyt: 18 54 
277 04, 669 897 438. www.tataravet.
pl (320/Z)
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u	Dom Seniora Tatrzańska Jesień za-
trudni PIELĘGNIARKI, OPIEKUNKI 
MEDYCZNE I OSOBY DO POMOCY 
PRZY OPIECE NAD OSOBAMI STAR-
SZYMI. 601 36 42 65.
u	SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, 
prawo jazdy, 791 353 569 
u	Poszukujemy pracowników budow-
lanych oraz operatora koparki do prac 
budowlanych w Zakopanem. Kontakt Pan 
Ryszard Lasyk tel. 693 693 100
u	Restauracja / Pensjonat w Białce 
Tatrzańskiej zatrudni KELNERA/KĘ na 
okres stały. Praca od zaraz / oferujemy 
dobre warunki zatrudnienia. Zapraszamy 
do kontaktu 182654740, 603591555 
u	NORWEGIA - TYNKARZ, MA-
LARZ, BLACHARZ, STOLARZ. Nor-
wegia (Oslo). Języki obce NIE wymagane. 
Praca z pracownikami z Podhala. Zjazd do 
kraju (samolot) co 1-3 tygodni wg. wła-
snego uznania - pełna elastyczność i swo-
boda co do wyjazdów. Zarobki w prze-
liczeniu 20-27 Euro/godz. ZAPRASZA-
MY - Oferta ze względu na pracę na te-
renie Norwegii skierowana tylko dla oby-
wateli Polski (z polskim paszportem). Tel. 
667 602 602.
u	Piekarnia w Zakopanem zatrudni 
PIEKARZA. 604 102 804, 602 285 793.
u	Poszukujemy osoby do pracy w skle-
pie spożywczym w Białce Tatrzańskiej. 
Praca na stałe, umowa o pracę, pełne 
ubezpieczenie. 509 222 630 barbarako-
walczyk155@gmail.com
u	STOLARZA, Zakopane - 691 090 
770.

szukam

u	PRZERÓBKI - FUTER, KO-
ŻUCHÓW, ODZIEŻY SKÓRZA-
NEJ. NIEDROGO, PROFSJONALNIE. 
606989935.

KANCELARIE 

PRAWNE
u	POMOC POLONII W USA, spra-
wy sądowe, nieruchomości, załatwiania 
dokumentów, Kancelaria z Nowego Tar-
gu.571 245 261.
u	POMOC FRANKOWICZOM, bez-
płatna analiza sprawy, Kancelaria z Nowe-
go Targu. 571 245 261.
u	ODSZKODOWANIA dla rolników, 
samochodowe, majątkowe. Kancelaria z 
Nowego Targu. 571 245 261.
u	Kancelaria Prawna TatraLEX świad-
czy usługi doradztwa prawnego, media-
cji, reprezentacji przed urzędami i sądami 
oraz udziela wsparcia przy rozwiązywaniu 
sporów. Rzetelność, poufność i dostęp-
ność cenowa gwarantowane. Niemiec-
ki, rosyjski, angielski. Usługi świadczymy 
zdalnie oraz u Klienta. Kontakt: kancela-
ria@tatralex.pl, +48 500-372-428

BIZNES
u	DO WYNAJĘCIA KUCHNIA Z 
ZAPLECZEM I JADALNIĄ W PENSJO-
NACIE W ZAKOPANEM. 601 45 33 91 

BIURA 

RACHUNKOWE
u	BIURO RACHUNKOWE - DO-
RADZTWO PRAWNE - PEŁNY ZAKRES 
ORAZ SZKOLENIA BHP I PPOŻ - PRO-
FESJONALNIE - PRZYSTĘPNE 
CENY - UL. STOLARCZYKA blok 8, 
mieszkania 29 (parter) -182000678, 
501515342. 

NIeRuCHomoŚCI
pośrednictwo

u	PANORAMA Nieruchomości Zako-
pane, ul. Zamoyskiego 20a. Tel. 504 331 
188. Zapraszamy do współpracy. 

u	RE/MAX DUO – MIĘDZYNA-
RODOWE BIURO NIERUCHOMO-
ŚCI. ZAKOPANE 182073773, NOWY 
TARG, 182755541, KRAKÓW. www.
remax-polska.pl/duo
u	DOMATOR - BIURO NIERUCHO-
MOŚCI - Zakopane. 665105040, www.
domator-nieruchomosci.pl 
u	VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZA-
KOPANE, UL. DROGA NA BYSTRE 5 
600223020, 609999989 www.vega.biz.
pl 
u	PERFECT NIERUCHOMOŚCI ul. 
Kościuszki 8 Zakopane, tel. 600820576, 
886896759 www.perfect-nieruchomo-
sci.pl 
u	Biuro Nieruchomości TRZY KORO-
NY - Monika Mastalska, licencja nr6224, 
SZCZAWNICA, Główna 28, Galeria 
Centrum II p. 182622708, 607282401, 
www.nieruchomości.018.pl, e-mail: biu-
ro@nieruchomości.018.pl 
u	BESTATE Nieruchomości Zakopane 
Wielka Krokiew-Czecha 1. www.bestate.
com.pl/zakopane + 48 506131463
u	CHATA POD TATRAMI - nierucho-
mości, Kościelisko, ul. Mocarni 26, 606 
701 770, 660 503 770, www.nierucho-
moscizakopane.com.pl 
u	VisitZakopane - NIERUCHOMO-
ŚCI, SPRZEDAŻ, WYNAJEM. Ul. Zwie-
rzyniecka 31, 600494949. 
u	PROFESJONALNE ADMINISTRO-
WANIE/ZARZĄDZANIE NIERUCHO-
MOŚCIAMI - licencja TATRA-DOMUS 
Hubicki Oskar. Kilkunastoletnie doświad-
czenie. oskarhubicki@tatra-domus.com, 
tel. 889189154 

wynajem

u	DO WYNAJĘCIA MIESZKANIE 
OKOLICE CZARNEGO DUNAJCA. 
508 666 468 
u	DO WYNAJĘCIA LOKAL HAN-
DLOWO - USŁUGOWO - BIUROWY, 
Zakopane centrum, ul. Kościuszki - ok. 
57 m2 - 691 124 272.
u	DO WYNAJĘCIA na rok lub dłu-
żej DWA DOMKI DREWNIANE po 
70mkw, Zakopane - Chłabówka. Kontakt 
na e-mail: podkowa@op.pl 
u	WYNAJMĘ BUDĘ HANDLOWĄ 
PRZY WYCIĄGU NARCIARSKIM W 
ZAKOPANEM. 502 658 638
u	MAŁE MIESZKANIE do wynajęcia 
w Nowym Targu. Dom prywatny. Po-
kój, kuchnia, łazienka - umeblowane. 505 
678 059.
u	Wynajmę HALĘ: MAGAZYN/ PRO-
DUKCJA - 250m. Nowy Targ, ul. Składo-
wa. Tel. 602 290 555 
u	DO WYNAJĘCIA HALE NA 
WARSZTAT SAMOCHODOWY, LA-
KIERNIĘ, PRALNIE, HURTOWNIĘ, MA-
GAZYN. 502 658 638 
u	DO WYNAJĘCIA LOKAL NA PIZ-
ZERIĘ W ZAKOPANEM. 502 658 638
u	DO WYNAJĘCIA SZAŁAS POD 
KULIGI. 502 658 638 
u	DO WYNAJĘCIA KUCHNIA Z 
ZAPLECZEM I JADALNIĄ W PENSJO-
NACIE W ZAKOPANEM. 601 45 33 91 
u	Do wynajęcia PIĘTRO DOMU ok. 
30 m2, Zakopane - 607 506 428.
u	Do wynajęcia MIESZKANIE. 18 20 
120 59.
u	DO WYNAJĘCIA PLAC POD MA-
GAZYN. 502 658 638 

kupno

u	Kupię działkę budowlaną, 6-15ar, 
w Kościelisku lub Zakopanym, waru-
nek żeby było widać góry. 609 668 454  
gcwg@op.pl
u	Kupię działkę w Jabłonce ul. Leśna (u 
dzikich). 660 491 567 
u	Skupujemy nieruchomości; - dział-
ki - domy - mieszkania PODHALE! +48 
600 404 554 grz.wicik@gmail.com

u	KUPIĘ działkę, dom, mieszka-
nie - 513 835 301

sprzedaż

u	ZAKOPANE, DZIAŁKA BUDOW-
LANA 1200m2, cena 670000zł. DOMA-
TOR. 665105040
u	DZIAŁKA ROLNA 21 ar, Biały Du-
najec - 783 671 478, 18 20 74 623.
u	MIESZKANIA Cyrhla Hrube, Za 
Strugiem - 607 506 428.

u	Zakopane - CENTRUM NOWE 
APARTAMENTY Z GARAŻEM POD-
ZIEMNYM. DOMATOR 665105040 
u	ZAKOPANE - PENSJONAT blisko 
centrum. DOMATOR 665 105 040 
u	SPRZEDAM LAS. 18 20 825 90 
u	Do sprzedania przyczepa handlowo/
gastronomiczna wraz z miejscem Bukowi-
na Tatrzańska KLIN (Niegdyś Kebab Ma-
jerczyk). Więcej informacji pod numerem 
504163439. 504163439 biuro@majer-
czyk.pl
u	W Gorcach na Sralówkach nowo 
wybudowana Bacówka do sprzedania. 
515 503 494, 18 26 53 977.

PoŻyCZKI
u	PROVIDENT. 571 240 909.

ANTYKI
u	SPRZEDAM STAROCIE. 604 860 
907  
u	ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Za-
kopane, Kościuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 
601 464 133 

SPRZedaŻ
budowlane

u	Blacha Płaska Budmat Kolory 90zł/
szt. 886-012-875

u	TARTAK OFERUJE: DESKI 2.5/ 3.2/ 
5/ 7, WIĘŹBY, ŁATY. 506 543 968. 
u	PŁAZY dwuletnie jodłowe, 17.5 ku-
bika, gr. 20 cm. 601 73 04 53.
u	OKNA PCV - DO DOMKU JED-
NORODZINNEGO, STAN IDEALNY, 
SPRZEDAM TANIO. WYMIARY PO-
DAM TELEFONICZNIE. 606 106 600 
u	DESKI MODRZEW, WAŁEK DO 
HEBLARKI NOWY TANIO. tel. 514 
974 361 
u	TARCICA JESIONA sucha 50 mm, 
POŁÓWKI ŚWIERKOWE suche. 693 
459 730  

tv,agd,komputery

u	TELEWIZJA: SATELITARNA/NA-
ZIEMNA, TELEWIZORY, INTERNET, 
KAMERY, PRĄD. SPRZEDAŻ, MON-
TAŻ, SERWIS INSTALACJE INDYWI-
DUALNE i ZBIORCZE. Tel: 603 055 
556, 18 207 42 27 

maszyny, narzędzia

u	SIECZKARNIE. 604 860 907 
u	RĘBAK DO GAŁĘZI fi 6 cm, cena 
2.200 zł. 518 373 275.
u	CIĄGNIK C-360. 692 180 309.
u	TRAKTOR S17MS15 TRZY NAPĘ-
DY. 604 860 907 
u	URSUS 3512, pierwszy właściciel, 
1993r. 501 408 150.
u	FERGUSON 255. SILNIK do C-330. 
607 59 44 98.

różne

u	DREWNO KOMINKOWE OPA-
ŁOWE SUCHE, ZAPEWNIAM TRANS-
PORT. tel. 509 281 848 
u	KAWAŁKI SKÓR. 530 955 936.
u	ODSPRZEDAM URZĄDZE-
NIA PRACOWNI RENTGENOW-
SKO - STOMATOLOGICZNEJ, EWEN-
TUALNIE DO PRZEJĘCIA DZIAŁAJĄ-
CA PRACOWNIA W ZAKOPANEM, 
UL. KOŚCIUSZKI 8. 693 436 596.

u	Sprzedam GOBELIN - pejzaż zi-
mowy - (145/80). TORBY JUHASKIE. 
CHODNIKI TKANE NA KROŚNIE. Tel. 
793 887 893
u	FOTOWOLTAIKA SOLARY DO 
BACÓWEK - 510 557 980
u	Sprzedam SANIE 8-OSOBOWE. 
502 658 638 
u	DREWNO OPAŁOWE 786 928 
194 
u	DESKI ŚWIERKOWE, dł. 5 m, szer. 
53 mm. DRZEWO OPAŁOWE BUK. 
660 079 941.
u	DREWNO KOMINKOWE. 501 
577 105. 
u	Profesjonalne oświetlenie LED Bu-
dynków 510 557 980
u	BALE suche i mokre. 692 180 309.
u	Tanie drewno opałowe. 784137761
u	LED do kostki brukowej na wymiar, 
510557980
u	NOWE KILIMY RĘCZNIE TKA-
NE (z owczej wełny). Wzór: jarzębina 
(60/80). Tel. 793 887 893
u	LEDy na wymiar do Hoteli Pensjona-
tów 510 557 980
u	DREWNO OPAŁOWE. 698 125 
795 

45/202330Zapraszamy do biur ogłoszeń:
ZAKOPANE, ul. Krupówki 54 

NOWY TARG, Rynek 11
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ODDAM ZA DARMO
u	ODDAM STARE OKNA DREWNIANE, bez ramy - 660 263 111.

OGŁOSZENIA DROBNE

PRACA
dam

u	PENSJONAT W ZAKOPANEM 
PRZYJMIE OSOBĘ DO PRACY NA BA-
SENIE. 502 658 638 
u	NIEMCY - PODATKI, RODZINNE, 
TŁUMACZENIA. 50227 9748. 
u	SZKOŁA NARCIARSKA MAŁE CI-
CHE zatrudni INSTRUKTÓRÓW NAR-
CIARSTWA NA CAŁY SEZON. 609 664 
393.

u	Ośrodek Szkoleniowo Wypoczyn-
kowy SGGW Marymont w Kościelisku 
przyjmie do pracy na stanowisko KU-
CHARZ/KUCHARKA. Oferujemy peł-
ne świadczenia, praca na cały etat, pakiet 
socjalny. Osoby zainteresowane proszę o 
kontakt tel. 691 660 270 

u	Piekarnia w Zakopanem zatrudni 
KONSERWATORA. 604 102 804, 602 
285 793.

u	PRZYJMĘ PANIĄ DO PRZYGOTO-
WYWANIA I WYDAWANIA ŚNIADAŃ 
W PENSJONACIE W ZAKOPANEM. 
601 45 33 91. 

u	POMOC W PENSJONACIE. Możli-
wość zamieszkania. 601 661 661.

u	STACJA NARCIARSKA POLANA 
SZYMOSZKOWA POSZUKUJE NA SE-
ZON ZIMOWY 2023/2024: OPERA-
TORÓW KOLEI, OSOBY DO OBSŁUGI 
BRAMEK I KONTROLI PRZEJŚĆ, OSO-
BY DO OBSŁUGI I ZABEZPIECZENIA 
TRASY NARCIARSKIEJ, OSOBY DO 
OBSŁUGI SYSTEMU ŚNIEŻENIA TRASY 
NARCIARSKIEJ, OSOBY DO OBSŁU-
GI PARKINGU ORAZ PRAC PORZĄD-
KOWYCH Więcej informacji pod nr tel. 
601 628 584  

u	Poszukuję pracowników na budo-
wę - docieplenia, wykończenia. Zakopa-
ne i okolice. Tel. 500160574
u	Piekarnia w Zakopanem zatrudni 
EKSPEDIENTKĘ/-A. 604 102 804, 602 
285 793.

u PRACA W SKLEPIE SPOŻYWCZYM 
BUKOWINA TATRZAŃSKA PRACA 
NA STANOWISKU SPRZEDAWCY 
LUB STOISKU MIĘSNO-WĘDLINIAR-
SKIM SKLEP SPOŻYWCZY W BUKO-
WINIE TATRZAŃSKIEJ - 609820250. 
609820250 as.stasik@op.pl

PRACA w AUSTRII
na warunkach austriackich dla:

CIEŚlI SZAlunKoWYCh, 
muRARZY, ZBRojARZY, 
DEKARZY, ElEKtRYKóW, 

hYDRAulIKóW, 
SPAWACZY, ŚluSARZY, 

montERóW, StolARZY, 
oPERAtoRóW ŻuRAWIA

Komunikatywny j. niemiecki

Kontakt: 
praca@euro-labora.com

+48 32 417 20 56, 502 693 712, 
535 655 034, 533 550 034

Certyfi kat: 14601

Malowniczo położona 

posiadłość
w Sierockiem 

koło Zębu
14 km od Zakopanego

600 zł/m2

Kontakt:  

+1 (708) 267 8141

rekrutacja@bania.pl 
Tel. 517 229 996

u	BARMAn
u	CUkIeRnIk
u	PoMoC kelneRSkA
u	MAgAZynIeR
u	PokojowA
u	PoMoC kUChennA/ZMywAk
u	kelneR
u	kUChARZ

hotel Bania Thermal & Ski 
w Białce Tatrzańskiej zatrudni:

w Białce Tatrzańskiej

zatrudni:
l	kelneRA
l	kUChARZA
l	konSeRwAToRA
l	PoMoC kUChenn¥
l SeRwIS SPRZ¥TAj¥Cy 
  - zmiana dzienna
 - zmiana nocna
e-mail: rekrutacja@termabania.pl

Tel. 517 229 996

Szkoła narciarska 

KOZINIEC SKI  
JURGÓW SKI 

zatrudni 

instruktorów
Stawka od 65 zł/h 

www.szkolakoziniec.pl

Tel. 692160218

w Białce Tatrzańskiej

zatrudni

l	kasjera

l	pracownika 
  obsługi wyciągu 

l	pracownika 
  porządkowego 

tel. 517 229 996
e-mail: rekrutacja@bania.pl

w Białce Tatrzańskiej

zatrudni

Tel. 573 859 938

l	obsługę baru

l	obsługę sali

l	pomoc 
 kuchenną

STUdnIe  
głęBInowe
system szwedzki, w 1 dzień

moŻlIWoŚć PRojEKtóW

PomPY CIEPłA

oDWIERtY  
do 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

Producent lokalny
sprzeda 

PelleT 
SoSnowo-
ŚWIERKoWY

Wysoka jakość, 
dobra cena!

Telefon:  

888 467 555

eprasa.pl 017c573c86



3145/2023 REKLAMAOGŁOSZENIA DROBNE
u	GARAŻE BLASZANE, HALE, 
KOJCE DLA PSÓW. MONTAŻ GRA-
TIS. PRODUCENT 183321404, 
696753588, WWW.ROBSTAL.PL 
u	OPAŁ ŚWIERKOWY suchy. 609 
927 174.

u	AUTORYZOWANY SPRZEDAW-
CA ORLEN S.A. Oferuje sprzedaż oleju 
opałowego EKOTERM Orlen !!! Atrakcyj-
ne ceny!!! natychmiastowa realizacja do-
staw!!! NAJLEPSZE CENY NA PODHA-
LU!!! Zapraszamy do kontaktu!!! 32 288 
09 41, 0 - 451 176 355 biuro@paliwa24.
com.pl www.paliwa24.com.pl

u	SPRZEDAM PIANINO. 604 860 
907  

zwierzęta

u	Krowę 5 miesięcy cielną. 18 26 583 
34 
u	Sprzedam trzy ogiery 1.5-roczne-
go kasztana, 2.5-letniego gniadego oraz 
3.5-letniego karego (będzie szpakowaty) 
rasy wielkopolskiej. 609521837.
u	KROWĘ - wysoko-cielną biało-czer-
woną. Tel. 18 26 392 99 

u	DWIE JAŁÓWKI 6-MIESIĘCZNE 
DO CHOWU BAŁĄ, SIMENTAL. Tel. 
604 321 940 
u	PIESKI YORKI BIEWERY, z pełnym 
rodowodem. 510 573 361.
u	KRÓLIKI. 698 137 741 
u	SPRZEDAM OWCZARKI PODHA-
LAŃSKIE SZCZENIĘTA. 508 950 884 
u	Gęsi własnego chowu. 888-341-
556. 888341556 tomekjachymiak@op.pl
u	Gęsi własnego chowu.
u	ŻREBIĘTA. 664 218 177.
u	SPRZEDAM CIELĘTA, SZEŚĆ MIE-
SIĘCY KROWA, JAŁÓWKA CIELNA, 
BUCHAJA. 18 44 799 87 

u	Dwuletni OGIEREK. KLACZ ZE 
ŹREBAKIEM. 790 759 407.
u	Cieliczka 5-miesięczna, Bukowi-
na Tatrzańska, tel. 607434775 lub 
182077210.

KUPNO
u	SKUP STARYCH SPAWAREK. 
536269912.
u	KUPIĘ STARE GÓRALSKIE SPÓD-
NICE, CHUSTKI (w złotej nitce), DA-
LINKI, SZTOFKI. 573 321 730 
u	Kupię STARE DREWNIANE GÓ-
RALSKIE POROZBIÓRKOWE OKNA, 
KWATERY OKIENNE. 605 306 244

MOTORYZACJA
kupno

u	SKUP SAMOCHODÓW, PŁA-
CĘ LEPIEJ OD INNYCH. GOTÓWKĄ. 
600225631.

RóŻNe
u	OBWOŹNY SKUP ZŁOMU - do-
jazd do klienta. 536269912. 

MATRYMONIALNE
u	Poznam panią, która da się „porwać” 
gdzieś i to nie jeden raz. 723 999 698.

uSŁuGI
budowlane

u	HYDRAULIK - 732 632 120.
u	MALOWANIE DACHÓW, ELEWA-
CJI. Wieloletnia praktyka, dobór mate-
riałów. 338730601, 602882325 www.
maluty.com.pl
u	DOCIEPLANIE STYROPIA-
NEM - 606433864
u	KAMIENIARSTWO. 882080371.

u	PARKIETY, UKŁADANIE, CYKLI-
NOWANIE BEZPYŁOWE - NOWO-
CZESNYMI MASZYNAMI. MONTAŻ 
PODŁÓG: deski, panele. P.Bogacz, Zako-
pane. 18 20-160 09, 602 138 575 
u	Usługi remontowe, malowanie, szpa-
chlowanie. wolne terminy. 508441711

u	TYNKI I WYLEWKI MASZYNO-
WE, CEMENTOWO-GIPSOWO-WA-
PIENNE, TRADYCYJNE. ZACIERANIE 
MECHANICZNE. 513 851 780, 18 26 
598 80. 
u	FLIZOWANIE, REMONTY, WY-
KOŃCZENIA. 882080371.
u	Płytki, szpachlowanie, malowanie, 
g-k. 781 652 157

u	OGRODZENIA, www.hajdukowie.
pl. 692 069 284. 
u	USŁUGI BLACHARSKO-DEKAR-
SKIE, KRYCIE I PRZEKRYCIA DA-
CHÓW, KOMINY, BALKONY, RYNNY, 
GZYMSY, FASADY. 889 388 484.
u	PRZYJMĘ ZLECENIA REMONTO-
WO-WYKOŃCZENIOWE. 660 079 
941.
u	SZPACHLOWANIE, MALOWANIE, 
REGIPSY. 508 950 884  
u	TYNKI, WYLEWKI MASZYNOWE 
ZACIERANE POD MALOWANIE, WY-
SUSZENIE BUDYNKU W CENIE.  787 
485 507
u	ELEKTRYK - Tel. 662 140 933.
u	ŁAZIENKI. 667 063 354.
u	TYNKI TRADYCYJNE Z BIA-
ŁEGO KWARCU, POD MALOWA-
NIE - ATRAKCYJNA CENA, WYLEWKI 
MASZYNOWE. 665719051. 
u	FASADY - DOCIEPLENIA - NA 
MATERIAŁACH WYSOKIEJ JAKOŚCI. 
ATRAKCYJNE CENY. 507581818 
u	TYNKI MASZYNOWE I TRA-
DYCYJNE NA PIASKU KWARCO-
WYM, WYLEWKI MASZYNOWE, 
507581818.
u	TYNKI, WYLEWKI MASZYNO-
WE. PROFESJONALNIE, TANIO. 
606433864.
u	MALOWANIE, SZPACHLOWANIE, 
PODDASZA, PŁYTKI. 787 479 002.

inne

u	ZABEZPIECZANIE OBIEKTÓW 
PRZED SZKODNIKAMI zgodnie z za-
łożeniami GMP, GHP, HACCP. 18 20 63 
868 w.21, 602 229 658

Ogłoszenie
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. l Ns 148/23 

z wniosku Stanisława Skupnia postępowanie o stwierdzenie za-

siedzenia położonej w Suchym nieruchomości stanowiącej 
działkę ewidencyjną nr 7686/1, dla której Sąd Rejonowyw Za-
kopanem prowadzi księgę wieczystą nr NS1Z/00013740/1, gdzie 
jako właścicielka ujawniona pozostaje Wiktoria Jędrol.

Sąd w z y w a następców prawnych Wiktorii Jędrol oraz 
wszystkie osoby zainteresowane, aby w terminie 3 miesięcy od 

daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do tut. Sądu i wy-
kazały swoje prawa do przedmiotu postępowania pod rygo-
rem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie 
wykaże, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wykazane.

ogłoszenie
Sąd Rejonowy w Zakopanem prowadzi pod sygn. l Ns 181/23 

z wniosku Andrzeja Zwijacza i Zofii Zwijacz postępowanie o stwierdze-
nie zasiedzenia położonej w Zakopanem w obrębie 33 nierucho-
mości stanowiącej działkę ewidencyjną nr 216/1, dla której prowa-
dzona jest księga wieczysta nr NS1Z/00003574/3, gdzie jako współ-
właściciele ujawnieni pozostają Stanisław Gut syn Jakuba i Anny, Sta-
nisław Zwijacz syn Pawła i Reginy i Maria Zwijacz córka Pawła i Reginy.

Sąd w z y w a następców prawnych Stanisława Guta syna Ja-
kuba i Anny, Stanisława Zwijacza syna Pawła i Reginy i Marii Zwijacz 
córki Pawła i Reginy oraz wszystkie osoby zainteresowane, aby w ter-
minie 3 miesięcy od daty zamieszczenia ogłoszenia zgłosiły się do 
tut. Sądu i wykazały swoje prawa do przedmiotu postępowania pod 
rygorem pominięcia.

Jeżeli w tym terminie nikt się nie zgłosi, albo praw swoich nie wy-
każe, Sąd stwierdzi zasiedzenie, o ile zostanie ono wykazane.

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

olej oPAłowy
ekoterm plus

PAlIwA oRlen
nowy TARg
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

ZAkoPAne
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

Na tablicy ogłoszeń Urzędu 
Gminy Nowy Targ oraz na stronie 
internetowej www.ugnowytarg.pl, 

w BIP-ie Urzędu Gminy Nowy 
Targ i na tablicach ogłoszeń 
w miejscowościach Gronków 

i Ostrowsko 
znajdują się 

wykAZy  
nIERuChomoŚCI 

stanowiących własność  
gminy nowy Targ. 

Szczegółowe informacje udziela 
Urząd Gminy Nowy Targ,  

ul. Bulwarowa 9 - pokój nr 206,  
tel. 18 26 32 222

Wyrazy współczucia 

Rodzinie z powodu śmierci 

STANISŁAWA 
ŻYGADŁY 

byłego dyrektora  

naszej szkoły

składają 

dyrekcja i pracownicy 
Zespołu Szkół Budowlanych

w Zakopanem

KONDOLENcjE

u	Wdrażam system HACCP pod Sa-
nepid, Weterynarię, w produkcji se-
rów, masarnia itp., w przemyśle spożyw-
czym, RHD, MOL i nie tylko. 783669317 
haccp.sz@wp.pl
u	PROFESJONALNE PRACE OGRO-
DOWO-PORZĄDKOWE tj.: - PRZY-
CINANIE ŻYWOPŁOTÓW i GA-
ŁĘZI, - WYCINKA DRZEW, - KAR-
CZOWANIE DZIAŁEK i NIE-
UŻYTKÓW, - MYCIE OKIEN i PO-
WIERZCHNI BRUKOWYCH, - WY-
BURZANIE NIEWIELKICH BUDYN-
KÓW, - OPRÓŻNIANIE MIESZKAŃ, 
KOMÓREK i GARAŻY, - SPRZĄTA-
NIE DZIAŁEK, - CZYSZCZENIE RY-
NIEN, - ODŚNIEŻANIE POSESJI. Szyb-
ko i rzetelnie. Zapewniamy konkurencyj-
ne ceny. 600 136 821.
u	PROFESJONALNA WYCINKA 
DRZEW, GAŁĘZI Z PODNOŚNIKA I Z 
UŻYCIEM LINY. 889 105 476  
u	PRALNIA ZAWRAT - PRANIE, MA-
GLOWANIE - pościele, obrusy, ręczniki 
itp. 501 788 640 
u	CZYSZCZENIE TAPICERKI. 694 
830 383.
u	Specjalistyczny ZAKŁAD ZWAL-
CZANIA OWADÓW I GRYZONI. 18 
20 63 868 w.21, 602 229658 
u	WYCINKA, PRZYCINKA DRZEW 
W TRUDNYCH WARUNKACH - 691 
317 098.

TŁumaCZeNIa
u	TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA 
NIEMIECKIEGO - mgr Magdalena Rysu-
la. Zakopane, Pod Lipkami 10. tel. 18 20 
17 239, 602 632 368.
u	TŁUMACZENIA PRZYSIĘ-
GŁE WSZYSTKIE JĘZYKI - M. WA-
GNER. N. Targ, Rynek 11. 182661033, 
502279748. 

KOMUNIKATY
u	Lipnica Wielka 09.11.2023r. IN-
FORMACJA o wywieszeniu wykazu nie-
ruchomości przeznaczonych do oddania 
w użyczenie. Wójt Gminy Lipnica Wiel-
ka działając na podstawie art. 35 ust. 1 i 
2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o go-
spodarce nieruchomościami (t. j. Dz. U. 
Z 2023 r., poz. 344) INFORMUJE, że w 
dniu 09.11.2023 r w siedzibie Urzędu 
Gminy Lipnica Wielka został wywieszony 
na tablicy ogłoszeń oraz opublikowany na 
stronie internetowej Gminy Lipnica Wiel-
ka na okres 21 dni wykaz nieruchomo-
ści stanowiących własność Gminy prze-
znaczonej do oddania: W UŻYCZENIE: 
część nieruchomości gruntowej zabudo-
wanej boiskiem sportowym z zapleczem 
socjalno-technicznym oznaczonej jako dz. 
ew. nr 9226 w Lipnicy Wielkiej - z prze-
znaczeniem na działalność statutową Sto-
warzyszenia Klub Sportowy Babia Góra.
u	Poszukujemy miejsca na wywóz zie-
mi z inwestycji budowlanej w Zakopa-
nem. Kontakt Pan Ryszard Lasyk tel. 693 
693 100 

SkUP ZłoMU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

SPRZEDAŻ CZĘŚCI 
UżywAnyCh
Tel. 18 26 637 50

ZłomoWAnIE 
PojAZdów

włASny TRAnSPoRT 

k U P I ę 
k A ż d ¥ 
ToyoTę
531 666 333

SkUP 
AUT

SPRZEDAŻ CZĘŚCI

nAjlePSZe Ceny

nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7A 
Tel. 696 774 738

l	gaz grzewczy propan
l	olej opałowy
l	paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA
Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l	odbiór odpadów:
 - koMUnAlnyCh
 - w koSZACh o Poj.
   od 120 do 1100 l
 - BUdowlAnyCh
 - PoReMonTowyCh
 - InnyCh

l	wynAjeM konTeneRów
 od 7 m3 do 40 m3

l	Wywóz nieczystości
 płynnych

l	oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

SPRZEDAM TANIO 

BUdkę  
PARkIngow¥ 

Zakopane 
tel. 602 378 614

eprasa.pl 017c573c86
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Więcej zdjęć 
w internecie na 

www.24tp.pl                               

e-mail:  

p.pelka@24tp.pl
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KARATE

Srebro i brąz 

Medale, puchary i masa nabytych w Limanowej doświadczeń z pewnością zaprocentują w przyszłości.

PIŁKa NoŻNa. V liga

Nie udał się ostatni mecz rundy 
jesiennej przed własną publicznością 
w rozgrywkach 5. ligi piłkarzom LKS 
Szaflary. Zespół Grzegorza Szczepańca aż 
1:6 uległ drużynie z Drwinii.

J
uż pierwszy celny strzał w meczu dał przy-
jezdnym prowadzenie. Po rzucie rożnym 
głową do bramki Gawrona trafił Kulig. Taki 

początek tylko rozkręcił przyjezdnych, któ-
rzy w pierwszej połowie zdobyli jeszcze kolej-
ne dwa gole. W 33. minucie z błędu bramka-
rza Szaflar skorzystał Zbylut, a w 37. minucie 
po raz drugi w meczu goście perfekcyjnie ro-
zegrani rzut rożny i Tomala podwyższył na 3:0.

Dwa kolejne gole - już w drugiej poło-
wie - dla gości były autorstwa Karpia, który 
świetnie odnajdywał się w polu karnym gospo-
darzy. W 78. minucie chwile radości mieli szafla-
rzanie, po tym jak Kusper trafił do bramki Wy-
mazały. To jednak przyjezdni zakończyli strze-
lanie goli w meczu, za sprawą Kaczmarczyka 
i jego trafienia z 88. minuty

LKS Szaflary - GKS Drwinia 1:6 (0:3)
Bramki: 0:1 Kulig 1, 0:2 Zbylut 33, 0:3 To-

mala 37, 0:4 Karp 65, 0:5 Karp 70, 1:5 Kusper 
78, 1:6 Kaczmarczyk 88

Szaflary: Gawron - Pawlikowski, Łojas (70 
Bryja), Ptak (60 Ivanchenko), Zubrzycki, Kantor 
(60 Skubisz), Wójciak (46 Kichko), Kusper (46 
Bryjak), Worwa, Wojtanek, Zgierski.   mz

Bolesne  
pożegnanieDwa srebrne i jeden brązowy medal 

wywalczyli w Limanowej karatecy 
z Czerwiennego. 

K lub Karate Kykushin Czerwienne z po-
wodzeniem wystartował w zmaganiach 
IKO NAKAMURA POLISH OPEN w Li-

manowej. W zawodach wzięło udział ponad 
450 zawodników z 60 klubów. Jak podkreśla-
ją nasi karatecy, cała oprawa turnieju dopraco-
wana była w stu procentach: były maty na pod-
wyższeniu, doskonałe nagłośnienie oraz efek-
ty świetlne, a przede wszystkim nagrody i tro-
fea. - Mogliśmy się poczuć prawie jak na mi-
strzostwach świata w Japonii - przyznaje tre-
ner Stanisław Gąsienica. - Do tego w konkuren-
cji super fight zawalczyli goście z Japonii. Z na-
szego klubu wystartowało ośmiu zawodników. 

Trzeba przyznać, że przy tak wielkiej kon-
kurencji to był bardzo udany start. Srebro wy-
walczyli Senpai Stanisław Gąsienica oraz Ma-
ria Miśkowiec. Brąz natomiast wywalczyć zdo-
łał Antoni Miśkowiec. Chociaż bez miejsc na po-
dium, to jednak z doskonałymi wynikami, a co 
ważne, bogatsi o nowe, zdobyte na turnieju do-
świadczenia wrócili: Emilia Chyc-Mulik, Franci-
szek Bednarz, Maciej Bednarz, Tymoteusz Ra-
facz i Łucja Mrugała.

W roli sędziego wystąpił Sensei Jacek Krzy-
ściak, natomiast nad przygotowaniem i całym 
wyjazdem na turniej czuwał Sensei Stanisław 
Gąsienica, który na co dzień prowadzi klub i tre-
ningi w Czerwiennem wraz z Senpai Janem Pra-
dziadem.

rav

Piłkarze Podhala Nowy Targ w 15. 
kolejce spotkań przegrali 0:2 na 
własnym stadionie ze Świdniczanką 
Świdnik. Porażka o tyle bolesna, 
że poniesiona na własne życzenie 
wskutek indywidualnych błędów, 
które zaważyły na losach tego meczu.

NKP Podhale Nowy Targ  
- Świdniczanka Świdnik 0:2 (0:0)

0:1 Zuber 66 z karnego, 0:2 Kompanic-
ki 90+4.

Podhale: Styrczula - Kawula, Nakrosius, 
Jakubowski - Rubiś (74 Purcha), Tymosiak, Kar-

mański, Płatek, Kozarzewski - Antkowiak, Grze-
bieluch (70 Drobnak)

Świdniczanka: Socha - Zuber (90+1 
Kompanicki), Nawrocki, Paluch (90+1 Pielach), 
Futa, Kuchta (64 Sikora), Kotowicz (90+5 Bed-
narczyk), Morenkow (64 Sypień), Szymala, 
Ptaszyński, Koźlik.

Sędziował Dominik Panek
Żółte kartki: Karmański, Płatek, Koza-

rzewski - Futa, Kotowicz, Szymala, Kompanicki
Czerwone: Kawula (65 za zagranie 

ręką) - Futa (59 za drugą żółtą)
W pierwszej bezbramkowej połowie bli-

żej prowadzenia byli gospodarze. Raz - w 18. 
minucie - piłka znalazła się w bramce gości, 

po zagraniu Nakrosiusa, ale arbiter odgwiz-
dał mocno dyskusyjnego spalonego. W 30. mi-
nucie przyjezdnych przed utratą gola uratował 
z kolei Socha, efektownie broniąc główkę Ko-
zarzewskiego.

Wydawało się, że kluczowym momen-
tem tego spotkania, który przechyli jego losy na 
stronę gospodarzy będzie sytuacja z 58. minuty. 
Wtedy faulowany w polu karnym Świdniczanki 
był Antkowiak. Ten, który przewinił - Futa - zo-
stał ukarany dodatkową żółtą kartką, a że była 
już jego druga w tym meczu, to obrońca przy-
jezdnych musiał opuścić boisko.

Do „jedenastki” podszedł Antkowiak, ale 
jego intencję wyczuł Socha! Ta sytuacja błyska-

wicznie - bo już po 5 minutach - zemściła się na 
nowotarżanach. Zmierzającą do bramki Podha-
la - po strzale Sypienia - piłkę na linii bramko-
wej ręką - zdaniem sędziego - zatrzymał Ka-
wula. Decyzja mogła być tylko jedna: rzut kar-
ny i czerwona kartka dla gracza Podhala. Kar-
nego na gola dla gości zamienił pewnym strza-
łem Zuber.

Kolejne minuty to już bardzo nieporadne 
ofensywne próby gospodarzy. Co prawda kilka 
razy udało się im przedostać pod bramkę gości, 
ale w niej pewnym punktem był Socha. W do-
liczonym czasie gry nowotarżanie nadziali się 
na kontratak, po którym Komapnicki przypie-
czętował zwycięstwo Świdniczanki.    mz

Porażka Podhala  
na własne życzenie

eprasa.pl 017c573c86
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TBramki: J. Nykaza 55 z karnego, Truty 
60 - Łukaszczyk 3, 6, Duda 13.

Wierchy: J. Nykaza - Kołodziejczyk, Gał, 
Truty, Bocheński, R. Nykaza, Trzoniec, Plewa, 
Żółtek, Włodarczyk, Benedyk, ponadto: Ja-
róg, Gacek.

Skalni: Sowa - Bryja, K. Chorążak, Gacek, 
Truty, Topór, Duda, Luberda, M. Łęczycki, Ster-
nal, Łukaszczyk, ponadto: Strama, J. Chorążak, 
K. Łęczycki, Chrobak, Jaróg.

Granit Czarna Góra - Przełęcz 
Łopuszna 0:0

Granit: P. Gogola - Rusnak, Milon, M. Sar-
na, Gryglak, Matoniak, K. Kiernoziak, P. Sarna, 
Sztuczka, Gnida, Waksmundzki, ponadto: S. 
Kiernoziak, Wojeński, Maryniarczyk, Szyszka, 
Gogola, Michalski.

Przełęcz: Klamerus - M. Chmielak, J. Cho-
waniec, A. Chmielak, M. Łęczycki, Maciasz, Ka-
sprzak, K. Łęczycki, Kamoń, Wróbel, Ligęza, po-
nadto: Goleniowski, J. Kamoń, D. Chmielak, W. 
Chowaniec, Wrona.

AP Wisła Czarny Dunajec - Czarni 
Czarny Dunajec 4:1 (2:1)

Bramki: Kozak 15, Miętus 20, Pazurkie-
wicz 65, Krupa 75 z karnego - Wesołowski 42.

AP Wisła: Kucharski - Majerczyk, W. Ma-
dziar, Bukowski, Miętus, Kozak, M. Madziar, 
Mastela, A. Kamiński, Zatłoka, Pazurkiewicz, 
ponadto: D. Madziar, Gałecki, Krupa, Kalata, 
Starowicz, K. Kamiński, M. Haberny, J. Haber-
ny, Rączkowski.

Czarni: Slesarchuk - Wiśniewski, J. Ma-
dziar, Cikowski, Krzysiak, Żuchowski, Kulman, 
Wesołowski, Pająk, Marusarz, Pachabut, po-
nadto: Strączek, Stopka-Studencki, Obrochta, 
S. Madziar, Stopka, Bukowski.

Zaległy mecz 
11.11: Orawa - Lokomotiv, godz. 14.

zk

PIŁKa NoŻNa. Klasa  A

PIŁKa NoŻNa. IV liga

PIŁKa RĘCZNa

1. Lubań II Maniowy/Zapora Kluszkowce 
  14  34  44-17
2. AP Wisła Cz. Dunajec  14  30  52-29
3. Bór Dębno  14  30  41-24
4. Orawa Jabłonka  13  28  40-11
5. Czarni Cz. Dunajec  14  25  51-32
6. Skalni Zaskala  14  24  41-37
7. KS Zakopane  14  19  26-26 
8. Granit Czarna Góra  14  18  32-35 
9. Przełęcz Łopuszna  14  18  26-29 
10. Wierchy Lasek  14  17  25-31
11. GKS Łapsze Niżne  14  13  24-50
12. Lokomotiv Chabówka 13  11  35-51
13. Jarmuta Szczawnica  14  10  19-43
14. Dunajec Ostrowsko  14  6  18-59

Rezerwy IV-ligowego Lubania 
Maniowy w fuzji z Zaporą 
Kluszkowce, po rozegraniu awansem 
14. kolejki z rundy rewanżowej zostały 
mistrzem jesiennych rozgrywek 
w podhalańskiej klasie A.

T
o było raczej do przewidzenia, bo-
wiem lider grał w Ostrowsku z outsi-
derem Dunajcem. Wprawdzie wygra-
na lidera nie była zbyt okazała, ale li-

czą się przede wszystkim punkty i te zainkaso-
wali maniowianie wspólnie z kluszkowianami.

Aktualnie na drugim miejscu jest absolut-
ny beniaminek AP Wisła Czarny Dunajec, któ-
ra ponownie pokonała lokalnego rywala Czar-
nych. Tyle samo punktów ma Bór Dębno, ubie-
głoroczny wicemistrz, który jednak w tym sezo-
nie gra znacznie gorzej niż przed rokiem.

Szansę na drugie miejsce, po jesiennej run-
dzie ma jeszcze Orawa Jabłonka, wszakże pod 
warunkiem wygrania zaległego meczu z Loko-
motivem Chabówka. Tak się może stać i tym 
sposobem walka o mistrzostwo i awans na 
wiosnę może być bardzo ciekawa. Tak samo, 
jak walka o pozostanie w tej klasie rozgrywko-
wej, wszak obligatoryjnie spadną dwie druży-
ny, a los innych z dolnych regionów tabeli za-
leży od postawy podhalańskich drużyn w kla-
sie okręgowej.

W tym kontekście ważne zwycięstwo 
nad Jarmutą Szczawnica odniosło KS Zakopa-
ne. Długa przerwa w rozgrywkach, bo pew-
nie wiosenna runda rozpocznie się w połowie 
kwietnia przyszłego roku, może wiele zmienić 
zarówno w składach, jak i w przygotowaniach 
do rozgrywek. 

KS Zakopane - Jarmuta Szczawnica 
5:0 (2:0)

Bramki: Bogdanowicz 37 z karnego, M. 
Wójt 45, Pałka 60, Marusarz 85, Szczygieł 87.

KS Zakopane: Paszuda - Cudzich, Karpiel, 
Fąfrowicz, Berbeka, Pałka, M. Wójt, J. Wójt, Pie-
karczyk, Marusarz, Bogdanowicz, ponadto: Ce-
lej, Tkachuk, Król, Lipowy, Szczygieł, Pietrzak, 
Pawlik.

Jarmuta: Zbozień - Magda, Franosz, Ko-
nopka, Mąka, Mikołajczyk, Urban, Kącik, Ku-

Lubań II/Zapora mistrzem jesieni.  
Zakopane gromi Szczawnicę

Piłkarze KS Zakopane w błękitnych koszulkach rozgromili Szczawnicę.

bowicz, Boczoń, Słowik, ponadto: Majerczak, 
Sroka.

Lokomotiv Chabówka - Orawa 
Jabłonka 1:5  (0:1)

Bramki: Sularz 62  z karnego - Dworsz-
czak 28, 55, Skoczyk 51, Męderak 72, M. Beł-
ciak 81.

Lokomotiv: D. Gwiżdż - Miśkowiec, Su-
larz, Łukaszka, Rapacz, Smętek, Nawara, Ma-
cioł, Czyszczoń, Rapacz, Ślaga, ponadto: Ł. 
Gwiżdż, Aksamit, Marcin Panek, Polaniak, Wnę-
kowicz, Wojtyczko, Mariusz Panek.

Orawa: Majkut - Kowalik, Skoczyk, M. 
Bełciak, Dworszczak, Brząkała, Męderak, Fe-
dor, Smutek, Styruła, I. Zahora, ponadto: Krzy-
siak, Joniak, Kuczkowicz, Gjądła, D. Bełciak, Si-
kora, K. Zahora.

Dunajec Ostrowsko - Lubań II 
Maniowy/ Zapora Kluszkowce 2:4 

(0:3)
Bramki: Czubernat 75 z karnego, Kru-

pa 85 - M. Sikora 20, 49, Hagowski 27, Fran-
czak 37.

Dunajec: D. Gucwa - Budz, Kozieł, Bryn-
kus, Krupa, Skałuba, Jurkowski, Czubernat, Mu-
cha, Sral, R. Gucwa, ponadto: Kucek, Trebunia, 
Rogal, Walkosz, Wilk.

Lubań II/Zapora: J. Sikora - Koczór, Dias, 
Potoniec, Franczak, Wróbel, M. Sikora, Ha-
gowski, Hutyria, M. Jandura, Bałuk, ponadto: 
Nazarenko, A. Sikora, Słowik, Andrzej Jandu-
ra, Bednarczyk, Chryc, K. Jandura, Artur Jan-
dura, Sopata.

GKS Łapsze Niżne - Bór Dębno 0:2 
(0:0)

Bramki: T. Iglar 67, 90.
GKS Łapsze Niżne: Jamróz - Brynczka, 

Mateusz Chmiel, G. Fąk, Kromka, Kubasek, 
Jandura, Labuda, Fryźlewicz, Marek Chmiel, 
D. Handzel, ponadto: Kuruc, Bogaczyk, Majer-
czak, Stanek, Wida, Truty, B. Handzel, Dudas, 
Rusnarczyk.

Bór: Pyrek - Potoczak, Groński, P. Bryncz-
ka, Iglar, B. Brynczka, M. Kozioł, M. Grzywno-
wicz, Szlembarski, M. Guroś, Dutkiewicz, po-
nadto: Klamerus, Kudasik, Zoń, K. Guroś, S. 
Kozioł.

Wierchy Lasek - Skalni Zaskale 2:3 
(0:3)
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17. kolejka spotkań 4. ligi małopolskiej 
okazała się szczęśliwa dla piłkarzy 
Lubania Maniowy - którzy wygrali 
wyjazdowe spotkanie w Gorlicach, 
i Watry Białka Tatrzańska - którzy grając 
w roli gospodarza na boisku w Nowym 
Targu ograli Wolanię Wola Rzędzińska. 
W kryzysie natomiast pozostają gracze 
Wierchów Rabka, dla których porażka 0:5 
z Orłem Ryczów była już szóstą z rzędu.

Glinik Gorlice - Lubań Maniowy 2:3 
(0:2)

Bramki: 0:1 Zaika 5 z karnego, 0:2 Mag-
dziarczyk 20, 1:2 Kozma 58, 2:2 Gogola 74 
z karnego

2:3 Zaika 84 z karnego
Lubań: Lipka - Chlipała, Zaika Bałos - Bry-

ja, Wajsak (62 Jandura), Sobuś, Duda, Pluta (66 

Misiura) - Kasperczyk (72 Potoniec), Magdziar-
czyk (60 Hutyria)

Po pierwszej połowie Lubań prowadził 2:0. 
W 5. minucie za zagranie piłki ręką przez za-
wodnika Glinika we własnym polu karnym ar-
biter dyktuje rzut karny, który na gola zamie-
nia Zaika. W 20. minucie w zamieszaniu pod-
bramkowym najprzytomniej zachowuje się 
Magdziarczyk, który przedłuża lot piłki i trafia 
do bramki tuż przy słupku.

Gospodarze straty odrobili w drugiej poło-
wie. W 58. minucie precyzyjnym strzałem z dy-
stansu Lipkę pokonuje Kozma. W 74. minucie 
z kolei bramkarz Lubania sprokurował rzut kar-
ny i stan meczu na 2:2 wyrównał Gogola.

Ostatnie słowo w meczu należało jednak 
do Lubania. W 84. minucie, po faulu na Potoń-
cu arbiter dyktuje trzeciego, a drugiego dla go-
ści, karnego. Ponownie pewnym egzekutorem 
„jedenastki” okazał się Zaika.

- Bardzo emocjonujący mecz. Pierwsza po-
łowa pod pełną naszą kontrolą. Prowadziliśmy 
dwoma bramkami i wydawało się, że nic nie 
może się wydarzyć. Mogliśmy prowadzić na-
wet większą różnicą bramek. W przerwie uczu-
laliśmy się, żeby nie dać „tlenu” gospodarzom 
w postaci kontaktowej bramki. Stało się ina-
czej. Drużyna jednak po raz kolejny pokaza-
ła siłę charakteru i wygraliśmy mecz. Myślę, że 
w perspektywie całego spotkania zasłużyliśmy 
na komplet punktów, bo stworzyliśmy dużo 
więcej bramkowych sytuacji - ocenił trener Lu-
bania Wojciech Tajduś.

W 17. kolejce spotkań małopolskiej 4. ligi 
serię czterech kolejnych porażek przerwała Wa-
tra Białka Tatrzańska, która na boisku w No-
wym Targu pokonała Wolanię Wola Rzędziń-
ska. Wciąż w dołku pozostają za to gracze Wier-
chów Rabka, dla których przegrana 0:5 z Orłem 
Ryczów była już szóstą z rzędu.

Watra Białka Tatrzańska - Wolania 
Wola Rzędzińska 3:1 (1:1)

Bramki: 0:1 Węgrzyn 42, 1:1 Płonka 43, 2:1 
M. Młynarski 67, 3:1 Zębala 90+1

Watra: Kudła - Sławecki, Kociołek, Łu-
kaszczyk (72 Gruszecki), Ł. Młynarski (78 Ma-
słowski), Bigos (55 Zębala), M. Młynarski (88 
Styrenczak), Płonka (90+2 Kostrzewa), Lut-
senko, Konieczny, Dudek

To goście otworzyli wynik tego spotkania. 
W 42. minucie, po dośrodkowaniu z rzutu wol-
nego, głową piłkę do bramki Watry skierował 
Węgrzyn. Odpowiedź białczan była jednak bły-
skawiczna, bo już po minucie wyrównał po in-
dywidualnej akcji Płonka.

W drugiej połowie gole - konkretnie 
dwa - zdobywali już tylko zawodnicy Watry. 
W 67. minucie dośrodkowanie z rzutu rożne-
go na bramkę zamienił M. Młynarski, a w doli-
czonym czasie gry zwycięstwo gospodarzy, po 

kontrataku przypieczętował Zębala, który wy-
grał pojedynek sam na sam z Leśniakiem.

Wierchy Rabka-Zdrój - Orzeł Ryczów 
0:5 (0:4)

Bramki: 0:1 Bociek 15, 0:2 Bociek 20, 0:3 
Kopczak 23, 0:4 Surówka 29, 0:5 Ciećko 90+1

Wierchy: Mrózek - Fujak (81 Czech), J. 
Szczepański I, Burnat, Styrczula, Kornaś (81 Żu-
lewski), Motłoch (60 Stolarczyk), Sobek (46 J. 
Szczepański II), Pająk, Pragnący, Wydra

Już po 30 minutach było praktycznie po 
meczu. Napór gości dał efekt w postaci 4 goli! 
Co gorsza dla gospodarzy, od 39. minuty ra-
dzić sobie musieli w liczebnym osłabieniu po 
drugiej żółtej i w konsekwencji czerwonej kart-
ce dla Styrczuli.

Goście po zmianie stron już jednak tem-
pa zbytnio nie forsowali. Dopiero w doliczo-
nym czasie gry piątego gola dla nich zdobył były 
gracz Wierchów Ciećko.       mz

Wygrana Lubania i Watry, bolesna porażka Wierchów

Od dwóch wygranych sezon 2023/2024 
w rozgrywkach 3. ligi małopolskiej 
rozpoczęli piłkarze ręczni klubu Świt 
Atrans Szaflary.

Świt Atrans Szaflary - UKS Czwórka 
Libiąż 32:25 (14:12)

Świt: Weihoning (1) - Skwara (7), Najuch 
(5), Szczerba (3), Paniak (1), Wójcik (1), Prusak 
(1), A. Kalata (1), Długosz, B. Kalata (5), Adam-
czyk (4), Dziedzina (3)

- Dobrze weszliśmy w mecz, bo już od 
pierwszej minuty budowaliśmy przewagę 

punktową, ale potem mały przestój w naszej 
grze sprawił, że rywal nas dogonił i już do koń-
ca pierwszej połowy gra toczyła się wedle sce-
nariusza gol za gol. Raziliśmy nieskutecznością. 
Widać było, że naszym zawodnikom udziela się 
zdenerwowanie pierwszym meczem sezonu 
i to w dodatku przed własną publicznością, co 
powodowało, że chcieliśmy go za wszelką cenę 
wygrać. Tuż przed przerwą udało się nam jed-
nak odskoczyć na dwie bramki. Druga połowa 
już zdecydowanie lepsza w naszym wykonaniu, 
co przełożyło się na wynik i prowadzenie różni-
cą kilku bramek. Co prawda, znów przytrafił się 
nam kryzysowy moment, gdzie nasza przewa-

ga zaczęła topnieć, ale potrafiliśmy odpowied-
nio zareagować. Cieszy fakt, że minuty złapa-
li w meczu wszyscy zawodnicy i każdy zdobył 
gola. Wielkie podziękowania dla naszych kibi-
ców, którzy bardzo nam pomogli obecnością na 
trybunach i głośnym dopingiem - ocenił grają-
cy trener Świt Atrans Szaflary Adrian Najuch.

MKS Pałac Młodzieży Tarnów - Świt 
Atrans Szaflary 24:31 (16:13)

Szaflary: Weihonig, Peroński - Skwara 
(4), B. Kalata (7), Najuch (4), Adamczyk (3), 
Szczerba (1), Paniak (1), Prusak (3), A. Kalata, 
Wójcik (7), Dziedzina (1)

W wygranej podopiecznych trenera Adria-
na Najucha zadecydowała druga połowa me-
czu, w której szaflarzanie odrobili z nawiązką 
3-bramkową stratę, jaką mieli po pierwszych 
30 minutach.

- Znów bardzo dobrze weszliśmy w to 
spotkanie i już po kwadransie gry wypracowa-
liśmy sobie zaliczkę trzech goli, w czym dużą 
zasługę miał nasz bramkarz, który zaliczył kil-
ka bardzo dobrych interwencji, do tego do-
szła skuteczność w ofensywie. Niestety, po-
tem gdzieś tę skuteczność na chwilę zatraci-
liśmy, do tego doszły błędy w defensywie, co 
skutkowało tym, że gospodarze zdobywali ła-

twe gole i na przerwę schodziliśmy z deficytem 
trzech goli. Po zmianie stron już nasza gra zde-
cydowanie się poprawiła, szczególnie w defen-
sywie. Do tego doszła konsekwentna gra w ata-
ku i z minuty na minutę powiększaliśmy swo-
ją przewagę, co też pozwoliło nam na kontro-
lę wydarzeń na parkiecie - ocenił grający trener 
Świtu Adrian Najuch.

Kolejne spotkania szaflarzanie rozegrają 19 
listopada we własnej hali, a rywalem będzie ze-
spół MKS Ustroń. - Serdecznie zapraszamy na 
to spotkanie wszystkich naszych kibiców - pod-
kreśla Adrian Najuch.

mz

Udany początek sezonu szczypiornistów z Szaflar

eprasa.pl 017c573c86



34
s

p
O

R
T

4
5

/
2

0
2

3

dziło się to w ostatnim meczu, w którym popeł-
niliśmy stanowczo zbyt wiele błędów w obro-
nie, co kosztowało nas kolejną stratę punktów 
właśnie tu w Krościenku.   

AKS Ujanowice - Babia Góra Lipnica 
Wielka 4:1 (2:0)

Bramki: 1:0 Lizoń 36 z karnego, 2:0 Lizoń 
39 z karnego, 3:0 P. Bukowiec 54, 4:0 P. Oleksy 
68, 4:1 Antosiak 90.

Babia Góra: Karlak - Śliwiński, Kuchar-
ski, A. Szczerba, Stopiak, Antosiak, Niverton, 
W. Szczerba, Wziątek, Androszczuk, Da Silva.

Trudno coś pozytywnego powiedzieć 
o grze lipniczan w Ujanowicach. Od począt-
ku spotkania przewagę posiadali gospodarze, 
a konsekwencją tej przewagi były dwa faule 
w polu karnym na Krzyżaku. Obie podyktowa-
ne „jedenastki” wykorzystał Lizoń i to właściwie 
ustawiło mecz.

Po zmianie stron obraz gry nie uległ zmia-
nie i gospodarze dołożyli kolejne dwa trafienia. 
Goście zdobyli honorową bramkę w zasadzie 
już na zakończenie meczu, po zagraniu z wol-
nego i celnym trafieniu Antosiaka. 

Słomka Siekierczyna - Jordan Jordanów 
1:8 (0:4)

Bramki: 0:1 Brzana 7, 0:2 Gancarczyk 24, 
0:3 K. Radoń 42, 0:4 Gancarczyk 43, 0:5 Gan-
carczyk 57, 0:6 Wróbel 68, 0:7 Gancarczyk 69, 
0:8 Gancarczyk 79, 1:8 Paweł Wielek 83.

Jordan: Teper (78 Nosidlak) - P. Bachul, 
Gorczyca (72 M. Stasik), Ryś (85 Wójtowicz), 
Samek (85 Łaczek), Wójciak, Wróbel, Jochy-
mek, K. Radoń (78 P. Stasik), Brzana (72 Hanu-
siak), Gancarczyk.

Mecz pomiędzy Słomką a Jordanem 
z pierwszej kolejki został przełożony, nato-
miast odbył się w kolejce rozegranej awansem. 
Okazało się, że zmierzyły się w nim lider Jordan 
z outsiderem. Faworytem byli jordanowianie i w 
Siekierczynie wprost zdemolowali gospodarzy.

Wyróżniającą się postacią w meczu był Mi-
chał Gancarczyk, zdobywca aż 5 goli. Można 
by utyskiwać, że Gancarczyk bramek nastrzelał 
słabeuszom, ale i z bardziej wymagającymi ry-
walami snajper Jordana radzi sobie znakomicie.  

Gorce Kamienica - Wiatr Ludźmierz 7:1 
(3:1)

Bramki: 0:1 Żółtek 6, 1:1 Faron 13, 2:1 Żak 
40 z karnego, 3:1 Wiercioch 43, 4:1 Wiercioch 
59, 5:1 Gromala 78 z karnego, 6:1 Gromala 84, 
7:1 Kuziel 87.

Wiatr: Ciszek - P. Hrapkowicz (46 Obroch-
ta), Ziemianek (67 Majerczak), Kupka (73 Le-
wandowski), Ł. Hrapkowicz (73 Filarecki), Siuta, 
Żółtek, Siaśkiewicz, Garczek (46 Chowaniec), 
Stopiak, Luberda.

Miłe złego początki, a koniec żało-
sny - można zacytować fragment bajki Igna-
cego Krasickiego „Woły krnąbrne”. Zaiste ucho-
dzący za faworyta zespół Wiatru Ludźmierz do-
stał srogie lanie od Gorców w Kamienicy. Zaczę-
ło się dla ludźmierzan bardzo dobrze, bowiem 
w 6. min. Żółtek po swojej szarży zakończył ją 
celnym trafieniem w krótki róg.

Niestety, był to początek klęski ludźmie-
rzan, gdyż kolejne bramki zdobywali już tylko 
gospodarze. Walnie do tego efektownego zwy-
cięstwa dla Gorców przyczynili się dwaj byli pił-
karze Jarmuty Szczawnica Wojciech Wiercioch 
i Kamil Kuziel. Wypracowywali sytuacje kole-
gom, a i sami zdobywali gole. Ciekawe, czy na 
wiosnę powrócą do drużyny ze Szczawnicy-
Zdroju, aby ratować ją przed degradacją do 

klasy B. 
W pozostałych spotkaniach:

LKS Jodłownik - Turbacz Mszana Dolna 
1:0

Mecze zaległe

11.11: Krokus - Płomień 12, Lubań - Zawrat 
15, Jordan - Słomka 15, Jodłownik - Huragan 15. 

18.11: Zawrat - Ujanowice.
zk

SIaTKóWKa

PIŁKa NoŻNa. liga okręgowa

Rozegrana awansem z rundy  
wiosennej 14. kolejka w zasadzie  
nie przyniosła niespodzianek, poza 
jednym przypadkiem. Uchodzący  
za faworyta Wiatr Ludźmierz został 
rozgromiony przez Gorce Kamienica. 
Jeszcze większy pogrom zgotowali 
piłkarze Jordana Jordanów  
Słomce Siekierczyna.

D
o rozegrania na jesieni pozostało kilka 
zaległych spotkań, ale czy one dojdą do 
skutku, trudno powiedzieć, zważywszy 

na coraz trudniejsze warunki atmosferyczne. 
Niezależnie jednak od wyników tych zaległych 
spotkań mistrzem rundy jesiennej prawdopo-
dobnie zostanie Jordan Jordanów, drużyna pro-
wadzona przez miejscowego trenera Jakuba Je-
ziorskiego. Chyba że Jordan zaległego meczu 
ze Słomką nie rozegra albo przegra, a oba me-
cze wygra Zawrat. To jednak mało prawdopo-
dobny scenariusz.

Huragan Waksmund - Zawrat 
Bukowina Tatrzańska 0:2 (0:2)

Bramki: 0:1 K. Chowaniec 5, 0:2 Ustup-
ski 10.

Huragan: Cyrwus - Mlak, Chmielak, No-
gueira, Sz. Chowaniec, Mucha, Jurzec, Kamiń-
ski (78 Mirga), Mroszczak, Krugiołka, Szwajnos.

Zawrat: Buroń - W. Kuchta, Floryn, Janczy, 
Karpiel, K. Chowaniec (75 Kassowski), Chrobak 
(64 Surma), Leniewicz, Ustupski (75 Budz), Po-
lak, M. Grela (82 D. Rzadkosz).

Nie udał się rewanż piłkarzom Huraga-
nu za niezasłużoną porażkę na inaugurację ligi 
w Poroninie. Tam wygrał Zawrat, strzelając gola 
z problematycznego rzutu karnego. 

W Waksmundzie goście zadali dwa szyb-
kie, mocne ciosy i wywieźli z trudnego terenu 
cenne zwycięstwo. W 5. min., po uderzeniu Jan-
czego z rzutu wolnego i odbiciu piłki przez Cyr-
wusa, do futbolówki dopadł Karol Chowaniec 
i wpakował ją do siatki. W 10. min. udaną ak-
cję przeprowadzili Grela z Ustupskim, zakoń-
czoną sprytnym trafieniem tego drugiego przy 
bliższym słupku.

Później obie drużyny miały jeszcze sytuacje 

na zdobycie goli, ale bardzo dobrze interwenio-
wali obaj golkiperzy i wynik nie uległ zmianie. 

Trener Huraganu Radosław Anto-
lak: - Chęci na zrewanżowanie się za porażkę 
w Poroninie były, ale niestety weszliśmy w mecz 
jakoś dziwnie ospale, bez niezbędnego animu-
szu i to skutkowało utratą dwu bramek już na 
początku spotkania. To w dużej mierze ustawi-
ło mecz, bo wobec pewnych problemów ka-
drowych już nie byliśmy w stanie zmienić jego 
przebiegu.  

Orkan Raba Wyżna - Krokus Przyszowa 
2:1 (1:0)

Bramki: 1:0 Sz. Możdżeń 42, 1:1 Trela 62, 
2:1 Worwa 69.

Orkan: D. Możdżeń - Sz. Możdżeń (63 Fi-
rek), R. Możdżeń, Kojs, Gromczak (67 Pałasz), 
Pątko, Worwa, Skawski, Trybuła (55 Kasiniak), 
Filipek, Woś.

Krokus: Bochenek - Wojcieszak, Sosnow-
ski, Wilk, M. Hebda (84 Hasior), Pietrzak, Trela, 
Plata, Gołąb, Kuzar, Zieliński.

Zwycięstwem nad Krokusem Przyszowa 
zakończyli piłkarze Orkana Raba Wyżna rundę 
jesienną. Wprawdzie wygrana była nieznaczna, 
bo tylko jedną bramką, ale pewna i absolutnie 
zasłużona. Jednak z początku spotkania swo-
imi umiejętnościami musiał wykazać się Dawid 
Możdżeń, broniąc strzały Kuzara. To podziałało 
bardzo mobilizująco na piłkarzy z Raby Wyżnej 
i w 42. min. Robert Możdżeń, po indywidualnej 
akcji strzałem zza pola karnego dał swojej dru-
żynie prowadzenie.

W 63. min. Trela posłał wysokiego loba 
z 40 metrów i futbolówka nieoczekiwanie wy-
lądowała w siatce. I znowu gospodarze wzięli 
się do roboty, co zaowocowało drugim golem. 
W środku pola akcję rozprowadził Pątko, zagrał 
prostopadle między obrońców do Worwy, a ten 
płaskim precyzyjnym strzałem pokonał Bochen-
ka. Ta sztuka skrzydłowemu Orkana nie udała 
się w 77. min., gdy po zagraniu z wolnego ude-
rzał z 5 metrów, jednak bramkarz Krokusa in-
tuicyjnie obronił strzał nogami. 

Trener Orkana Szymon Krzysz-
toń: - Cieszymy się z udanej końcówki rundy, bo 
mimo pewnych problemów kadrowych, grali-

śmy w niej dobrze, czego potwierdzeniem jest 
nasz ostatni mecz z Krokusem. To my w meczu 
prowadziliśmy grę, stworzyliśmy zdecydowanie 
więcej sytuacji bramkowych i ostatecznie wy-
graliśmy. To nic, że tylko jedną bramką, ale ab-
solutnie zasłużenie.  

Lubań Tylmanowa - Płomień Limanowa 
1:3 (1:1)

Bramki: 1:0 Kurnyta 31, 1:1 Sz. Koza 33, 1:2 
Wyżycki 73, 1:3 Łątka 90.

Lubań: Zep (70 S. Ziemianek) - Piechrza-
ła, Lizoń, K. Ziemianek, Świtecki (5 Matyszok), 
Kurnyta, Zacher (46 Piszczek), Gołdyn, Ligas, 
H. Michałczak, Adamczyk.

Płomień: Golonka - Mrózek, Kęska, Giza, 
Mrożek (80 Ślusarczyk), Musiał (88 Wąso-
wicz), Sz. Koza, Wyżycki (90 Domiter), Łątka, 
Ryś, K. Koza.

Początek spotkania był nawet obiecujący 
dla drużyny Lubania. W dobrze zapowiadają-
cej się akcji Adamczyka sytuację śmiałym wyj-
ściem ratował Golonka. W dobrej sytuacji strze-
lał Kurnyta, ale minimalnie chybił. Później dwie 
dobre interwencje zanotował Zep, nominalnie 
zawodnik z pola, zastępujący między słupkami 
Henryka Gołdyna.

W 31. min. Adamczyk dograł przed pole 
karne do Kurnyty, który tym razem był precy-
zyjny i gospodarze objęli prowadzenie. Nieste-
ty, trwało ono krótko, bowiem w 33. min., po 
zagraniu z kornera Sz. Koza wpakował piłkę do 
siatki gospodarzy.

Po zmianie stron dwu świetnych okazji nie 
wykorzystali Adamczyk i Kurnyta, co srodze ze-
mściło się na gospodarzach, bo goście po mie-
rzonym strzale Wyżyckiego wyszli na prowa-
dzenie, którego nie oddali do końca meczu, 
wieńcząc go golem w 90. min. 

Trener Lubania Piotr Kwit: - Nieste-
ty, sami zrobiliśmy sobie krzywdę w tej run-
dzie, bo ciągle gramy na wyjazdach. Zamiast 
już od września grać na naszym zmodernizo-
wanym boisku, tułamy się po obcych obiektach, 
czyli jako gospodarz gramy w Krościenku, a to 
obiekt, który nam wyraźnie nie służy. Potwier-

Kolejka awansem

Ponad 400 zawodników,  
45 drużyn, 20 wolontariuszy, 
4 hale z rozgrywkami, akcje 
towarzyszące. W sobotę  
4 listopada odbył się 
XV Memoriał Grzegorza 
Wesołowskiego - zmarłego  
w 2008 r. w wieku 20 lat 
mieszkańca Piekielnika.

Z
asadniczą częścią XV Memoriału Grze-
gorza Wesołowskiego były prowadzo-
ne rozgrywki w piłce siatkowej w 4 ha-
lach: w Czarnym Dunajcu, Piekielniku, 

Załucznem i Lipnicy Wielkiej. Wzięło w nich 
udział 45 drużyn, w tym 15 kobiecych, łącznie 
około 400 zawodników.

- Na Memoriał przyjeżdżamy od 10 lat. Nie 
trenujemy specjalnie, po prostu chcemy fajnie 
spędzić czas - mówiły z radością zawodniczki 
z drużyny „Amatorki”. Panie, które przyjecha-
ły z okolic Myślenic, Dobczyc i Wieliczki, brały 
udział w rozgrywkach w hali sportowej w szkole 

podstawowej w Czarnym Dunajcu. Przyjecha-
ły tam też zawodniczki współtworzące druży-
nę „Akademia Mistrza” ze Stryszawy. - Tu się po 
prostu dobrze gra, a przy okazji pracujemy nad 
swoją kondycją. Jesteśmy na Memoriale któryś 
już raz - zaznaczały zawodniczki ze Stryszawy.

W organizację Memoriału zaangażowa-
nych było ponad 20 wolontariuszy. - To wyjąt-
kowy dzień w roku, obowiązkowo zostawiamy 
wszystko i angażujemy się z całą siłą, by zawod-
nikom nic nie brakowało - mówili zgodnie Ka-
rolina i Dominik. - Możemy coś od siebie dać 
zupełnie bezinteresownie - podkreślają zgod-
nie wolontariusze.

Kamil Bodzioch, jeden ze współorganiza-
torów, podkreśla ogromne zaangażowanie wie-
lu osób nad przebiegiem i organizacją XV Me-
moriału Grzegorza Wesołowskiego.

- Oprócz rozgrywek w siatkówce, Memo-
riał to także wiele akcji towarzyszących, wśród 
nich możliwość oddawania krwi, czy Misie-Pa-
tysie - zbiórka akcesoriów szkolnych dla naj-
bardziej potrzebujących rodzin z udziałem 50 
placówek edukacyjnych - podkreśla Kamil Bo-
dzioch. Wspomina też jeszcze jedną bardzo 

Piłka Grześka 
ciągle w grze

Zawodniczki rywalizowały m.in. w hali w Czarnym Dunajcu. 

ważną inicjatywę. - Zawodnicy nie dokonują 
żadnej opłaty startowej, ale mimo to chcą i od 
tej strony zaangażować się w Memoriał Grze-
gorza Wesołowskiego. Oddają zatem dowolną 
kwotę w ramach akcji „Z serca zawodnika”, za 
którą wspomagamy różne placówki. W 2023 r. 
będzie to Dom Dziecka we Wroblówce - doda-

je Kamil Bodzioch.
Przez wiele lat na organizacją Memoriału 

czuwali Jakub Dyrcz i Mateusz Lichosyt, obec-
nie związani z pracą w samorządzie gminy Lip-
nica Wielka.

XV jubileuszowa edycja Memoriału Grze-
gorza Wesołowskiego objęta została honoro-

wymi patronatami Łukasza Kmity - wojewo-
dy małopolskiego, oraz Witolda Kozłowskie-
go - marszałka województwa małopolskiego.

Turniej zakończył się wieczorną galą, 
w czasie której najlepsze drużyny i zawodni-
cy odebrali atrakcyjne nagrody.

Tekst i fot.: Jan Głąbiński

1. Jordan Jordanów  13  31  55-25 
2. Zawrat Buk. Tatrz. 12  26  35-16
3. Orkan Raba Wyżna  14  25  35-14 
4. Wiatr Ludźmierz  14  25  27-30
5. Huragan Waksmund  13  22  31-17
6. Lubań Tylmanowa  13  22  40-37
7. AKS Ujanowice  13  22  30-22  
8. Turbacz Mszana D.  14  22  31-25
9. Płomień Limanowa  13  20  34-27 
10. Krokus Przyszowa  13  15  14-25
11. LKS Jodłownik  13  14  27-35 
12. Babia Góra Lipnica W. 14  12  30-40 
13. Gorce Kamienica  14  9  25-40
14. Słomka Siekierczyna  13  1  8-61
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pożegnania

KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl
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Niezliczona ilość kolorów, świetliste 
trójwymiarowe rzeźby oraz 
magiczny klimat z imponującym 
widokiem na Tatry  
- Gubałówka ponownie zabłyśnie 
i stanie się najjaśniejszym punktem 
w całej Polsce. Ale tym razem 
najwyżej położona w kraju Kraina 
Światła zaskoczy nas zupełnie 
nowymi iluminacjami, które już 
od 11 listopada będziemy mogli 
podziwiać w ośrodku turystycznym 
PKL na Gubałówce. 

C
hoć Gubałówka co roku – na 
cały sezon zimowy - zamienia 
się w fascynującą Krainę Światła 

i jest to zawsze ekscytujący oraz nieza-
pomniany moment, tym razem może-
my być przygotowani na jeszcze więk-
szy spektakl świateł.

Nastrojowa muzyka, tysiące barw 
i zupełnie premierowe trójwymiarowe 
rzeźby inspirowane tradycją Podhala – ta-
kie atrakcje czekają na mieszkańców Za-
kopanego oraz turystów odwiedzających 
Gubałówkę. Najwyżej położona w Pol-
sce Kraina Światła rozbłyśnie już 11 li-
stopada - możemy być pewni, że na 
wzniesieniu w tym dniu czeka nas ma-

giczne popołudnie i baśniowy wieczór. 
Do Krainy Światła przeniesiemy się 

już przy dolnej stacji kolei PKL Gubałów-

ka, natomiast więcej niezapomnianych 
wrażeń z całą pewnością czeka na szczy-
cie góry w ośrodku turystycznym PKL.

Od godziny 16:00 na Gubałówce bę-
dzie nastrojowo, w niepowtarzalny kli-
mat wprowadzi wszystkich muzyka, 
o którą zadba DJ w akompaniamen-

cie saksofonisty. Ale prawdziwa magia 
opowiedziana światłem, kolorami i mu-
zyką rozpocznie się punktualnie o go-

dzinie 17:00 - to idealny czas, żeby 
zabłysnąć! Nie zabraknie pokazu la-

serów oraz wspólnego odliczania 
do uroczystego rozświetlenia Krainy 
Światła - możemy być pewni, że to bę-
dzie ekscytujący moment!

Kraina Światła na Gubałówce powraca!

Tysiące światełek, kolorowe posta-
cie, iskrzące rzeźby, które nie tylko za-
chwycą, ale nawiążą do tradycji Podha-
la oraz tatrzańskiej przyrody - uwielbiana 
Gubałówka stanie się ponownie najwyżej 
położonym parkiem światła. W tym se-

zonie zimowym oprócz rzeźb świetl-
nych gazdy, gaździny, wagonika, kozi-
cy górskiej oraz błyszczących płatków 
śniegu, a także wielu innych folklory-

stycznych dekoracji, zobaczymy zu-

pełnie nowe, zaskakujące oraz mul-
timedialne instalacje.

Wysiadając z kolei linowo-terenowej 
w tym roku przejdziemy do Krainy Świa-
tła przez baśniowy i połyskujący tunel, 

a za nim czekać na nas będzie sporo pre-
mierowych instalacji.

Oszałamiające i iskrzące pole kro-

kusów, które rozbłyśnie na szczycie 
Gubałówki, wprowadzi odwiedzają-

cych w zaczarowaną i niepowtarzal-
ną przestrzeń parku światła. Lśniące 
rzeźby owiec w towarzystwie psa za-
nurzą nas w świat podhalańskiego kli-
matu i pasterskich tradycji. Migoczące 
skrzypce oraz saksofon z pewnością zro-
bią na każdym wrażenie, przy Cafe Guba-
łówka zobaczymy także iskrzący czaj-
nik z filiżanką. A szczyty Tatr dodatko-

wo będziemy mogli podziwiać na mul-
timedialnej i podświetlonej panoramie.

- Polskie Koleje Linowe zapraszają 
turystów oraz mieszkańców Zakopane-
go na Gubałówkę do najwyżej położo-
nej w Polsce Krainy Światła. Mamy na-
dzieję, że czas spędzony w parku świa-
tła będzie niezapomniany i pełen emo-
cji. W tym roku odwiedzający mogą li-
czy na jeszcze więcej kolorowych insta-
lacji, które zostały starannie przygoto-
wane tak, by urzeczywistnić i nawią-
zać do górskiego regionu oraz elemen-
tów z którymi nam wszystkim kojarzą 
się Tatry - mówi Patryk Białokozowicz 
z zarządu PKL. 

Warto wykorzystać wolny czas i wy-
brać się na weekend w góry. Celebrowa-

nie na Gubałówce magicznego popołu-
dnia czy wieczoru wśród tysiąca iskrzą-
cych się światełek, będzie niezapomnia-
nym przeżyciem.

W sobotę 11 listopada kolej li-
nowo-terenowa PKL na Gubałówkę 
czynna będzie do godziny 20:00. Kra-

ina Światła dostępna jest na Guba-

łówce w sezonie zimowym codzien-

nie od godz. 16:00 do ostatniego kur-

su kolei linowo-terenowej PKL.
PKL rekomendują zakup biletów na 

wyjazd koleją w sklepie internetowym lub 
w biletomatach. Godziny otwarcia ośrod-
ków turystycznych dostępne są na stro-
nie PKL.
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